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Gozdowice w powodzi flag

Biało-czerwona 
nad Odrą 1977“
wyrazem patriotyzmu 

i braterstwa broni
SŁONECZNY, piękny dzień sprzyjał uczestnikom zlotu „Bia­

ło-czerwona nad Odrą 1977” , którzy licznie z województw: szcze­
cińskiego, gorzowskiego, zielonogórskiego i koszalińskiego przy­
byli do Gozdowie i Siekierek, by oddać hołd uczestnikom ope­
racji berlińskiej zapoczątkowanej 16 kwietnia 1945 r. forsowa­
niem Odry.

POD Pomnikiem Sapera w

W Stargardzie 
157 młodych ludzi 
otrzymało legitymacje PZPR

Rosną
szeregi
partii

BYŁA młodość na tej sali i po­
siwiała skronie. Białe koszule, 
czerwone krawaty i stateczne, 
ciemna garnitury. Twarze z wypie 
kami, błyszczące oczy i powaga, 
stateczność, przyjazny uśmiech. 
Członkowie Zarządu Miejskiego 
Związku Socjalistycznej Młodzieży 
Polskiej w Stargardzie, w rocznicę 
wręczenia 101 swoim aktywistom 
kandydack:ch legitymacji PZPR, 
urządzili drunie, bardzo uroczyste 
przyjęcie w szeregi partii najlep­
szych swoich członków. Było ich 
157! A siwe włosy, stateczne gar 
nitury i przyjazny młodzieży u- 
Śmiech należały do weteranów 

(Dokończenie na str. 2)

lewa ekspedycja 
de tajgi tunguskiej
M O S K W A  P A P . R a d io a k ty w n y  

w ę g ie l  p o c h o d z e n ia  k o s m ic z n e g o  
m o ż e  s ta ć  s ię  k lu c z e m  d o  r o z w ią z a ­
n ia  ta je m n ic y  k a t a s t r o f y  k o s m ic z ­
n e j  n a d  s y b e r y js k ą  ta jg ą  w  o k o l i ­
c a c h  r z e k i  K a m ie n n a  T u n g u s k a  w  
1908 r o k u  — p o w ie d z ia ł r a d z ie c k i 
g e o c h e m ik  p r o f .  E m le n  S o b o to w ie z . 
U c z o n y  je s t  k ie r o w n ik ie m  e k s p e d y ­
c j i ,  k t ó r a  w y ru s z y  w k r ó tc e  z  K i j o ­
w a  n a  S y b e r ię .  J e g o  z d a n ie m , k o s ­
m ic z n e  s u b s ta n c je , k tó r e  s p a d ły  na  
z ie m ię , w  c ią g u  k i lk u d z ie s ię c iu  m i- "  
n io n y c h  la t  n ie  u le g ły  z a s a d n ic z y m  
z m ia n o m  i  o b e c n ie  m o ż n a  je  b a d a ć  
i  ro z p o z n a ć  m e to d ą  r ó ż n y c h  a n a liz .  
N a u k o w c y  u w a ż a ją , że na  l ic z ą c y m  
o k .  2 200 k i lo m e tó w  k w a d ra to w y c h  
te re n ie  o b ję ty m  w y b u c h e m  p o w in n o  
z n a jd o w a ć  s ię  o k . 4 ty s .  to n  m a ­
t e r i i  k o s m ic z n e j.  D a n e , k t ó r y m i  dz iś  
d y s p o n u je  n a u k a , p o z w a la ją  są d z ić , 
że 70 la t  te m u  d o  z ie m s k ie j a tm o ­
s fe r y  w ta r g n ę ła  g ło w a  k o m e ty ,  k t ó ­
r a  n a s tę p n ie  r o z e rw a ła  s ię  n a d  s y ­
b e r y js k ą  ta jg ą .

ic -s zc ^ e  je d e n  
p o tw ó r ?

D J A I iA R T A  P A P . H . M a h ld o  — 
c z ło n e k  o k rę g o w e g o  z g ro m a d z e n ia  
u s ta w o d a w c z e g o  na  ś r o d k o w y m  
S u la w e s i ( In d o n e z ja )  — tw ie r d z i ,  
że  na  w ła s n e  o c z y  w id z ia ł  w  je z io ­
rz e  P o so o g ro m n e g o  p o tw o r a .  P o ­
t w ó r  — ja k  r e la c jo n u je  —  m ia ł  
g ło w ę  ja k  k r o w a ,  b rz u c h  ja k  b a ­
w ó ł ,  s z y ję  d łu g ą  ja k  p ie ń  o rz e c h a  
k o k o s o w e g o , c ie ls k o  d łu g o ś c i o k o ło  
9 m e tr ó w .

S z e f a d m in is t r a c j i  je d n e g o  z r e ­
g io n ó w  D . Ł im p a d e l i,  tw ie r d z i ,  że 
w id z ia ł  p o d o b n ą  is to tę  w  rz e c e  T a -  
r ip a  o ra z  że je s t  o n a  z n a n a  m ie j ­
s c o w e j lu d n o ś c i,  k t ó r a  p ie s z c z o t l i­
w ie  n a z y w a  ją  „ im b u ” . „ I m b u "  
w id u ją  g łó w n ie  r y b a c y ,  n a w e t 
d w a  — t r z y  r a z y  w  m ie s ią c u , n a j ­
c z ę ś c ie j w  n o c y . N ie  z d o ła l i  o n i 
je d n a k  z ło w ić  d o ty c h c z a s  ża d n e g o
„ im b u ” .

Gozdowicach, tonącym w po­
wodzi flag, żołnierze polscy i 
radzieccy zaciągnęli wartę ho­
norową. Wśród uczestników re 
prezentujących organizacje spo 
łeczne i  młodzieżowe, zakłady 
pracy i  organizacje sportowe, 
Wojsko Polskie, widać było 
frontowe mundury kombatan­
tów ZBoWiD-owców. Wielu z 
nich przed 32 laty z tego_ właś­
nie miejsca szło do szturmu, by 
zwyciężyć.

Liczne hasła, transparenty i 
emblematy akcentowały przy­
jaźń polsko-radziecką, brater­
stwo broni i 60 rocznicę Wiel­
kiej Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej.

K U L M IN A C Y J N Y M  p u n k te m  * lo  
t u  b y ła  m a n ife s ta c ja  p o d  P o m n i­
k ie m  S a p e ra  z u d z ia łe m  s z ta n d a ­
r ó w  w o js k o w y c h  i  k o m b a ta n c k ic h .  
O tw o r z y ł  ją  h y m n  n a r o d o w y ,  po 
c z y m  k o m a n d o r  z lo tu  ( p łk  R y ­
s z a rd  O le ja k ,  d o w ó d c a  P o m o r s k ie j  
B r y g a d y  W O P  p r z y p o m n ia ł  w y s i­
łe k  p o ls k ie g o  ż o łn ie rz a  w  o p e r a c ji  
b e r l iń s k ie j .  W  k r ó t k i c h  s ło w a c h  
fa rz e m ó w ił d o  z e b ra n y c h  sze f 
W o js k  In ż y n ie r y jn y c h  W o js k a  P o l 
s k ie g o  g e n . b ry g . C ze s ła w  P io t r ó w  
s k i.  Z a b ra ł  ta k ż e  g ło s  k o n s u l K o n  
s u la tu  G e n e ra ln e g o  Z S R R  w  Szczc 
c in ie  W i t a l i j  K o ro le w .  P r z y  w tó ­
rz e  w e r b l i  l ic z n e  d e le g a c je  s p o łe ­
c z e ń s tw a , W o js k a  P o ls k ie g o  i  A r ­
m i i  R a d z ie c k ie j a ta k ż e  m ło d z ie ż y  
z ło ż y ły  p o d  p o m n ik ie m  w ie ń c e  i 
w ią z a n k i  k w ia tó w .  U ro c z y s to ś ć  z a ­
k o ń c z y ła  M ię d z y n a r o d ó w k a .  U cze s t 
n ic y  z lo tu  z ło ż y l i  ta k ż e  k w ia t y  
p o d  p o m n ik ie m  n a  C m e n ta rz u  
W o je n n y m  w  S ie k ie r k a c h .

Z lo t  „B ia ło -c z e rw o n a  n a d  O d rą ”  
o d b y w a ł  s ię  ju ż  p o  ra z  d r u g i .  O r ­
g a n iz a to r z y :  P o ls k i Z w ią z e k  M o to ­
r o w y ,  L ig a  O b ro n y  K r a ju ,  T o w a ­
r z y s tw o  P r z y ja ź n i  P o ls k o -R a d z ie c ­
k ie j ,  12 D y w iz ja  Z m e c h a n iz o w a n a , 
W o js k a  O c h ro n y  P o g ra n ic z a  — 
w s z y s tk ic h  z a in te re s o w a n y c h  i 
w s p ó łd z ia ła ją c y c h  o r g a n iz a c j i  n ie  
sp o só b  w y l ic z y ć  —  s k o r z y s ta ły  
u b ie g ło r o c z n y c h  d o ś w ia d c z e ń . I m ­
p re z a  b y ła  b a r w n ie js z a ,  c ie k a w a , 
b o g a ta  w  a k c e n ty  p o l i ty c z n e ,  a 
ró w n o c z e ś n ie  s ta n o w ią c a  s p o tk a n ie  
l ic z n y c h  rze sz  u c z e s tn ik ó w . Z w ie ­
d z a n o  M u z e u m  S a p e ra , p rz y g lą d a ­
n o  s ię p o k a z o m  ja z d y  k o n n o  z o r ­
g a n iz o w a n e j p rz e z  S ta d n in ę  K o n i  

B ie lm ie  i  P G R  W itn ic a ,  p o k a z y  
ja z d y  g o k a r tó w  z  K lu b u  M o to ro w e ­
g o  „ B iz o n ”  w  C h o jn ie ,  b r a n o  u -  
d z ia ł  w  k o n k u r s a c h  n a  z n a jo m o ś ć  
h i s t o r i i  W o js k a  P o ls k ie g o , z a w o ­
d a c h  s t r z e le c k ic h ,  z m o to ry z o w a n i 
o d b y w a l i  p r ó b y  z rę c z n o ś c i p r o w a ­
d z e n ia  s w y c h  p o ja z d ó w  i o d p o w ia  
d a l i  n a  p y ta n ia  z  b e z p ie c z e ń s tw a  
r u c h u  d ro g o w e g o . B y ły  ta k ż e  f i l -
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Dziś obraduje w Warszawie

II Zjazd Socjalistycznego
Związku Studentów Polskich

WARSZAWA. W sali Filharmonii Narodowej w Warszawie 
rozpoczęły się dziś obrady I I  Zjazdu Socjalistycznego Związku 
Studentów Polskich. Blisko 500 delegatów reprezentujących 
wszystkie środowiska akademickie, serdecznie powitało przy­
byłych na obrady gości — członków najwyższych władz z pre­
mierem Piotrem Jaroszewiczem.

W ZJEŻDZIE, któremu przy­
świeca hasło „Ojczyźnie i par­
t i i  nasze serca, umysły i czy­
ny” , uczestniczą delegacje orga­
nizacji studenckich z krajów so 
cjalis-tycanych, a wśród nich de 
legać ja studentów radzieckich, 

także przedstawiciele kierow­
nictwa międzynarodowego związ 
ku studentów.

I I  ZJAZD SZSP zbiera- się w 
cztery lata od momentu powsta 
nia związku, który stanowi dziś 
integralną część polskiego ru ­
chu młodzieżowego. Podsumo­
wanie dotychczasowych osiąg­
nięć i doświadczeń, a przede 
wszystkim określenie najważ­
niejszych zadań i  form udziału 
wszystkich studentów w reali­
zacji programu V II Zjazdu 
PZPR — to główne cele, jakie 
stają przed delegatami na I I  
Zjazd SZSP. Trafnie sformuło­
wać te zadania lepiej pozwoli 
bogactwo propozycji, wniosków 
i opinii zgłoszonych w pow­

szechnej przed zjazdowej dysku­
sji oraz praktycznej realizacji 
programu nakreślonego przed 
czterema laty na konstytucyj­
nym zjeździe SZSP.

Rsdziecko-francuski
eksperyment

kosmiczny
M O S K W A  P A P . T r w a ją  p r z y g o to ­

w a n ia  d o  n o w e g o , ra d -z ie c k o - fra n -  
c u s k ie g o  e k s p e r y m e n tu  k o s m ic z n e g o  
„ Ś n ie g -3 ” . G łó w n y m  z a d a n ie m  te g o  
e k s p e r y m e n tu  b ę d z ie  k o n ty n u o w a ­
n ie  b a d a ń  a s t ro n o m ic z n y c h  poza 
a tm o s fe rą  z ie m s k ą , a p rz e d e  w s z y s t 
k im  bada-n ie  p o to k ó w  p r o m ie n io w a ­
n ia  G a m m a , p o c h o d z ą c y c h  z r ó ż ­
n y c h  o b ie k tó w  k o s m ic z n y c h .

W  r a m a c h  e k s p e r y m e n tu  ra d z ie c ­
k a  r a k ie ta  n o śn a  w p r o w a d z i na 
o r b it ę  s a te l i tę  w y p r o d u k o w a n e g o  w e  
F r a n c j i .  W e  w s z y s tk ic h  fa z a c h  p r z y  
g o to w a ń  i  r e a l iz a c j i  b ę d ą  u c z e s tn i­
c z y ć  u c z e n i o b u  k r a jó w .

88 urodziny
Charlie Chaplina

Z U R Y C H  P A P . C h a r l ie  C h a p lin  —  
a k t o r  a m e ry k a ń s k i,  n a jw y b i tn ie js z y  
k-o-m-ik w  h i s t o r i i  f i lm u  — u k o ń c z y '! 
16 b m . 88 la t .  R o c z n ic ę  u ro d z in  
o b c h o d z i ł  w  o to c z e n iu  ro d z in y  w  
s w y m  d o m u  w  C o rs ie r  S u r  V e v e y  
( S z w a jc a r ia ) .  T o r t  u r o d z in o w y  zo­
s ta ł u d e k o r o w a n y  r y s u n k ie m  m e lo ­
n ik a  i  la s e c z k i — n ie o d łą c z n y c h  
a t r y b u t ó w  w ie lk ie g o  „ C h a r l ie ” .

Lato za pasem...

H .  J a b ło ń s k i
przyjął kierownictwo 
Iow. Przyjaciół ONZ

W A R S Z A W A . 16 b m . p rz e w o d n i­
c z ą c y  R a d y  P a ń s tw a  H e n r y k  J a b ło ń  
s k i  p r z y ją ł  w  o b e c n o ś c i m in is t r a  
s p ra w  z a g ra n ic z n y c h  E m ila  W o jta s z ­
k a  c z ło n k ó w  z a rz ą d u  P o ls k ie g o  T o ­
w a r z y s tw a  P r z y ja c ió ł  O N Z  z je g o  
p rz e w o d n ic z ą c y m  p r o f .  d r  R e m ig iu ­
szem  B ie rz a n k ie m .

P . J a r o s z e w ic z
w woj. radomskim

R A D O M . 16 b m . p r z e b y w a ł w  w o j .  
ra d o m s k im  c z ło n e k  B iu r a  P o l i t y c z ­
n e g o  K C  P Z P R , p re ze s  R a d y  M in i ­
s t r ó w  P io t r  J a ro s z e w ic z , p r e m ie r  
in te r e s o w a ł s ię  z a g a d n ie n ia m i sp o ­
łe c z n o -g o s p o d a rc z e g o  r o z w o ju  r e ­
g io n u , a g łó w n ie  —  ra d o m s k ie g o  
p rz e m y s łu .

Zbrodnicza organizacja neofaszystów

„Czarno Międzynarodówka"
P A R Y Ż  P A P . F r a n c u s k i  t y g o d n ik  

.,L ’ E x p re s s ”  u ja w n i ł  o s ta tn io  p o w ią  
z a n ia  m ię d z y  z a b ó js tw a m i s ę d z ió w  
w ło s k ic h ,  p o r y w a n ia m i n a  te re n ie  
W ło c h , z a m o rd o w a n ie m  p ię c iu  a d ­
w o k a tó w  k o m u n is ty c z n y c h  w  M a ­
d r y c ie  o ra z  g ło ś n y m  w ła m a n ie m  — 
n a jw ię k s z y m  w  o s ta tn ic h  la ta c h  — 
d o  b a n k u  w  N ic e i.  T y g o d n ik  s tw ie r  
d z a ł, że za w s z y s tk im i  t y m i  z b r o d ­
n ia m i k r y ją  s ię  n e o fa s z y ś c i z a c h o d ­
n io e u ro p e js c y  — c z ło n k o w ie  „ C z a r ­
n e j M ię d z y n a r o d ó w k i” . T a  t e r r o ­
r y s ty c z n a  o r g a n iz a c ja  ż y je  n ie  t y l ­
k o  z o k u p ó w  i  n a p a d ó w  n a  b a n k i,  
a le  je s t  r ó w n ie ż  w m ie s z a n a  w  n ie ­
le g a ln y  h a n d e l b r o n ią  o ra z  p r z e m y t  
d ia m e n tó w  m ię d z y  R e p u b lik ą  P o ­
łu d n io w e j  A f r y k i  a  M e d io la n e m .

„ L ’ E x p re s s ”  o p is u je  je d e n  z o ś ro d  
k ó w  s z k o le n ia  fa s z y s to w s k ic h  t e r r o ­
r y s tó w  w  lu k s u s o w e j w i l i i  R c q u e -  
fa v o u r  (F ra n c ja ) ,  z a k u p io n e j  t r z y  
la ta  te m u  p rz e z  n e o fa s z y s to w s k ą  
o rg a n iz a c ję  w y s tę p u ją c ą  p o d  n a z w ą  
„ G r u p y  B a d a ń  i  S tu d ió w  C y w i l i ­
z a c j i  E u r o p e js k ie j ”  (G R E C E ). J e d e n  
ze „ s ta ż y s tó w ”  w c h o d z ą c y  w  s k ła d  
g r u p y  16 m ło d y c h  lu d z i  o ś w ia d c z y ł 
p r z e d s ta w ic ie lo w i t y g o d n ik a :  — 
D z ie ń  z a c z y n a liś m y  od  z a p ra w y  
w o js k o w e j .  T rz e b a  b y ło  z a l ic z y ć  t o r  
p rz e s z k ó d , s tr z e la n ie  z k a r a b in u ,  
a p o  p o łu d n iu  w y s łu c h a ć  w y k ła -

d ó w  n a  ta k ie  te m a ty  ja k  ra s iz m  
b io lo g ic z n y ,  m e to d y  s e le k c j i  i t p .  
W ie c z o re m  ś p ie w a liś m y  w s p ó ln ie  
p ie ś n i n a  c h w a łę  b o g ó w  p o g a ń s k ic h , 
s k ła d a l iś m y  h o łd  za c h o d z ą c e m u  S ło ń  
c u .

W  o ś ro d k u  o d b y w a ją  s ię  ró w n ie ż  
s z k o le n ia  d o r o s ły c h  te r r o r y s tó w ,  
z w o ż o n y c h  lu k s u s o w y m i s a m o c h o ­
d a m i z  F r a n c j i ,  B e lg i i ,  H is z p a n ii  i  
W ło c h .

Pole diamentowe
odkryte w Kolorado

W A S Z Y N G T O N  P A P . W  p ó ln o c n o -  
- w s c h o d n ie j c zę śc i s ta n u  K o lo r a d o  
o d k r y to  ro z le g łe  p o le  d ia m e n to w e , 
u z n a n e  p rz e z  e k s p e r tó w  za o p ła ­
c a ln e  d o  p o d ję c ia  e k s p lo a ta c j i .  F o r ­
m a c je  s k a ln e  są ta m  p o d o b n e  do  
f o r m a c j i  w  r e jo n a c h  k o p a lń  d ia ­
m e n tó w  w  A f r y c e  P o łu d n io w e j.  J e ­
d y n e  d o tą d  o d k r y te  w  A m e ry c e  
P ó łn o c n e j p o le  d ia m e n to w e  z n a j­
d o w a ło  s ię  w  p o b liż u  M u r f r e e s b o ro  
w  s ta n ie  A rk a n s a s . O d k r y t o  je  w  
1905 r .  i  e k s p lo a to w a n o  d o  1919 r .

DZIŚ
W NUMERZE: Odpowiadają na krytykę ^  Intimât -  mój dom ♦  Woda w cenie Motoryzacyjny żywioł

i i l  üiü jw. Reg________ j .



K UR IER  ♦  KRAJ ♦  REGION ♦  KRAJ REGION ♦  KRAJ REGION KRAJ *  REGION <$• KRAJ “ 4  S T R O N A  2

Rositq szeregi partii
(Dokończenie ze * t r .  i )

ruchu młodzieżowego i robotnicze 
go — działaczy KPP, PPR, kom­
batantów, których młodzież zapro 
siła do klubu WSS „Społem", a- 
by wspólnie z nią przeżyli ten 
ważny w jej życiu moment Mo­
ment otrzymania czerwonej legi­
tymacji, która raduje, powoduje 
dumę, ale też zobowiązuje. Naka­
zuje poważniej myśleć o sobie, 
swoim postępowaniu w pracy i 
życiu, myśleć z troską o swoim za 
kładzie, miejscowości, Ojczyźnie.

M O M E N T  w rę c z e n ia  p a r t y jn e j  
le g i t y m a c j i ,  c z y  to  k a n d y d a c k ie j ,  
c z y  j u t  c z ło n k o w s k ie j  z a w sze  Jest 
e m o c jo n u ją c y ,  a  c ó ż  d o p ie ro  je ś l i  
o d b y w a  s ię  w  s c e n e r i i  ja k ą  od  r o  
k u  s tw a r z a ją  s ta r g a r d z k ie j  m ło ­
d z ie ż y  ta m te js i  d z ia ła c z e  Z S M P  i ,  
K M  P Z P R  i  Jeś li le g i ty m a c je  o -  
t r z y m u je  s ię  z r ą k  p r z e d s ta w ic ie li  
w y s o k ic h  in s ta n c j i  p a r t y jn y c h .  W  
s o b o tę  le g i ty m a c je  k a n d y d a c k ie  
157 n a j le p s z y m  a k t y w is to m  Z S M P  
ze  s ta rg a r d z k ic h  z a k ła d ó w  p r a c y  
w rę c z a l i :  s e k r e ta r z  K W  P Z P R  S te  
fa n  J a n u s ie w ic z , p r z e w .  W K K P  
J u l ia n  L e n a r t ,  I  s e k r e ta r z  K M  
P Z P R  w S ta r g a rd z ie  S ta n is ła w  
G rę d a  i  S te fa n  U s a a rs k i,  d z ia ła c z  
P P R , p rz e w . z e s p o łu  d .s . d z ia ła c z y  
z u c h u  r o b o tn ic z e g o  K M  P Z P R .

C o  k i l k a  m in u t  n a  p o d iu m , po d  
d u ż y m  n a p is e m  „ W ie r n i  P o ls k ie j  
Z je d n o c z o n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j”  
s ta je  r z ą d  m ło d y c h  lu d z i  — d z ie ­
w c z ę ta  i  c h ło p c y .  R o b o tn ic e  i  r o ­
b o tn ic y  s ta r g a r d z k ic h  f a b r y k ,  w a r  
s z ta td w  i  s k le p ó w . T r a f ia ją  s ię  
c ie lo n e  m u n d u r y  in s t r u k to r ó w  
Z H P . S ą n a w e t  m u n d u r y  g ra n a to -

N A J P IF .R W  p a d a ją  n a z w is k a : L u ­
c y n a  E w a  B o g o ń s k a  z  „ L u x p o łu ” , 
W ła d y s ła w  K a w a ła  *  Z a k ła d ó w  
N a p ra w c z y c h  T a b o r u  K o le jo w e g o  1 
K r z y s z to f  W e s o ło w s k i,  k o le ja r z  z 
w ę z ła  P K P .  O n i t o  p rz e d  r o k ie m  
ja k o  99, 108 i  iO ł o t r z y m a l i  le g i t y ­
m a c je  k a n d y d a c k ie .  D z iś  o t r z y m u ­
ją  c z ło n k o w s k ie . P o te m  ja k o  p ie r ­
w s i  o t r z y m u ją  le g i ty m a c je  k a n d y ­
d a c k ie :  B a rb a r a  S ta c h , M ie c z y s ła w  
Ś l iw iń s k i  1 J o la n ta  G a łe c k a . Są 
k w ia t y ,  d u ż o  k w ia tó w ,  a z g ło ś n i­
k a  p ły n ie  d y s k r e tn ie  m u z y k a  S zo -

Jiena . N a s tę p n a  g r u p a ,  i  je szcze  
e d n a . J a k o  W  o t r z y m u je  le g i t y ­

m a c ję  G ra ż y n a  B a r to s z k o , 100 —- 
J e r z y  B a r to s ia k ,  a 101 —  R y s z a rd  
S k w a rs k i .  P o  n ic h  je szcze  56 o -  
só b . D u ż a  g ru p a .

J a d w ig a  D u b a k o , p rz e w o d n ic z ą c a  
k o ła  Z S M P  p r z y  8 P B O , j u t  k a n -  
d y d a t t ta  P Z P R , s  ta k ż e  o d z n a c z o ­
n a  o d z n a c z e n ie m  Im . J a n k a  K r a ­
s ic k ie g o  d z ię k u je  za  z a u fa n ie , d o ­
c e n ie n ie  te g o  c o  z r o b i l i  w  Z S M P , 
m ó w i,  t e  ch cą  p o s tę p o w a ć  ta k ,  a- 
b y  d o b r o  1 s p r a w ie d l iw o ś ć  b y ły  
z a w s z e  n a  w a ż n y m  m ie js c u  w  ic h  
t y c iu ,  t e  c h c ą  b y ć  d o b r y m i  o b y ­
w a te la m i,  1 m e ld u je .  M e ld u je ,  że 
s ta rg a r d z k a  m ło d z ie ż  Z S M P -o w s k a  
z o b o w ią z u je  s ię  p rz e p ra c o w a ć  10 
ty s ię c y  g o d z in  p r z y  b u d o w ie  a m f i ­
te a t r u ,  s ta d io n u  K S  . . B łę k i t n i ”  
k o r t u  te n is o w e g o , ro z b ió r c e  e le w a ­
to r a ,  % ty s ią c e  g o d z in  w  z a k ła d o ­
w y c h  o ś ro d k a c h  w y p o c z y n k o w y c h ,  
o ra z  w  z a k ła d a c h  p r z y  r e m o n ta c h  
1 k o n s e r w a c j i .  T a m  g d z ie  je s t  n a j ­
b a r d z ie j  p o tr z e b n a . Z b u d o w a ć  to  
c o  j e j  je s t  p o trz e b n e  i  m ia s tu .

—  W IE R Z Ę , t e  w y ,  m ło d z i l u ­
d z ie  w  s z e re g a c h  n a s z e j p a r t i i  b ę ­
d z ie c ie  s w ą  p o s ta w ą  o d d z ia ły w a ć  
n a  w s z y s tk ic h  k o łe g ó w . I  je s te m  
p r z e k o n a n y ,  t e  n ie  z a b r a k n ie  w a m  
h e r tu ,  a b y  n a  d ro d z e  b u d o w y  s o ­
c ja l iz m u  u s u w a ć  te  w s z y s tk ie  p rze  
s z k o d y , k tó r e  h a m u ją  s z y b k i  r o z ­
w ó j  —  m ó w i d o  m ło d z ie ż y  d z ia ­
ła c z  Z W M  i  P P R , te ra z  m ó w i w  
im ie n iu  K W  P Z P R , J u l ia n  L e n a r t .

A  w e te r a n  r u c h u  r o b o tn ic z e g o  S te  
fa n  U m a n k i  k o ń c z y  sw e  w y s tą p ie ­
n ie  ta k :

— C h c ę  w a s  m ło d y c h  z a p e w n ić ,  
że c z ło n k o w ie  p a r t i i  w id z ą  w  w as  
d u ż ą  s i łę ,  t e  W s w o ic h  z a k ła d a c h  
p r a c y ,  w  g r o n ie  c z ło n k ó w  p a r t i i ,  
b ę d z ie c ie  p r z y ję c i  s e rd e c z n ie  i  po  
o jc o w s k u ,  z w ła s z c z a  p rz e z  ty c h  
n a jb a r d z ie j  d o ś w ia d c z o n y c h . K o ­
r z y s ta jc ie  z  ic h  p o m o c y  i  d o ś w ia d  
c z e n ia !

TAK OTO dłoń już spracowana 
wyciąga się w stronę młodości. 
Do łych młodych współtowarzyszy 
partii, * którymi odtąd wspólnie 
czynić będą to, I tak, jak naka­
zuje Partia i serce. Może nie z 
jednakową już siłą, ale z równym 
umiłowaniem Ojczyzny — Polski 
Ludowej. (aż)

Samolotem z Gdańska 
nad Morze Czarne
ZAPEWNE wielu szczecinian 

udających się na wakacje nad 
Morze Czarne będzie wolało 
skorzystać z komunikacji lotni­
czej do Warny, Burgas i Kon­
stancy via Gdańsk. Informuje­
my więc o szczegółach sezono­
wych połączeń Trójmiasta z 
południem Europy. I  tak w o- 
kresie od 1 czerwca do 14 paź­
dziernika w każdy wtorek i 
czwartek o godz. 9 startuje sa­
molot do Budapesztu (przyloty 
godz. 13.10), w poniedziałki o 
godz. 9 do Warny (pow. g. 16), 
p iątki godz. 9 — Konstancy
(pow. 15.10), niedziele — Bur­
gas g. 9 (pow. g. 16). In fo r­
macje teł. 31-11-61.

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ C ie c h o c in e k ”  d o  G d y ­
n i ,

m /s  „ K o p a ln i«  S o ś n ic a ”  d o  
D a n i i,

m /s  „ S u w a łk i ”  d o  D a n i i ,
s /s  „ S o łd e k ”  d o  D a n i i,
s /s  „ S z c z e c in ”  d o  D a n ii.

W  P O R C IE :

D Z IŚ  R A N O  w  Z e s p o le  P o r ­
t o w y m  S zc z e c in  —  Ś w in o u jś c ie  
p rz e b y w a ło  łą c z n ie  z  o c z e k u ją  
c y m i  n a  re d z ie  51 s ta tk ó w  r ó ż ­
n y  h  b a n d e r .

P o r to w c y  Ś w in o u jś c ia  z a k o ń  
c z y l i  o d ła d u n e lc  b r a z y l i j s k ie j  
r u d y  że la z a  z e  s ta tk u  b a n d . 
CSRS m /s  „ T rŁ n ie c ” . M a s o w ie c  
te n  z  re s z tą  ła d u n k u  p r z y b ę ­
d z ie  d o  p o r tu  s z c z e c iń s k ie g o .

W  c ią g u  s o b o ty  i  n ie d z ie l i  
d o k e r z y  Z P S  p r z e ła d o w a li  łą c z  
n ie  p o n a d  115 ty s .  t  ró ż n y c h  
to w a r ó w .

ÊozfaLï i ; ii iij
(Dokończenie ze str. 1)

m y  w y ś w ie t la n e  p rz e z  k in o  d z ie n ­
n e  i  g r o c h ó w k a  s e rw o w a n a  z ż o ł-

Sport *  Sport * Sport

SZACHY

Po dwóch miesiącach gry
¡4 remisów

W S K U T E K  p rz e d łu ż a ją c e g o  s ię  
ć w ie r ć f in a ło w e g o  m e c z u  p re te n d e n ­
tó w  s z a c h o w y c h  m is t r z o s tw  ś w ia ta  
m ię d z y  S p a s s k im  (Z S R R ) i  H o r te m  
(C S R S ), p o s ta n o w io n o , że  z a w o d n i­
c y  c i r o z e g r a ją  je szcze  t y l k o  d w ie  
p a r t ie .  J e ś l i  t  o n e  n ie  p rz y n io s ą  
r o z s t r z y g n ię c ia ,  w ó w c z a s  o  a w a n ­
s ie  d o  p ó ł f in a łu  t u r n ie ju  p r e te n ­
d e n tó w  z a d e c y d u je  lo s o w a n ie .

M e cz  S p a s s k i — H o r t  t r w a  Już  2 
m ie s ią c e . 14 r o z e g r a n y c h  p a r t i i  za ­
k o ń c z y ło  s ię  re m is e m  i  s ta n  m e ­
c z u  je s t  7:7. Z w y c ię z c a  w  p ó ł f i ­
n a le  g ra ć  b ę d z ie  z  W ę g re m  P o r -  
t ls c h e m .

W telegraficznym skrócie
♦  W  S U E D S T A D T  z a k o ń c z y ły  s ię  

r o z g r y w k i  e l im in a c y jn e  m is t r z o s tw  
E u r o p y  w  k o s z y k ó w c e  ju n io r ó w  
m ło d s z y c h  —  . k a d e tó w ” . D o  f in a ­
łó w .  k tó r e  ro z e g ra n e  z o s ta n ą  w  l i p -  
c u  w  L «  T o u c ju e t. a w a n s o w a ły  ze ­
s p o ły  P o ls k i  i  B e lg i i .

♦  P O L S C Y  k o s z y k a rz e  z a ję l i  p ią ­
te  m ie js c e  n a  t u r n ie ju  J u n io r ó w  w  
M s n h e im .  W  d e c y d u ją c y m  m e c z u  
P o is k a  p o k o n a ła  W ło c h y  73:70.

P O L S C Y  r u g b y ś d  w  m e c z u  o 
P u c h a r  F IR A  p r z e g r a l i  w  M a d r y ­
c ie  z  H is z n a n ia  3:11 (3:4).

♦  P R Z Y G O T O W U J Ą C E  s ię  d o  m i 
s t r z o s tw  ś w ia ta  w  W ie d n iu  h o k e ­
jo w e  re p re z e n ta c je  C S R S  i  K a n a ­
d y  s p o tk a ły  s ię  w  to w a r z y s k im  
m e c z u  w  P ra d z e . W y g r a l i  m is t r z o ­
w ie  ś w ia ta  z  K a to w ic ,  h o k e iś c i 
C S R S  7:2 (3:1, 0:0, 4:1).

♦  D O  f in a łu  t u r n ie ju  te n is o w e g o
w  B u e n o s  A ir e s  a w a n s o w a ł A r g e n ­
t y ń c z y k  G u ile rm o  V ila s ,  n o  z w y ­
c ię s tw ie  n a d  W ło c h e m  P a o lo  B e r to -  
lu c c lm  6:3, 6:2. W  f in a le  V i la s
z m ie r z y ł  s ię  z  W , P ib a k ie m  i  w y ­
g r a ł  w  t r z e c h  s e ta c h  6:4, 6:3, 6:0.

♦  W  M E C Z U  e l im in a c y jn y m  p i ł ­
k a r s k ic h  m is t r z o s tw  ś w ia ta  ( g ru p a  
V I I I )  w  B u k a re s z c ie ,  R u m u n ia  p o ­
k o n a ła  H is z p a n ię  1:0 (1:0). B r a m k a  
w  e  m in .  p a d ła  z s a m o b ó jc z e g o  
s t r z a łu  B e n ito .  W id z ó w  49 ty s .

T A B E L A  G R U P Y  V I I I
1. R u m u n ia  2:8  1—o

2. H is z n a n ia  2:2  1—1
3. J u g o s ła w ia  0:2 0— 1

♦  R o z e g ra n y  w  W ie d n iu  m e cz
e l im in a c y jn y  p i łk a r s k ic h  m is t r z o s tw  
ś w ia ta  ( g r u p a  I I I )  m ię d z y  A u s t r ią  
l  T u r c ją  z a k o ń c z y ł s ię  z w y c ię s tw e m  
g o s p o d a rz y  1:0 (1:8).
. P o  t y m  s p o tk a n iu  w  ta b e l i  p r o ­

w a d z i A u s t r ia  —  4 p k t . ,  p rz e d  T u r ­
c ją  i  N R D  —  p o  3 p k t .  i  M a lta  — 
8 p k t .  W s z y s tk ie  d r u ż y n y  ro z e g ra ­
ł y  p o  d w a  m e cze .

♦  P O  R A Z  30 p i łk a r z e  C e lt io u  
G la s g o w  z d o b y l i  m is t r z o s tw o  S z k o ­
c j i .  O  t r i u m f ie  C e l t ic u  z a d e c y d o w a ł 
m e c z  z  H ib e rn ia n e m , k t ó r y  C e l t ic  
w y g r a ł  1:0.

♦  W  W O J . w r o c ła w s k im  ro z e g ra ­
n y  z o s ta ł w  n ie d z ie lę  o g ó ln o p o ls k i 
w y ś e ig  k o la r s k i .  N a  s ta rc ie  s ta n ę ła  
r e k o r d o w a  l ic z b a  412 z a w o d n ik ó w  z 
c a łe g o  k r a j u ,  k t ó r z y  w a lc z y l i  o  p u ­
c h a r y  r e d a k c j i  „ R o ln ik a  D o ln o ś lą ­
s k ie g o ” . W  w y ś c ig u  g łó w n y m  s e n io ­
r ó w  n a  d y s ta n s ie  112 k m  s ta r t o w a ­
ło  159 z a w o d n ik ó w .  Z w y c ię ż y ł  R y ­
s z a rd  S z u rk o w s k i  ( D o m e ! W ro c ła w ’ ) 
w  d o b r y m  c z a s ie  2:33.15.

Duży Lotek
I  losowanie:

8, 22, 25, 28, 35, 39, dod. 33
I I  losowanie:

2, 9, 15, 20, 29, 49 
Końcówka banderoli: 1141

n ie r s k ic h  k u c h n i .  Im p r e z y  ro z ło ż o ­
n e  w  cza s ie  i  te re n  :e p r z y c ią g a ły  
u w a g ę  a je d n o c z e ś n ie  s p r z y ja ły  
s p a c e ro m  n a d  O d rą .

Z E  Z L O T E M  w  G o z d o w ic a c h  —- 
S ie k ie r k a c h  z b ie g ło  s ię  ta k ż e  za­
k o ń c z e n ie  im p r e z y  o r g a n iz o w a n e j 
p rz e z  d o w ó d z tw o  W o js k  In ż y n ie ­
r y jn y c h .  Z  o k a z j i  D n ia  S a p e ra  od  
b y ł  s ię  Z ło t  P r z e w o d n ik ó w  W o js k  
I n ż y n ie r y jn y c h  W P , w  k tó r y m  u -  
c z e s tn ic z y l i  ż o łn ie rz e  w s z y s tk ic h  
r o d z a jó w  b r o n i .  W c z o r a j ra n o  — w  
2 d n iu  z lo tu  ż o łn ie r s k ie g o  — ro z p o  
c z ę to  s p ły w  O d rą  z K o s tr z y n a  d o  
G c z c lo w ic . Z a t r z y m a n o  s ię  w  C ze - 
U n ie  g d z ie  p r z y  p ie rw s z y m  s lu p ie  
g ra n .c z n y m  z ło ż o n o  w ią z a n k i  k w ia  
t ó w  a n a s tę p n ie  z a ło g i 30 ło d z i 
d e s a n to w y c h  ro z p o c z ę ły  3 - k i lo m e -  
t r o w y  f in is z  d o  G o z d o w ie . M e ta  
z o s ta ła  u s y tu o w a n a  w  m ie js c u , 
g d z ie  p rz e d  32 ła t y  p o ls c y  s a p e ­
r z y  z b u d o w a li  m o s t p rz e z  O d rę . 
S z k o d a , źe p ię k n e  to  w id o w is k o  
o b e jr z a ło  n ie w ie lu  u c z e s tn ik ó w  
„ B ia ło - c z e r w o n e j  n a d  O d rą ” . S a - 
D6” y  n ! ? p o in fo r m o w a l i  o  n im  
p u b lic z n o ś c i z e b r a n e j w  G o z d o w i­
c a ch .

NA zakończenie relacji do­
dajmy, że organizatorzy zlotu 
„Biało-czerwona nad Odrą” przy 
gotowali okolicznościowe pro­
porce i tzw. kalkomanie dla 
każdego z uczestników. Wszyst­
kim, którzy w zorganizowanie 
tej pięknej, patriotycznej im­
prezy^ włożyli wiele wysiłku i 
starań należą się wyrazy szcze 
rego uznania i podziękowań.

(wit)

SPOTKANIE KOMBATANTÓW 
W TRZEBIATOWIE

_Z O K A Z J I  z b l iż a ją c e j  s ię  32 ro c z ­
n ic y  z w y c ię s tw a  n a d  fa s z y z m e m , 
o d b y ło  s ię  w  n ie d z ie lę  w  T r z e b ia ­
to w ie  s p o tk a n ie  k o m b a ta n tó w  i b y ­
ł y c h  ż o łn ie r z y  1 i  2 A r m i i  W o js k a  
P o ls k ie g o , k tó r z y  o s ie d l i l i  s ię ’ po 
z a k o ń c z e n iu  w o jn y  n a  w y z w o lo n y c h  
z a c h o d n ic h  i  p ó łn o c n y c h  z ie m ia c h  
p o ls k ic h .

Tydzień
á p  o  mw  S e l m i e

© Des kona fenie procy parlamentu © Porządkowanie pra­
wa © Sytuacja pieniężno-rynkcwa

W  M IN IO N Y M  ty g o d n iu  P r e z y ­
d iu m  S e jm u  s p o tk a ło  s ię  z  c z ło n ­
k a m i p r e z y d ió w  k o m is j i  w  c e lu  o -  
m ó w ie n ia  n ie k tó r y c h  p r o b le m ó w  
d z ia ła ln o ś c i S e jm u , je g o  k o m is j i  
o ra z  p r a c y  p o s e ls k ie j.  Z a r ó w n o  w  
r e fe ra c ie  m a rs z a łk a  S e jm u  S ta n i­
s ła w a  G u c w y  ja k  i  w  d y s k u s j i  
p o d k r e ś la n o ,  że u s p r a w n ie n ie  p ra ­
c y  s e jm u  i  Jego o r g a n ó w  m a  i -  
s io tn e  z n a c z e n ie  d la  r e a l iz a c j i  za­
d a ń  w  p o s z c z e g ó ln y c h  d z ie d z in a c h  
ż y c ia  p a ń s tw o w e g o  i  sp o łe czn e g o . 
P o d k re ś la n o  m . in .  c e lo w o ś ć  s z e r ­
szego r . iź  d o ty c h c z a s  k o n s u lto w a ­
n ia  r o z p a t r y w a n y c h  n a  fo r u m  se j 
m o w y m  s p ra w  z r a d a m i n a r o d o ­
w y m i .  i n s t y t u c ja m i  i  o r g a n iz a c ja ­
m i s p o łe c z n y m i i  z a w o d o w y m i o -  
ra z  e k s p e r ta m i,  a ta k ż e  p e łn ie js z e  
go  w y k o r z y s ty w a n ia  u w a g , o p in i i  
i  w r lo s k ó w  s p o łe c z e ń s tw a .

S tw ie rd z a n o ,  że z a a n g a ż o w a n ie  
p rz e z  p o s ła  w  S e jm ie  je g o  spo­
łe c z n e j w ie d z y , w  w a r u n k a c h  rz e ­
c z o w e j d y s k u s j i  1 w y m ia n y  ró ż ­
n o r o d n y c h  p o g lą d ó w , w  z n a c z n y m  
s to p n iu  u ła tw i  w y p r a c o w a n ie  n a j ­
le p s z y c h  ro z w ią z a ń  w  s p ra w a c h  bę 
d ą c y c h  p rz e d m io te m  p ra c  S e jm u  t 
je g o  e rg a n ó w . Is to tn e  z n a c z e n ie  w  
te j d z ie d z in ie  m a ją  ta k ż e  p o se l­
s k ie  w y ja z d y  w  te re n  i  s y s te m a ­
ty c z n e  k o n t a k t y  p o s łó w  *  w y b o r ­
c a m i W s k a z y w a n o  m . in .  n a  k o ­
n ie c z n o ś ć  sz c z e g ó ln ie  w n ik l iw e j  
p r a c y  k o m is j i  s e jm o w y c h  p o d cza s  
r o z p a t r y w a n ia  p r o je k tó w  p la n u  i  
b u d ż e tu  o ra z  s p ra w o z d a ń  rz ą d u  z 
ic h  r e a l iz a c j i ,  p o n ie w a ż  p ro b le m a ­
t y k a  ta  d o ty c z y  w  is to c ie  c a ło ­
k s z ta łt u  d z ia ła ln o ś c i p a ń s tw a .

W ie le  u w a g i  p o ś w ię c o n o  r o l i  
p o s łó w  w  p ro c e s ie  s ta n o w ie n ia  p ra  
w a , p ra c o m  k o m is j i  n a d  p r o je k ta ­
m i  u s ta w  i  s e jm o w e j k o n t r o l i  ic h  
w y k o n y w a n ia .  W s k a z y w a n o , że  p o ­
w a ż n e  o s ią g n ię c ia  S e jm u  w  te j  
d z ie d z in ie  s łu ż ą  u s p r a w n ia n iu  d z ia  
ła ln o ś c i o r g a n ó w  p a ń s tw o w y c h ,  
s p r z y ja ją  p rz e s trz e g a n iu  p r a w a  ł  
d o s k o n a le n iu  s y s te m u  p ra w n e g o . 
A k c e n to w a n o  ta k ż e  k o n ie c z n o ś ć

Dewizowe misie
P R A W IE  408 ro d z a jó w  z a b a w e k

w y k o n u je  S p ó łd z ie ln ia  P r a c y  „ M i ś "  
w  S ie d lc a c h , a  c o  r o k u  j e j  w z o r ­
c o w n ia  o p r a c o w u je  70 n o w y c h  m o ­
d e l i ,  k t ó r e  u z u p e łn ia ją  b o g a ty  
a s o r ty m e n t .  W y b ó r  je s t  w ie l k i  — 
ró ż n e  l a l k i ,  p u c h a te  z w ie r z a k i ,  za ­
b a w k i  z p o z y ty w k a m i w y g r y w a ją ­
c y m i k o ły s a n k i .  I  o c z y w iś c ie  m i ­
s ie , k t ó r e  be z  w z g lę d u  n a  m o d ę , 
z a w sze  c ie szą  s ię  o g r o m n y m  p o w o ­
d z e n ie m  1 o d  la t  są z a b a w k a m i 
n a jb a r d z ie j  łu b ia n y m i  p rz e z  d z ie ­
c i.

W y r o b y  s ie d le c k ie g o  „ M is ia ”  m a ­
ją  d u ż e  w z ię c ie  w  k r a j u  i  za  g r a ­
n ic ą ,  to te ż  s p ó łd z ie ln ia  c o  r o k u  
z w ię k s z ą  p r o d u k c ję  o  30 p r o c . ,  a b y  
p o d o ła ć  ro s n ą c y m  z a m ó w ie n io m . 
Z n a c z n a  część  z a b a w e k  je s t  p rz e ­
zn a c z o n a  d la  o d b io rc ó w  z  E u ro p y  
z a c h o d n ie j.

Chemikaliowca -  
lematem międzynarodowego 

sympozjum w Szczecinie
STOCZNIA Szczecińska na 

przestrzeni ostatnich k ilku  lat 
zdobyła reputację najlepszego 
specjalisty w  Europie w  dziedzi­
nie konstrukcji tankowców do 
przewozu chemikaliów. Che­
mikaliowce, których serię 12 jed 
nostek kończy budować Stocz­
nia „Warskiego” , należą do naj­
większych statków tego typu na 
ś wiecie. Niewiele też stoczni ma 
techniczne i  technologiczne moż­
liwości podjęcia się podobnego 
zamówienia. Warto przypom­
nieć, że twórczy wysiłek szcze­
cińskich konstruktorów i budów 
niczych zaowocował także uzna­
niem chemikaliowca „Bow For­
tunę”  światowym statkiem roku 
1975. Chemikaliowiec zdobył też 
miano „M ister Eksportu 1976”  
na ubiegłorocznych Międzynaro­
dowych Targach Poznańskich.

20 kwietnia rozpocznie się w  
Szczecinie międzynarodowe sym 
pozjum poświęcone tankowcom

do przewozu chemikaliów. Or­
ganizatorem jest Naczelna Or­
ganizacja Techniczna w Szcze­
cinie przy współpracy The Axel 
Johnson Group (Szwecja) i 
Frank Mohn A/S (Norwegia). Ce 
lem sympozjum jest zebranie i 
przedstawienie specjalistom w 
Polsce i  Związku Radzieckim, 
zainteresowanym tą dziedziną, 
całego dostępnego dzisiaj „know 
how”  w zagadnieniach związa­
nych z tankowcami do przewo­
zu chemikaliów.

P R E L E G E N C I r e p re z e n tu ją  z n a n e  
f i r m y  s z w e d z k ie , b r y t y js k ie ,  h o le n ­
d e r s k ie  i  n o r w e s k ie ,  a  ta k ż e  S to c z ­
n ię  S z c z e c iń s k a  im .  A .  W a rs k ie g o  
i  P o l i t e c h n ik ę  S z c z e c iń s k ą  i  są w y ­
b i t n y m i  s p e c ja l is ta m i w  t e j  d z ie d z i­
n ie .  O p ró c z  p r o b le m ó w  p r o je k to ­
w a n ia .  k o n s t r u k c j i  i  b u d o w y  z b io r ­
n ik o w c ó w  d o  p rz e w o z u  c h e m ik a ­
l i ó w  p o ru s z a n e  b ę d ą  z a g a d n ie n ia  
z w ią z a n e  z ła d u n k a m i,  m a te r ia ła m i 
z a s tę p c z y m i o c z y s z c z a n ie m  z b io r n i ­
k ó w  ła d u n k o w y c h  e k o n o m ią , bez­
p ie c z e ń s tw e m  i  p ro g n o z a m i d o ty ­
c z ą c y m i t a k  k o n s t r u k c j i  j a k  i  ł a ­
d u n k ó w .  ( w i t )

d a ls z e g o  r o z w i ja n ia  p rz e z  ś r o d k i  
m a s o w e g o  p rz e k a z u  w s z e c h s tro n n e  
g o  in fo r m o w a n ia  s p o łe c z e ń s tw a  o 
p r a c y  S e jm u  i  p o s łó w .

S E J M O W A  K o m is ja  P ra c  U s ta ­
w o d a w c z y c h  r o z p a t r y w a ła  w y n i k i  
p ra c  n a d  p o r z ą d k o w a n ie m  re s o r ­
to w y c h  a k tó w  p r a w n y c h ,  k tó r a  
s ta n o w ią  n a j l ic z n ie js z ą  g ru p ę  a k ­
tó w  p r a w n y c h  w y d a w a n y c h  p rz e z  
n a c z e ln e  i  c e n tr a ln e  o rg a n a  a d m i­
n i s t r a c j i  p a ń s tw o w e j.  P rz e p is y  te  
n ie  n o r m u ją  w p r a w d z ie  b e z p o ś re d  
n io  s fe r y  p r a w  l  o b o w ią z k ó w  o b y  
w a te ł i ,  z n a c z n y  je s t  je d n a k  ic h  
w p ły w  n a  sp o s ó b  z a ła tw ia n ia  
s p ra w  o b y w a te l i .  P o c z ą w s z y  o d  
1972 r .  w w ię k s z o ś c i r e s o r tó w  r o z ­
p o c z ę to  o p r a c o w y w a n ie  p r o g r a ­
m ó w  d o s k o n a le n ia  p ra w a . P o d ję te

Sra c e  p r z y c z y n i ły  s ię  d o  te g o , że 
czb a  o b o w ią z u ją c y c h  re s o r to w y c h  

a k tó w  p r a w n y c h  o  c h a r a k te rz e  o -  
g ó in y m  z m n ie js z y ła  s ię  z  89 ty s .  w  
r o k u  1968 d o  19 ty s .  w  r o k u  1976. 
D o k o n a n o  ta k ż e  is to tn e g o  p o s tę ­
p u  w  o g r a n ic z a n iu  w y d a w a n ia  n o  
w y c h  a k tó w  p r a w n y c h .  P o trz e b n e  
je s t  ie d n a k  da lsze  d o s k o n a le n ie  
s y s te m u  p rz e p is ó w  r e s o r to w y c h .  
S p rz y ja  te m u  d o k o n y w a n a  w  U -  
rz ę d z ie  R a d y  M in is t r ó w  k o le jn a  
w e r y f ik a c ja  o b o w ią z u ją c y c h  a -  
k tu a in ie  a k t ó w  p r a w n y c h  w y d a  
n y c h  p rz e z  p re ze sa  R a d y  M in i ­
s t r ó w  o ra z  R a d ę  M in is t r ó w  
i  Je j o rg a n a . W  w y n ik u  t e j  
W e r y f ik a c j i  u c h y lo n o  ju ż  p o n a d  
ty s ią c  a k t ó w  p r a w n y c h .  K o m is ja  
p o z y ty w n ie  o c e n iła  p rz e p ro w a d z o ­
n e  d o ty c h c z a s  p ra c e  n a d  d o s k o n a ­
le n ie m  i  p o rz ą d k o w a n ie m  p ra w a , 
z w ra c a ją c  u w a g ę  n a  je g o  ro s n ą c e  
z n a c z e n ie  w  ż y c iu  s p o łe c z n y m  i  
g o s p o d a rc z y m  k r a ju .  P o s tu lo w a n o  
d a ls z e  o g ra n ic z e n ie  l ic z b y  w y d a w a  
n y c h  a k c ó w  r e s o r to w y c h  i  p o ło ż e ­
n ie  w ię k s z e g o  n a c is k u  n a  ic h  k o n  
t r o lę  m e r y to r y c z n ą .  K o n t r o la  ta  
p o w in n a  u w z g lę d n ia ć  o ce n ę  e fe k ­
ty w n o ś c i  s p o łe c z n e j p rz e p is ó w  
p r a w n y c h ,  z w ię k s z y ć  o c h ro n ę  i n ­
te re s ó w  o b y w a te l i  o ra z  z a p e w n ie  
r ó w n o w a g ę  m ię d z y  k o m p e te n c ja m i 
n a c z e ln y c h  o r g a n ó w  a d m in is t r a c j i  
l  o r g a n ó w  te re n o w y c h .

*  *  •
H A  P O S IE D Z E N IU  K o m is j i  P la ­

n u  G o s p o d a rc z e g o , B u d ż e tu  i  F i ­
n a n s ó w , p o ś w ię c o n y m  r o z p a trz e ­
n iu  in f o r m a c j i  o  s y tu a c j i  p ie n ię ż -  
n o - r y n k o w e j  o ra z  o p ie n ię ż n y c h  
d o c h o d a c h  1 w y d a tk a c h  lu d n o ś c i 
s tw ie r d z o n o ,  że d y n a m ik a  p la n o ­
w a n y c h  n a  b r .  d o s ta w  to w a r ó w  
r y n k o w y c h  p rz e w y ż s z a  p la n o w a n e  
te m p o  w z ro s tu  fu n d u s z ó w  n a b y w ­
c z y c h  lu d n o ś c i.  S p ra w ą  o d e c y ­
d u ją c y m  z n a c z e n iu  je s t  o b e c n ie  
s t r u k t u r a  a s o r ty m e n to w a  1 ja k o ś ć  
w y r o b ó w  o ra z  s p r a w n y  r o z d z ia ł 
to w a r ó w .

S t r u k tu r a  p la n o w a n y c h  d o s ta w  
s to p n io w o  z b l iż a  s ię  d o  s t r u k t u r y  
p o p y tu .  P la n  p r z e w id u je  n a jw y ż ­
szą d j  n a m ik ę  d o s ta w  w  t y c h  g r u -  
pac.a le w a ró w ,  n a  k tó r e  n a jw ię k ­
sze je s t  z a p o t rz e b o w a n ie . O g ó lą a  
w a r to ś ć  k o n s u m p c y jn y c h  a r t y k u ­
łó w  p r z e m y s ło w y c h  d o s ta rc z a n y c h  
n a  r y n e k  b ę d z ie  w y ż s z a  n iż  w  r o ­
k u  u b ie g ły m  o  8,8%. S z c z e g ó ln ie  
w y s o k ie  te m p o  w z ro s tu  z a ło ż o n o  
w  d z ie d z in ie  p r o d u k c j i  m e b li ,  w y  
r o b ó w  p r z e m y s łu  c h e m ic z n e g o  1 
e le k tro m a s z y n o w e g o . D o s ta w y  ż y w  
n o ś c i,  łą c z n ie  z  u ż y w k a m i,  w z ra ­
s ta ją  o 7,2%, co  w  w ię k s z o ś c i a r ­
t y k u łó w  p o w in n o  p o k r y ć  z a p o trz e  
b o w a n ie  r y n k u .  P o d ję te  d e c y z je  o 
Im p o rc ie  m ię s a  i  o g r a n ic z e n iu  je ­
g o  e k s p o r tu  u m o ż l iw i ły  u s ta le n ie  
p la n u  d o s ta w  n a  r y n e k  ( łą c z n ie  z 
d ro b ie m )  n a  p o z io m ie  w y k o n a n ia  
p la n u  w  r o k u  u b ie g ły m . P o d e j­
m o w a n e  są n a d a l ró ż n o r o d n e  ś ró d  
k i  d la  z ła g o d z e n ia  n ie d o b o ru  
m ię sa .

D la  z a c h o w a n ia  r ó w n o w a g i  p ie -  
n ię ż n c . - r v n k o w e j  d u ż e  z n a c z e n ie  
m a  z a p e w n ie n ie  d y s c y p l in y  w z ro ­
s tu  d o c h o d ó w  lu d n o ś c i.  U z a s a d n io ­
n y  Jes t t a k i  w z ro s t  d o c h o d ó w , k t ó  
r y  m a  p e łn e  p o k ~ y c ie  w  w y n i ­
k a c h  p r a c y .  S tą d  k o n ie c z n o ś ć  r a ­
c jo n a ln e j  g o s p o d a rk i fu n d u s z a m i 
p ła c , J a k  te ż  u m a c n ia n ie  k o n t r o l i  
w y p ła t .

S P R A W O Z D A W C A

Zbrodnia w Bydgoszczy
W  B Y D G O S Z C Z Y  p o p e łn io n o  w  

je d n y m  z  d o m ó w  m o r d  n a  5 6 - le t-  
n ie j  W ła d y s ła w ie  O ., b ę d ą c e j 
w s p ó łw ła ś c ic ie lk ą  p r y w a tn e g o  s k le ­
p u  z a r t y k u ła m i  m o to r y z a c y jn y m i 
i  d o m o w y m i w  N a k le .  M o r d e r ­
s tw o  p ie rw s z y  o d k r y ł  s y n . Z  
p ie rw s z y c h  o g lę d z in  m ie js c a  z a b ó j­
s tw a  w y n ik a  że  o f ia r a  s to c z y ła  
w a lk ę  z  m o rd e rc a , k t ó r y  n a jp ie r w  
u d e r z y ł ja  tę p y m  n a rz ę d z ie m , a n a ­
s tę p n ie  w b i ł  n ó ż  w  s z v ję .  Z b r o d ­
n ia rz  s k r a d ł  n a s tę p n ie  b iż u tę r i ”  n a ­
le żą ca  d o  z a m o rd o w a n e j,  ś le d z tw o  
p r o w a d z i P r o k u r a tu r a  R e jo n o w a  i  
K M  M O  w  B y d g o s z c z y . D o tą d  
s p r a w c y  z b r o d n i  n ie  u ję to .



K U R I E R  ^  ŚWIAT -0> WYDARZENIA ♦  ŚWIAT ♦  WYDARZENIA ♦  ŚWIAT ♦  WYDARZENIA ♦  ŚWIAT ♦  S T R O N A  3

Niebezpieczeństwo umiędzynarodowienia konfliktu

Zacięte walki w  Zairze
WEDŁUG inform acji napły­

wających z Kinszasy, w połud- 
niowozairskiej prow incji Szaba 
trwają ciężkie w alki między woj 
skami rządowymi a oddziałami 
powstańców. Toczą się one w 
rejonie miejscowości Kanzenze i 
Nasandoe, w pobliżu ważnego 
ośrodka przemysłu wydobyw­
czego — miasta Kolwezi. Wed­
ług opublikowanego w Paryżu 
komunikatu Narodowego Fron­
tu Wyzwolenia Konga, który 
stoi na czele powstania, wojska 
rządowe w toku tych walk stra­
ciły 40 żołnierzy.

Z inform acji agencji praso­
wych wynika, że USA zamierza­
ją znacznie rozszerzyć swą in ­
gerencję w konflik t wewnętrzny 
w  Zairze. Agencja UPI podała, 
że najemnicy amerykańscy, któ­
rych werbunek odbywa się na 
zachodnim wybrzeżu Stanów 
Zjednoczonych, będą wysyła­
ni do Zairu w ciągu tygodnia.

•  •  •
S E K R E T A R Z  g e n e r a ln y  O rg a n iz a -  

e j i  J e d n o ś c i A f r y k a ń s k ie j  (O J A )  
W i l l ia m  E te k  M  b u m u  a o p u ś c i ł  
A d d is  A b e b ą . u d a ją c  s ią  d o  L u a n d y .  
A g e n c je  p o d k r e ś la ją ,  l ż  je g o  p o d ró ż  
d o  s to l ic y  A n g o l i  z w ią z a n a  je s t  
z p o s z u k iw a n ie m  „ a f r y k a ń s k ie g o  
r o z w ią z a n ia ’ * k r y z y s u  w  Z a ir z e .  W  
o ś w ia d c z e n iu  O J A , o p u b l ik o w a n y m  
w  A d d is  A  b o b ie , s tw ie r d z a  s ię , że

is tn ie je  w ie lk ie  n ie b e z p ie c z e ń s tw o  
u m ię d z y n a r o d o w ie n ia  k o n f l i k t u  w  
Z a ir z e ,  co  u n ie m o ż l iw i ła b y  z n a le ­
z ie n ie  a f r y k a ń s k ie g o  ro z w ią z a n ia  
p r o b le m u .  ^

W  S T O L IC Y  L u d o w e j R e p u b l ik i  
A n g o l i  o d b y ły  s ię  w s tę p n e  r o z m o ­
w y  p rz e d  r o z p o c z y n a ją c ą  s ię  n a ­
s tę p n e g o  d n ia  k o n fe r e n c ją  n a  szczy  
c ie  p ię c iu  a f r y k a ń s k ic h  „ p a ń s tw  
f r o n t o w y c h " ,  t j .  g ra n ic z ą c y c h  z R o ­
d e z ją  ( Z im b a b w e ) ,  N a m ib ią  i  R e p u ­
b l ik ą  P o łu d n io w e j  A f r y k i  —  k r a j a ­
m i,  k t ó r y c h  rd z e n n a  lu d n o ś ć  to c z y  
w a lk ę  o  w y z w o le n ie  s p o d  u c is k u  
k o lo n ia ln e g o  1 ra s o w e g o . P r e z y d e n ­
c i  M o z a m b ik u ,  T a n z a n i i,  Z a m b i i ,  
B o ts w a n y  i  A n g o l i  s p o tk a ją  s ię  
p o  r a z  p ie rw s z y  w  L u a n d z ie ,  w  
c h w i l i ,  g d y  n a  te r y t o r iu m  są s ie d ­
n ie g o  Z a i r u ,  w  p r o w in c j i  S za ba  
( d a w n a  K a ta n g a )  p o s tę p o w a  p a r t y ­
z a n tk a  N a ro d o w e g o  F r o n t u  W y z w o ­
le n ia  K o n g a , p o d  p r z y w ó d z tw e m  
M . B u m b y  p r o w a d z i  z a c ię te  w a lk i  
*  w o js k a m i  p r e z y d e n ta  M o b ir tu  i  z 
m a r o k a ń s k im  k o r p u s e m  In te r w e n ­
c y jn y m .

P R A W IC A  L I B A Ń S K A  
K O R Z Y S T A
Z  IZ R A E L S K IE J  P O M O C Y

ó  W e d łu g  in f o r m a c j i  n a p ły ­
w a ją c y c h  z p o g ra n ic z a  l ib a ń ­
s k a  - iz ra e ls te ie g o , T e l - A w iw  ro z  
p o c z ą ł t r a n s p o r t  ż y w n o ś c i d la  
p r a w ic o w y c h  s i ł  L ib a n u .  U tw o  
n e o n y  w  Iz r a e lu  „ K o m i te t  p o ­
m o c y  d la  L ib a n u  p o łu d n io w e ­
g o ’ ’ w y s ła ł  w  u b ie g ły m  ty g o d ­
n iu  w o js k o m  p r a w ic y  l i ­
b a ń s k ie j  8 c ię ż a ró w e k  z ż y w ­
n o ś c ią .

W Y B O R Y  W  B E L G H

ó  W e d łu g  p ie rw s z y c h  w y n i ­
k ó w ,  o p a r ty c h  n a  d a n y c h  z  
c z ę ś c i o k r ę g ó w  w y b o rc z y c h ,  
m o ż n a  u s ta l ić  p e w n e  te n d e n ­
c je ,  J a k ie  z a r y s o w a ły  s ię  w  
n ie d z ie ln y c h  w y b o ra c h  w  B e l­
g i i .  D a n e  p o z w a la ją  — Ja k  s ię  
w y d a je  —  n a  s fo rm u ło w a n ie  
n a s tę p u ją c y c h  w n io s k ó w :
w z ro s t  w p ły w ó w  c h a d e c j i  w o  
F la n d r i i ,  w z ro s t  w p ły w ó w  s o ­
c ja l is tó w  w  W a lo n i i,  u t r z y m a ­
n ie  d o ty c h c z a s o w e g o  s ta n u  p o  
s ia d a n ia  l ib e r a łó w  w e  F la n d r i i ,  
p r z y  je d n o c z e s n y m  u m o c n ie n i«  
ic h  p o z y c j i  w  W a lo n i i.

O D M O W A  W Y D A N IA  W IZ  
D E L E G A C J I Z S R R

♦  D e p a r ta m e n t  S ta n u  U S A  
p o in fo r m o w a ł,  t e  w ła d z e  a m e ­
r y k a ń s k ie  o d m ó w i ły  w y d a n ia  
w iz  w ja z d o w y c h  ra d z ie c k ie j  
d e le g a c j i  z w ią z k o w e j ,  za p ró sz©  
n e j  d o  K a l i f o r n i i  n a  z ja z d  
Z w ią z k u  Z a w o d o w e g o  R o b o t­
n ik ó w  P o r to w y c h .  P r z e d s ta w i­
c ie l  D e p a r ta m e n tu  S ta n u  u z a ­
s a d n ił  p o w y ż s z ą  d e c y z ję  ty im , 
że  c z ło n k o w ie  d e le g a c j i  z w ią z ­
k o w c ó w  r a d z ie c k ic h  są k o m u ­
n is ta m i.  P ra s a  a m e ry k a ń s k a  
z w ra c a  u w a g ę  n a  to ,  że d e c y ­
z ja  D e p a r ta m e n tu  S ta n u  je s t  
s p rz e c z n a  z p o s ta n o w ie n ia m i 
A k t u  K o ń c o w e g o  K B W E , z w ia s z  
c za  d o ty c z ą c y m i r o z w o ju  k o n ­
ta k tó w  m ię d z y  n a r o d a m i k r a ­
jó w  u c z e s tn ic z ą c y c h  w  te j  kom 
. io r e n c j i .

L  R A B IN  Z R E Z Y G N O W A Ł .«

♦  A g e n c je  z a c h o d n ie  p o d a ły  
z T e i - A w iw u ,  że  ż o n a  p r e m ie ra  
iz ra e ls k ie g o , L e a  R a b in  z o s ta ła  
s k a z a n a  p rz e z  są d  w  t y m  m ie ­
ś c ie  n a  g r z y w n ę  w  w y s o k o ś c i 
2 450 ty s .  f u n t ó w  iz ra e ls k ic h  za  
p o s ia d a n ie  k o n ta  w  b a n k u  za­
g r a n ic z n y m  bez o d p o w ie d n ie ­
g o  z e z w o le n ia . P r o k u r a to r  o s ­
k a r ż y ł  j ą  o  8 n ie le g a ln y c h  
t r a n s a k c j i ,  d la  k tó r y c h  w y k o ­
rz y s ta ła  r a c h u n e k  w  je d n y m  *  
w a s z y n g to ń s k ic h  b a n k ó w .  P o  
o g ło s z e n iu  w y r o k u  «skazu jące­
g o  je g o  ż o n ę , ic c h a k  R a b in  © - 
ś w ia d c z y ł c z ło n k o m  g a b in e tu  
w  J e r o z o l im ie ,  że b ie rz e  u r lo p  
a ż  d o  cza s u  p o  w y b o ra c h  p a r ­
la m e n ta rn y c h .  k tó r e  o d b ę d ą  
s ię  17 m a ja . O zn a cza  t o  w  p r a k  
ty c e .  że  R a b in  z re z y g n o w a ł z  
k ie r o w a n ia  r z ą d e m  i  c a łk o w i­
c ie  o d s u n ą ł s ię  o d  w ła d z y .  
M ia n o w a ł  o n  s w o im  z a s tę p c ą  
m in is t r a  © b ro m y  S a isno na  P e ­
re s a . k t ó r y  będsde pe tfU J © bo - 
w ią z k i  p re m ie ra .

Manewry lotnictwa
amerykańskiego w Europie

W A S Z Y N G T O N  P A P . P o n a d  2 «  
a m e ry k a ń s k ic h  m y ś l iw c ó w  i  in n y c h  
s a m o lo tó w  w e ź m ie  u d z ia ł  w  m a ­
n e w ra c h  a r m i i  U S A  w  E u ro p ie . J a k  
p o in fo r m o w a ło  m in is te r s tw o  © b ro n y  
U S A  ć w ic z e n ia  te  ro z p o c z n ą  s ię  w  
n a jb l iż s z y c h  d n ia c h  i  p o t r w a ją  z 
p r z e r w a m i d o  w rz e ś n ia .  Z o s ta n ą  
o n e  p rz e p ro w a d z o n e  w  ra m a c h  
o p ra c o w a n e g o  w  s ie r p n iu  1975 r .  
p r o g r a m u  s z k o le n ia  w o js k  U S A  s ta ­
c jo n u ją c y c h  z a  g r a n ic ą .

D o  b a z y  lo tn ic z e j  w  E r d in g u  
(R F N )  p r z y b y ło  18 a m e ry k a ń s k ic h  
p o n a d d ź w ię k o w y c h  s a m o lo tó w  w y ­
w ia d o w c z y c h  t y p u  „ P h a n to m  K F -4 ” . 
T y m  s a m y m  ro z p o c z ę ła  s ię  je szcze  
je d n a  w ie lk a  d e m o n s tra c ja  lo t n i c ­
tw a  N A T O . P o d a n o  o f ic ja ln ie  do  
w ia d o m o ś c i,  t e  c e le m  t y c h  m a n e w ­
r ó w  b ę d z ie  „ z a z n a jo m ie n ie  lo t n i c ­
tw a  w o js k o w e g o  U S A  z w a r u n k a m i 
s ta c jo n o w a n ia  i  a k c j i  b o jo w y c h  w  
l ic z n y c h  s t r e fa c h  b lo k u  N A T O  w  
E u ro p ie  z a c h o d n ie j" .

Oświadczenie 
ministra kubańskiego
M A D R Y T  P A P . M in is te r  s p ra w  ¡ca 

g r a n ic z n y c h  K u b y  Is id o r o  M a lm ie r -  
c ia  P e o li  o d r z u c i ł  n a  k o n fe r e c j i  
p r a s o w e j  w  M a d ry c ie  oszcze rcze  
tw ie r d z e n ia ,  ja k o b y  K u h a  m ie s z a ła  
s ię  d o  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  Z a ir u .  
N ic  u d z ie la m y  —  p o w ie d z ia ł m in i ­
s te r  — a n i  w o js k o w e j  a n t m a te r ia l ­
n e j  p o m o c y  p o w s ta ń c o m  d z ia ła ją *  
c y m  w  Z a trz e .

W s p o m in a ją c  o s to s u n k a c h  K u b y  
ze  S ta n a m i Z je d n o c z o n y m i is id o r o  
M a lm ie r c ia  p o d k r e ś li ) ,  i e  d o p ó k i  
W a s z y n g to n  c a łk o w ic ie  n ie  o d s tą p i 
o d  s w o je j  p o l i t y k i  b lo k a d y  K u b y ,  
d o p ó ty  t r u d n o  m ó w ić  o p r z y w r ó c e ­
n iu  s to s u n k ó w  z  U S A .

C Z E C H O S Ł O W A C K IE  s z k ło  a r t y ­
s ty c z n e  1 u ż y t k o w e  c ie s z y  s ię  u z n a ­
n ie m  n a  c a ły m  ś w ie c  i e . S ła w a  ta  
je s t  w  p e łn i  z a s łu ż o n a  —  w y s ta r c z y  
w s p o m n ie ć  o  p ię k n y c h  fo rm a c h ,  n ie  
p o w ta r z a ln y c h  b a r w a c h  i  w a lo ra c h  
a r ty s t y c z n y c h  s z k la n y c h  w y T o b ó w .

J e d n y m  z tw ó r c ó w ,  k tó r y m  cze ­
c h o s ło w a c k ie  s z k ło  z a w d z ię c z a  s w o ­
ją  w y s o k ą  ja k o ś ć ,  je s t  P a v e l H ia v a , 
p r a w d z i  tvy  m is t r z  w  s w o im  z a w o ­
d z ie . w s z e c h s tr o n n y  a r ty s ta ,  a u to r  
w ie lu  s z k ie ł  a r ty s t y c z n y c h ,  w y tw a ­
rz a n y c h  je g o  w ła s n y m i m e to d a m i.

P ra c e  H la v y  z u w a g i  n a  ic h  d u że  
w a r io ś c i  a r ty s t y c z n e  z n a jd u ją  s ię  
w  w ie lu  z a g r a n ic z n y c h  m u z e a c h . 
B y ły  te ż  w ie lo k r o t n ie  p r e z e n to w a ­
n e  n a  w y s ta w a c h  in d y w id u a ln y c h  
i  z b io ro w y c h .  O b e c n ie  m o ż n a  je  
o g lą d a ć  n a  w y s ta w ie  w  G a le r i i  „ K o  
s z y k o w ą "  w  W a rs z a w ie .

N A  Z D J Ę C IU :  s z k ło  a r ty s ty c z n e  
P a v la  H la v y  *  C z e c h o s ło w a c ji.

(C A F  —  R o z m y s lo w ie s )

Kuchnia za 70 tys. franków

Ludwiku do komputera!
( K o r e s p o n d e n c ja  z P a r y ż a )

P R Z E Z  sześć d n i  p o d p a ry s k a  
s u p e rn o w o c z e s n a  d z ie ln ic a  D e fe n s e  
g o ś c iła  46 M ię d z y n a r o d o w y  S a lo n  
A r t y k u łó w  G o s p o d a rs tw a  D o m o w e ­
go. S p rz e d a w a n o  t u  g łó w n ie  i n f o r ­
m a c je , id e e  i  m o d ę  k u c h e n n o - ła -  
z ie n k o w ą  ś w ia ta .  W y d a ć  z a s k ó r n ia ­
k a  o w s z e m , m o ż n a  b y ło ,  n a jp ie r w  
n a  b i le t  — 12 f r a n k ó w ,  p o te m  na  
ró ż n e  g a d g e ty  — n p .  n ó ż , k t ó r y  
p r z e k ra w a  b u te lk ę ,  c z y n ią c  z n ie j

Protest Panamy
W A S Z Y N G T O N  P A P . P a n a m a  

w y s to s o w a ła  p r o te s t  w o b e c  S ta ­
n ó w  Z je d n o c z o n y c h ,  k t ó r e  k o n t r o ­
lu ją  s t r e fę  K a n a łu  P a n a m s k ie g o , 
w  z w ią z k u  x  a re s z to w a n ie m  p rz e z  
a m e ry k a ń s k ą  p o l ic ję  w o js k o w ą  r o ­
d z in y  p a n  a rn a k  le j.

R z ą d  p a n a m s k i u w a ż a , t e  a k c ja  
w ła d z  a m e ry k a ń s k ic h ,  k tó r e  a re s z ­
to w a ły  o b y w a te la  p a n a m s k ie g o . Je 
go  to n ę  ł  d w o je  n ie le tn ic h  d z ie c i,  
s ta n o w i n a ru s z e n ie  p r a w  c z ło w ie ­
k a  i  s w o b o d y  p o ru s z a n ia  &ię F a -  
n a m c z y k ó w  n a  w ła s n y m  te r y t o ­
r iu m .  P a n a m a  z a ż ą d a ła  o d  s t r o n y  
a m e r y k a ń s k ie j  s p r a w u ją c e j  k o n t r o ­
lę  n a d  c z ę śc ią  t e r y t o r iu m  R e p u  b i ł  
k i  P a n a m s k i e i  p rz e p ro w a d z e n ia  
s z y b k ie g o  i  d o k ła d n e g o  d o c h o d z e ­
n ia  w  t e j  s p ra w ie .

Trudna sprawa
z pornografią w USA

N O W Y  J O R K  P A P . W ła d z e  m ie j  
s k ie  N o w e g o  J o r k u  z o s ta ły  p o s ta ­
w io n e ,  w  p ią te k ,  w  s ta n  o s k a rż e ­
n ia  p i'ze z  R o d a  S w e n s o n a , d y r e k ­
to r a  n o w o jo rs k ie g o  te a t r u  „ p o r n o ­
g r a f ic z n e g o "  k t ó r y  z a r z u c ił  im ,  te  
„ w  b r u ta ln y  sp o s ó b  p o z b a w i ły  j e ­
g o  p la c ó w k ę  m o ż liw o ś c i w y s ta w ia  
n la  s z tu k " .  Z a ż ą d a ł o n  3 m in  d o i. 
o d s z k o d o w a n ia  za s t r a t y ,  ja k ie  po 
n ió s ł  w  w y n ik u  p o p ie ra n e j  oso­
b iś c ie  p rz e z  m e ra  N o w e g o  J o r k u ,  
A b ra h a m a  B e a m e ’a , a k c j i  p o l i c j i ,  
k t ó r a  25 m a rc a  z a m k n ę ła  je g o  
te a t r .

O d  p rz e s z ło  r o k u  m e r  N o w e g o  
J o r k u  p r o w a d z i o ż y w ia n i)  k a m p a - 1 
n ię  p r z e c iw k o  p o r n o g r a f i i ,  a w ła ­
d ze  z a n ik n ę ły  w  j e j  w y n ik u  o k .  
80 p la c ó w e k  z a jm u ją c y c h  s ię  d o ­
s ta rc z a n ie m  d e m o r a l iz u ją c e j  ro z ­
r y w k i .  J e g o  a k c ja  n ie  je s t  od o so b  
n lo n a  W  t y m  t y g o d n iu  t r z y  d n i  
z r z ę d u  s e t k i  m a n if e s ta n tó w  g ro ­
m a d z iły  s ię  n a  T im e s  S q u a re , 
p r z e d  g m a c h e m  te a t r u  R od a  
S w e n s o n a , b y  z a p ro te s to w a ć  p rz e ­
c iw k o  a p o te o z ie  g w a ł tu  n a  B r o a d ­
w a y u ,  z w ię k s z a n iu  s ię  l ic z b y  p r o ­
s t y tu te k  w  l ic z n y c h  „ b a r a c h  to ­
p le ss ” , a m o ra ln y m  d z ie s ią tk o m  
k s ię g a r n i  p o r n o g r a f ic z n y c h  i  d z ia ­
ła ją c y m  t u  w y s p e c ja l iz o w a n y m  w  
p o k a z y w a n iu  w s z e lk ic h  f o r m  s e k ­
su  k in o m .

P r z e c iw k o  f a l i  p o r n o g r a f i i  n a  
B r o a d w a y u  w y s tę p u ją  r ó w n ie ż  d y ­
r e k to r z y  ta m te js z y c h  p o w a ż n y c h  
te a t r ó w ,  w y s ta w ia ją c y c h  w s z y s tk ie  
n a js ły n n ie js z e  m u s ic a le  a m e ry k a ń ­
s k ie .  O b s e r w u ją  o n i o d p ły w  p u ­
b l ic z n o ś c i o d  d o b r e j  s z tu k i  d o  
m le rn o L y . W ie le  t e a t r ó w ,  p r o w a ­
d z ą c y c h  a m b itn ą  p o l i t y k ę  r e p e r ­
tu a r o w ą .  n ie  w y t r z y m u je  k o n k u ­
r e n c j i ,  z a m y k a  s w o je  p o d w o je , z 
cza se m  p rz e k s z ta łc a  s ię  w  s ieć  
k in ,  k tó r e  z k o le i ,  b y  d o b rz e  
p ro s p e ro w a ć , p r z e s ta w ia ją  s ię  na  
p r o je k c je  f i lm ó w  o  te m a ty c e  s e k ­
s u a ln e j.

Turystyka w ZSRR
M O S K W A  P A P . W  b ie ż ą c y m  r o k u  

p rz y je a z d e  d o  Z S R R  p rz e s z ło  i  m in  
c u d z o z ie m c ó w , t j .  o  10 p r o c .  w ię c e j  
n iż  w  r o k u  1978. W e d łu g  in fo r m a c j i  
ra d z ie c k ie g o  to w a r z y s tw a  „ I n t u r t s t " ,  
l ic z b a  o ś ro d k ó w  tu r y s t y c z n y c h  w  
E S  R H , p r z y jm u ją c y c h  z a g r a n ic z n y c h  
g o ś c i, w z ro s ła  d w u k r o tn ie .  O p ra c o ­
w a n o  p rz e s z ło  148 n o w y c h  s a m o ­
c h o d o w y c h , lo tn ic z y c h ,  k o le jo w y c h ,  
r z e c z n y c h  i  m o r s k ic h  t r a s  p o  Z w ią ż  
k u  R a d z ie c k im . O b e jm u ją  o n e  I3S 
m ia s t.

w a z o n  d o  s z tu c z n e j r ó ż y c z k i  (30 
f r a n k ó w ) ,  c z y  d r o b ia z g i  k u c h e n n e  
w  r o d z a ju  e le k t r y c z n e j  p ł y t k i  do  
s m a ż e n ia  n a le ś n ik ó w  (220 f r a n k ó w ) ,  
m a s z y n k i  d o  p a rz e n ia  k a w y ,  k tó r a  
p r z y g o to w u je  n a p a r  n a  z a p ro g ra ­
m o w a n ą  g o d z in ę .. .

R e sz tę  s ię  g łó w n ie  o g lą d a ło  1 s łu ­
c h a ło .  W y s ta w c y  s a lo n u  —  n a ­
z w a n e g o  p rz e z  F r a n c u z ó w  „ g a d a -  
n y m ”  — c h c ie l i  p rz e d e  w s z y s tk im  
p o in fo r m o w a ć  p o te n c ja ln y c h  n a ­
b y w c ó w  a n ie  p rz e k o n y w a ć  ic h  d o  
k u p ie n ia  k o n k r e tn y c h  p rz e d m io tó w .  
R y n e k  f r a n c u s k i  je s t  j u ż  b o w ie m  
w  d u ż y m  s to p n iu  n a s y c o n y  —  sw 
p r o c e n t  r o d z in  m a  L o d ó w k i, 73 p r o ­
c e n t  d y s p o n u je  p r a lk a m i  e tc .

P r o d u c e n c i d e m o n s tro w a l i  w ię c  
u le p s z o n e  m o d e le  p r a le k  ze z m n ie j ­
szo n ą  i lo ś c ią  p r o g r a m ó w , a le  za to  
suszą ce  a u to m a ty c z n ie  b ie l iz n ę ,  lo ­
d ó w k i  *  o d d z ie ln ie  o t w ie r a n y m i  
z a m r a ż a ło ik a m i o  d u ż e j  p o je m n o ś ­
c i,  p ie c y k i  e le k t r y c z n e  n a  p r o m ie ­
n ie  p o d c z e rw o n e , w  k tó r y c h  m o ż ­
n a  za je d n y m  z a m a c h e m  p ie c  c ia s ­
to .  r y b ę  i  m ię s o , n ie  o b a w ia ją c  s ię  
o  za p a c h  i  ja k o ś ć  p r o d u k tó w .  C e n y  
„ u le p s z o n y c h ”  e le m e n tó w  w y p o s a ­
ż e n ia  k u c h n i  i  ła z ie n e k  b y ły  W y ­
s o k ie  ( p r a lk i  i  lo d ó w k i  o k o ło  8— 10 
ty s . f r a n k ó w ,  p ie c y k i  4— 8 ty s . 
f r a n k ó w ) .  P r o d u c e n c i p o d k r e ś la l i  
je d n a k  aa k a ż d y m  ra z e m  is to t n y  
p o s tę p  w  o s z c z ę d n o ś c i e n e r g ii  e le k ­
t r y c z n e j .  P ie k a r n ik i  e le k t r y c z n e  
n p .  d z ię k i s p e c ja ln e j I z o la c j i  z  
w łó k n a  s z k la n e g o  z u ż y w a ją  ju ż  © 
30 p r o c e n t  m n ie j  p rą d u .

P ró b o w a n o  ta k ż e  p rz e k o n a ć  p o ­
te n c ja ln y c h  k l i e n t ó w  o  w a lo ra c h  
m a s z y n  d o  m y c ia  n a c z y ń . N a  ra z ie  
b o w ie m  t y l k o  9 p ro c . f r a n c u s k ic h  
r o d z in  m y je  a u to m a ty c z n ie  s w o je  
ta le rz ®  i  s z tu ć c e . M a s z y n y  te  n ie  
z ro -b liy  w e  F r a n c j i  k a r ie r y ,  p o n ie ­
w a ż  n ie  m o ż n a  b y ło  w  n ic h  w  
o g ó le  m y ć  g a r n k ó w ,  p a te ln i  e tc .  
P o k a z a ły  s ię  w ię c  n o w o ś c i — d r o ­
g ie , a le  o s z c z ę d z a ją c e  e n e rg ię  e le k ­
t r y c z n ą  i  m y ją c e  ju ż  g a r n k i .

N o w o ś c i?  T e ż  b y ły .  R e k la m o w a ­
n o  n p .  m a g ie ta ic e  e le k t r y c z n e ,  k t ó ­
r e  m a ją  w y p r z e ć  c o ra z  b a r d z ie j 
u d o s k o n a la n e  ż e la z k a . O d rę b n y  
d z ia ł  z a ję ły  z a m r a ż a rk i ,  k t ó r e  zd a ­
n ie m  p r o d u c e n tó w  p o w in n i  n a b y ­
w a ć  w ła ś c ic ie le  „ n o r m a ln y c h "  lo ­
d ó w e k  — o d  m a ły c h  d o  ta k ic h ,  w  
k tó r y c h  p a n ie  d o m u  m o g ą  z g ro m a ­
d z ić  z a p a s y  ż y w n o ś c i n a  k i l k a  
m ie s ię c y .

P r z e b o je m  s a lo n u  b y ł  J e d n a k  
m in ik o m p u te r .  G o s p o d y n i — t r a d y ­
c y jn a  p a n i d o m u  w  fa r t u s z k u  ł  
c h u s te c z c e  n a  g ło w ie ?  T o  ju ż  p rz e ­
sz łość . J e ś l i  w ie r z y ć  e k s p o z y c j i ,  
k a ż d a  *  n a s  z y s k a  n ie b a w e m  n o w e  
k w a l i f i k a c je  p ro g r a m  ls t k l .  P ie r w ­
s zy  n a  d ro g ę  p o s tę p u  w k r o c z y ł  
k r ó l  A r a b i i  S a u d y js k ie j  F a js a l,  k t ó ­
r y  z a m ó w i ł  m ik r o k o m p u te r  za 
s k r o m n e  18 ty s . d o la r ó w  <78 ty s .  
f r a n k ó w ) .  N a  c e n t r a ln y m  p u lp ic ie  
te g o  u rz ą d z e n ia  z g r u p o w a n e  są  K la ­
w is z e  z a rz ą d z a ją c e  k u c h n ią  e le k ­
t r y c z n ą ,  p ie k a r n ik ie m ,  lo d ó w k ą ,  
p r a lk ą  m a s z y n ą  d o  m y c ia  n a c z y ń , 
k a m e rą  „ n a d z o r u ją c ą "  b a w ią c e  sag 
d z ie c i,  a  ta k ż e  d r z w ia m i  w e jś c io ­
w y m i  d o  t a k  n o w o c z e ś n ie  u rz ą d z o ­
n e g o  d o m u . S c e p ty c z n e  F r a n c u z k i  
t w ie r d z i ł y  je d n a k ,  ż e  d w a  r a z y  
w ię c e j  czasu  z a ję ło b y  Im  z g łę b ia ­
n ie  I n s t r u k c j i  i  r e a g o w a n ie  aa  
k o m p u te ro w e  d a n e  n i ż  t r a d y c y jn e  
k ie r o w a n ie  g o s p o d a rs tw e m  d o m o ­
w y m .

M a n n a  1

ojców prezydenta Kennedyego "
-  U NAS w Ameryce zbrodnię 

w Doli os po dziś dzień nazywa 
się „zabójstwem stulecia" — mó­
wił mi eks-prokurator Nowego Or­
leanu Jim Garrison. — Ale to nie 
tylko zabójstwo. Był to w istocie 
rzeczy zamaskowany zamach sta­
nu,

KARABSNY Z CtA

DZlS w Dallas na placu Dea- 
!ey można prawie codziennie zo­
baczyć grupy turystów stojące 
przed 6-piętrowym budynkiem z 
cegły, gdzie przed 13 laty praco­
wał w Teksaskiej Składnicy Ksią­
żek Szkolnych aresztowany wów­
czas za zabójstwo prezydenta 
Lee Harvey Oswald. Obecnie tu­
rystom pokazuje się okno, skąd 
strzelał Oswald ł przyjezdni za­
darłszy głowy, długo wpatrują 
się w szklany kwadrat okna na 
V piętrze.

Jednakże poza tym domem na 
placu Deałey jest jeszcze jedno 
interesujące miejsc© o równie po­
nurej sławie — wzgórza pomi­
nięte trawą. 22 listopada 1963 
roku o godzinie 12.30, gdy na 
placu rozległy się łfiy  strzały ka­
rabin awe do prezydenta, więk­

szość świadków tragedii spojrza­
ła bynajmniej nie w kierunku 
okien składnicy księgarskiej, ale 
na wznoszące się w pobliżu ła­
godna trawiaste wzgórze, skąd zza 
zorośŁi i kilku drzew słychać było 
strzały i wzniósł się na chwilę 
obłoczek dymu. Pierwszy strzał, 
który zranił prezydenta, zabrzmiał 
od strony składnicy, ale trzeci 
strzał, który dobił ofiarę, padł, 
jeśli wierzyć świadkom — z zie­
lonego skweru na wzgórzu. U je­
go podnóża kidzie, chroniąc się 
przed kulami, padli na jezdnię. 
Jakaś kobieta krzyknęła: „Strze­
lają do prezydenta z zarośli!"

Grupa policjantów, towarzyszą­
cych prezydentowi, rzuciła się 
najpierw do drzwi magazynu. 
Jednocześnie jednak dowódca 
konwoju policyjnego wydał przez 
nadajnik radiowy rozkaz otocze­
nia wzgórza i ujęcia ukrytych tom 
strzelców. Tajni agenci, należący 
do ochrony osobistej prezydenta, 
którzy otoczyli go w tym momen­
cie, twierdzili później, 1« leriałny 
ostatni strzał padł 2e wzgórza.

Bob!?y Horgis, policjant no mo­
tocyklu, który jechał obok samo­
chodu prezydenta, równi«« «dy­

szał wystrzał ze wzgórza, zatrzy­
mał swój motocykl, wyciągnął re­
wolwer i rzucił się ku zaroślom 
na wzgórzu. Za nim popędził tam 
inny policjant Joe Smith, który 
dogonił za zaroślami podejrzane­
go nieznajomego, zagroził mu 
pistoletem i zażądoł dokumentów. 
Zatrzymany pokazał legitymację 
agenta tajnej policji. Smith wziął 
go za uczestnika pościgu, prze­
prosił i znowu zaczął przeszuki­
wać placyk za krzakami.

Jak się potem okazało, nie by­
ło tam ani jednego agenta tajnej 
policji, ponieważ wszyscy oni pod­
czas zamachu skupili się wokół 
rannego prezydenta, osłaniając 
go na wypadek powtórnego 
strzału.

Mimo, że tajemniczy snajperzy 
ze wzgórza koło placu Deałey zdo 
łoił uciec, policjo w wyniku obła­
wy na okolicznych trfteoch zatrzy­
mało sześciu mężczyzn usi­
łujących ukryć się przed pa­
trolami policyjnymi. Zatrzymanych 
odstawiono do komisariatu policji, 
ołe po krótkim przesłuchaniu, któ­
re nie do stare ryto żadnych poszlak 
przeciwko nim, zwolniono Ich. Z 
fcudnyeh do wy^fumoczen« powe

dów policja nie sporządziło nawet 
zwykłego protokołu przesłuchania, 
nie zdjęło zatrzymanym odcisków 
palców I nie sfotografowało Ich. 
Z łych 6 łudzi po czterech za­
ginął później wszelki ślad. Jednak 
że o dwóch coś wiadomo. Jesz­
cze, gdy prowadzono Ich do ko­
misariatu, fotoreporter, który przy­
padkiem się łom znalozł, z zawo­
dowego przyzwyczajenia nacisnął 
migawkę ł cudem zdjęcie ło za­
chowało się do chwili obecnej. 
Widać no nim dwóch ludzi bliź­
niaczo podobnych z tworzy i po­
stury do zdemaskowanych niedaw­
no ogenfów CIA Howarda Hunta 
i Franka Sturgisa, akiywnych 
uczestników spisków organizowa­
nych przez wywiad w celu mor­
derstw politycznych.

Dopiero dwa lala ferm* pod na­
ciskiem amerykańskiej postępowej 
opinii publicznej specjalna komisja 
rządowa z wiceprezydentem Roc­
kefellerem na czele, badając daw­
ne zbrodnie CIA, zajęła się spra­
wę Hanta i Sturgisa w związku z 
poszukiwaniem morderców Johna 
K e n n e d y '* g o ,

fe d n )

U  A
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„Prawdziwa cnota...*

O dpow iadali 
n a  k r y t y k i

ORGANIZACJA RUCHU 
NA WYZWOLENIA

—  W  N A W IĄ Z A N IU  d o  n o ta t k i  
p t .  „ T y lk o  Jed en  z n a k  d r o g o w y ” ,
d y r e k c ja  P r z e d s ię b io rs tw a  E k s p lo a ­
t a c j i  D ró g  i  M o s tó w  in fo r m u je :

— N a  u ł .  M a z o w ie c k ie j  w  czas ie  
b u d o w y  d r u g ie j  je z d n i  a l.  W y z w o ­
le n ia  w p ro w a d z o n o  c z a s o w o  r u c h  
d w u k ie r u n k o w y .  Z g o d n ie  z z a t w ie r ­
d z o n y m  p rz e z  W y d z ia ł  K o m u n ik a c j i  
U rz ę d u  M ie js k ie g o  p r o je k te m  o r g a ­
n iz a c j i  r u c h u  d la  a l. W y z w o le n ia , 
u l .  M a z o w ie c k a  n a  c a łe j  d łu g o ś c i 
p o z o s ta je  je d n o k ie r u n k o w ą .

N a  o d c in k u  od  a l.  W y z w o le n ia  d o  
u ł .  R o o s e v e ita  zo s ta ła  o z n a k o w a n a  
d la  r u c h u  je d n o k ie r u n k o w e g o .  O d ­
c in e k  d r u g i  t e j  u l i c y  o d  u l .  M a z u r ­
s k ie j  d o  a l.  W y z w o le n ia ,  b ę d z ie  o -  
z n a k o w a n y  z g o d n ie  z  z a tw ie rd z o n ą  
o r g a n iz a c ją  r u c h u  p o  z a k o ń c z e n iu  
• ro b ó t n a  p r z y le g łe j  je z d n i  a l.  W y ­
z w o le n ia .

Z -c a  d y r e k to r a  
d /s  e k s p lo a ta c ja

in ż .  W o jc ie c h  T O M A S Z E W S K I

OPÓŹNIENIA 
BĘDĄ ZLIKWIDOWANE

—  W  O D P O W IE D Z I n a  n o ta tk ę  
p t .  „ N ie p o k o ją c e  o p ó ź n ie n ie  na  
O s ie d lu  K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h ” , d y ­
r e k c ja  K o m b in a tu  B u d o w n ic tw a  
O g ó ln e g o  n r  1 p r z y z n a je ,  że o p ó ź ­
n ie n ie  w  r e a l iz a c j i  o s ie d la  w y n o s i 
8 ty g o d n i .  K o rz y s tn e  w a r u n k i  
a tm o s fe ry c z n e  p o z w a la ją  o b e c n ie  
n a  o d r o b ie n ie  z a le g ło ś c i.  23 m a rc a

Nauka —  gospodarce

W ł ó k n o
poliuretanowe -
uniwersalne

W ZAKŁADZIE Włókien Che 
micznych Instytutu Technologii 
Chemicznej Politechniki Szcze­
cińskiej opracowano technolo­
gię otrzymywania wysoko ela­
stycznych włókien poliuretano­
wych w oparciu o metodę sto­
pową. Ta oryginalna technolo­
gia, nie stosowana dotąd na 
skalę przemysłową, jest wdra­
żana w jeleniogórskiej „Celwi- 
skozie” , na razie w skali pół- 
technicznej.

Metoda ta pozwala na wytwa 
rzanie włókien służących do 
produkcji elastycznych wyro­
bów tekstylnych, jak stroje ką­
pielowe, ubrania sportowe, wy­
roby pończosznicze, pasmante­
ryjne, ściągacze i  inne. Włók­
na te, zastępujące w wielu wy­
robach stosowaną dotychczas 
gumę, są od niej cieńsze, lżej­
sze, dają się barwić oraz mają 
lepsze własności wytrzymałoś­
ciowe.

Polimer ten może być stoso­
wany również i w  innych dzie­
dzinach, takich jak: budownic­
two, przemysł obuwniczy, ma­
szynowy, medyczny, może być 
również użyty do pokrywania 
materiałów tekstylnych, z któ­
rych otrzymuje się dzięki temu 
wyroby skóropodobne.

Metoda otrzymywania tych 
włókien pozwala uzyskać no­
wy wyrób naszej chemii, przy 
wytwarzaniu którego zwrócono 
uwagę na ochronę środowiska 
naturalnego (poprzez wyelim i­
nowanie rozpuszczalników), a 
technologia jest tania i  wy­
dajna.

Zakład Włókien Chemicznych 
PS współpracuje z Instytutem 
Włókien Chemicznych w Łodzi, 
z jeleniogórską „Celwiskozą" i 
innymi zakładami przemysłu 
lekkiego w Polsce. (JaN)

1 min par okularów
P O N A D  1 m im  p a r  o k u la r ó w  p r z e ­

c iw s ło n e c z n y c h  p r z y g o to w a ł  h a n d e l 
n a  p o g o d n e  d n i  te g o  r o k u .  P o c h o d z ą  
o n e  g łó w n ie  z p r z e m y s łu  k r a jo w e g o ,  
k t ó r y  s ta le  ro z s z e rz a  w z o r n ic tw o .

b r .  ro z p o c z ę to  b e to n o w a n ie  ła w  
fu n d a m e n to w y c h  p o d  p ie rw s z y  b u ­
d y n e k .

K ie r o w n ic tw o  b u d o w y  o s ie d la  z a ­
p e w n ia ,  że d o ło ż y  s ta ra ń ,  a b y  z ły  
p o c z ą te k  in w e s ty c j i  n ie  c ią ż y ł  na  
je j  d a ls z e j r e a l iz a c j i ,  a  o p ó ź n ie n ia  
w  ja k  n a jk r ó ts z y m  cza s ie  z o s ta ły  
z l ik w id o w a n e .

PRZYCZYNY ROZKOPOW

— O D P O W IA D A J Ą C  n a  n o ta tk ę  
p t .  „ R o z k o p y  n ie  m o g ą  t r w a ć  
w ie c z n ie .  P rz y s p ie s z y ć  u l ic z n e  b u ­
d o w y ” , d y r e k c ja  K o m b in a tu  B u ­
d o w n ic tw a  O g ó ln e g o  n r  1 k o m u n i­
k u je :

— K B O  1 p o s ia d a  z e z w o le n ie  n a  
u ż y t k o w a n ie  te r e n u  p r z y  u l .  L u b o ­
m ir s k ie g o  d o  30 g r u d n ia  1977 r .  Z a ­
ję c ie  u l i c y  b y ło  k o n ie c z n e  ze w z g lę ­
d u  n a  u s y tu o w a n ie  z a p le c z a  b u d o ­
w y  d la  w z n o s z o n y c h  w  la ta c h  u -  
b ie g ły c h  o d  s t r o n y  a l.  W y z w o le n ia  
c z te re c h  b u d y n k ó w  m ie s z k a ln y c h .  
W  r o k u  b ie ż ą c y m  w z n o s z o n y  je s t 
b u d y n e k  p r z y  a l.  W y z w o le n ia  68, 
a  p o n a d to  p ro w a d z o n e  są jeszcze  w  
czę śc i u s łu g o w e j b u d y n k u  n r  4 ro ­
b o ty  w y k o ń c z e n io w e .

Z  ty c h  w z g lę d ó w  c a łk o w ite  z l i ­
k w id o w a n ie  z a p le c z a  b u d o w y  m o ż ­
l iw e  b ę d z ie  p o  z a k o ń c z e n iu  b u d y n ­
k u  n r  5. O b e c n ie  n a  s k u te k  z w o l­
n ie n ia  te re n u ,  z a jm o w a n e g o  na 
s k ła d o w is k o  p r e fa b r y k a tó w ,  is tn ie ­
je  m o ż liw o ś ć  o g ra n ic z e n ia  z a p le c z a  
b u d o w y  i  p rz e k a z a n ie  u l .  L u b o m ir ­
s k ie g o  d la  r u c h u  m ie js k ie g o .  W  
ty m  c e lu  k ie r o w n ik o w i  b u d o w y  
w y d a n o  p o le c e n ie  u p o r z ą d k o w a n ia  
te re n u  w  te r m in ie  d o  19 b m . i  
p rz e k a z a n ia  g o  R e jo n o w e m u  P rz e d ­
s ię b io r s tw u  D ró g  P u b l ic z n y c h  do  
e k s p lo a ta c j i .

M a ła  l ic z b a  p r a c o w n ik ó w  z a t r u d ­
n io n y c h  p r z y  b u d y n k u  n r  5, s p o w o ­
d o w a n a  z o s ta ła  k o n ie c z n o ś c ią  s k ie ­
r o w a n ia  Ic h  n a  o b ie k t y  o d d a w a n e  
w  I  k w a r ta le  b r .  O d n o ś n ie  z a ję te ­
go  c h o d n ik a  i  c z ę ś c i u l .  U n i i  L u ­
b e ls k ie j .  p r z y  k tó r e j  p r o w a d z im y  
b u d o w ę  p r z y c h o d n i  P S K  k o m u n i­
k u je m y .  że n ie  m o ż e m y  z w o ln ić  
je z d n i  d la  r u c h u ,  p o n ie w a ż  z n a jd u ­
je  s ię  o n a  w  s t r e f ie  z a g ro ż e n ia , 
z w ią z a n e g o  z  p ra c ą  d ź w ig u .

I  za s tę p c a  d y r e k to r a  
n a c z e ln y  in ż y n ie r  

S ta n is ła w  L IS

„PALOM A" „TU LS K I"

— N A W IĄ Z U J Ą C  d o  a r t y k u łu  p t .  
„ I m  w y ż s z a  k a te g o r ia ,  t y m  g o r z e j” , 
d y r e k c ja  Z a k ła d u  G a s tr o n o m ii  W SS 
„ S p o łe m ”  in fo r m u je ,  że  10 m a rc a  
b r .  p rz e p ro w a d z o n o  lu s t r a c ję  r e ­
s ta u r a c j i  „ P a ło m a ”  w  z a k re s ie  ż y ­
w ie n ia  z b io ro w e g o .  U s ta lo n o , że 
z a r z u ty  d o t.  n ie d o s ta te c z n e j l ic z b y  
p e rs o n e lu  o b s łu g u ją c e g o  z o s ta ły  p o ­
tw ie rd z o n e .

K o n t r o lo w a n e  z e s ta w y  o b ia d ó w  
a b o n a m e n to w y c h  za  o k r e s  o s ta tn ic h  
t r z e c h  m ie s ię c y , u w z g lę d n ia ły  do ść  
s z e ro k i a s o r ty m e n t  p o t r a w  p r o d u ­
k o w a n y c h  z s u r o w c ó w  o g ó ln ie  d o ­
s tę p n y c h . K o n t r o la  p r z e p ro w a d z o ­
na  p rz e z  M ie js k ą  S ta c ję  S a n i ta rn o -  
E p id e m io lo g ic z n ą  26 lu te g o  b r .  n ie  
s tw ie r d z i ła  z a n ie d b a ń  je ż e l i  c h o d z i 
o  b ie ż ą c ą  c z y s to ś ć  z a k ła d u .  U w a ­
g i d o ty c z y ły  s ta n u  te c h n ic z n e g o  
m a s z y n  i  u rz ą d z e ń  g a s tro n o m ic z ­
n y c h .

K ie r o w n ik a  r e s ta u r a c j i  „P a lo m a ”  
o b . W . W in ia r s k ie g o  z o b o w ią z a l iś m y  
d o  z w ię k s z e n ia  n a d z o ru  n a d  p ra c ą  
p e rs o n e lu  o b s łu g u ją c e g o  k o n s u m e n ­
tó w  w  potrze o b ia d o w e j.

K ie r o w n ik  b a r u  . .T u ls k i ”  o t r z y m a ł 
n a to m ia s t  l i s t  p o c h w a ln y .

Jak mieszkają uczniowie?

Internat — mój dom
„JESTEŚMY uczennicami 

Technikum Chemicznego w 
Szczecinie i mieszkankami 
szkolnego internatu, który 
mieści się przy ui. Matejki 6b. 
Kiedy przysziyśmy do tego in ­
ternatu, mówiono nam, że bę­
dzie on zastępował dom (...). 
Chciałyśmy opisać ten nasz 
„dom” i  jak się w nim miesz­
ka. Jest nas 200 dziewcząt. Wa­
runki mamy okropne; w poko­
jach jest bardzo zimno. Ła­
zienki są bez drzwi, lub za­
mknięte, trzy krany nieczynne, 
a zlewy zapchane. Woda ciepła

Statystyczny
Brytyjczyk

ROCZNIK statystyczny „B ri-  
tain 1977”  podaje, że: 1) każ­
dego roku w W. Brytanii na 
świat przychodzi więcej chłop­
ców niż dziewczynek, z tym, że 
te ostatnie mają na ogół więk­
szą szansę przetrwania w pierw­
szych latach dzieciństwa niż 
chłopcy, którzy są znacznie 
mniej odporni na różnego ro­
dzaju choroby; 2) średnia prze­
ciętna życia wynosi dla męż­
czyzn 69 lat, dla kobiet zaś 75 
lat, 3) najczęstszą przyczyną 
zgonów jest rak płuc, względ­
nie choroby serca i naczyń 
wieńcowych. Dane stwierdzają 
również, że Brytyjczycy naj­
więcej pieniędzy wydają na u- 
rządzanie mieszkań, kupno sa­
mochodów, urlopy i rozrywki 
(w tym niebagatelną pozycję 
stanowi alkohol), mniej na-to- 
miast na ubranie i obuwie. U lu­
bionym sportem narodowym 
jest nadal łowienie ryb (ok. 3 
min amatorów -  rybaków), zaś 
najpopularniejszą grą hazardo­
wą jest „binfo.”  (M.D.)

jest dwa razy dziennie, po pół 
godziny. Prysznice nieczynne. 
Pościel mamy zmienianą raz 
na trzy miesiące, a ostatnio raz 
na dwa miesiące. (...)

TEN list sprowokował nas do 
odwiedzenia k ilku  internatów 
szczecińskich szkół ponadpod­
stawowych. Pierwszym był 
oczywiście internat Technikum 
Chemicznego przy ul. Matejki.

Budynek już z zewnątrz nie 
prezentuje się najlepiej. Grzyb 
na ścianach, odpadające tynki, 
zaś na dziedzińcu nie uprząt­
nięte wysypisko koksu i  stare­
go wyposażenia sanitariatów. 
Wewnątrz, na ścianach koryta­
rzy i pomieszczeń zacieki, grzyb 
i odpadające tynki. W ubika­
cjach przegniłe drzwi, okna 
pozbawione szyb lub... zabite 
deskami.

Rozmawiamy z napotkanymi 
mieszkankami internatu:

— M IE S Z K A M  w  ta k ic h  w a r u n ­
k a c h  ju ż  c z w a r ty  r o k .  S p rz ę t 
je s t  b a rd z o  s ta ry ,  n ie  m a  s ię  g d z ie  
w y k ą p a ć .

—  P R O S Z Ę  z o b a c z y ć  n a sz  p o k ó j ;  
n ie  m a  c h o d n ik ó w ,  s z a f k i  bez 
ś c ia n e k , f i r a n k i  w is z ą  n a  s z n u r ­
k a c h  b o  n ie  m a  k a r n is z y  — ta k  
m ie s z k a m  d r u g i  r o k .

—  M IE S Z K A M  tu  d r u g i  r o k .  In  
n y c h  m o ż liw o ś c i z a k w a te r o w a n ia  
w  S z c z e c in ie  n ie  m a m , w ię c  m u ­
szę tu  p o zo s ta ć .

ROZMAWIAMY z kierow­
niczką internatu Teresą Amroż:

— B U D Y N E K  p o w in ie n  p rz e jś ć  
r e m o n t  k a p i ta ln y .  W y m ie n io n a  
z o s ta ła  p rz e z  S p ó łd z ie ln ię  „ B u d o -  
m e ta l”  in s ta la c ja  w o d n o -k a n a l iz a ­
c y jn a  i  z a ło ż o n a  iz o la c ja .  P ie r w ­
szy  t e r m in  z a k o ń c z e n ia  ty c h  r o ­
b ó t m in ą ł  15 s ie r p n ia  u b . r o k u .  
N ie s te ty ,  p ra c e  t r w a ją  n a d a l.  N a ­
t r y s k i  są r z e c z y w iś c ie  n ie c z y n n e , 
b o  m im o  r e m o n tu  w o d a  p rz e c ie k a  
do  p o m ie s z c z e ń  ' m ie s z k a ln y c h .  
P lu s k w y  b y ły ,  a le  te ra z  ju ż  c h y ­
ba  n ie  m a , b o  p r z e p r o w a d z il iś ­
m y  p o d cza s  f e r i i  d e z y n s e k c ję , d e ­
z y n fe k c ję  i  d e r a ty z a c ję .  P o ś c ie l 
o s ta tn io  b y ła  z m ie n ia n a  16 m a rc a . 
T y lk o  n a  p o c z ą tk u  r o k u  b y ła  t r o -

Motoryzacyjny żywioł
B A K C Y L  m o to r y z a c j i  d o ta r ł  ju ż  

w e  w s z y s tk ie  z a k ą tk i  ś w ia ta .  D ro ­
g i p e łn e  są m k n ą c y c h  p o ja z d ó w . 
P o w s ta ją  n o w e  in w e s ty c je  u s łu g o ­
w e , p rz e z n a c z o n e  w y łą c z n ie  d la  p o ­
ja z d ó w  i  ic h  p o s ia d a c z y . P o w ie ­
d z ia n o  k ie d y ś ,  że  m o to ry z a c ja  je s t  
n a jw ię k s z y m  ż y w io łe m , k t ó r y  s tw o ­
r z y ł  s a m  c z ło w ie k .  M o to ry z a c ja  
s ta ła  s ię  fa k te m  i  m a  n a d a l s ta łe  
te n d e n c je  d y n a m ic z n e g o  r o z w o ju .

P o ls k a  m o to ry z a c ja  w  s k a l i  c a ­
łe g o  ś w ia ta  s ta n o w i z a le d w ie  u ła ­
m e k  p ro c e n tu .  A le  d z iś  je s te ś m y  
ś w ia d k a m i w ie lk ic h  p rz e o b ra ż e ń  i  
w  n a s z y m  r o d z im y m  p r z e m y ś le  m o ­
to r y z a c y jn y m .  P o  p o ls k ic h  d r o ­
g a c h  p o ru s z a  s ię  j u ż  p r a w ie  1,5 m i-  
i i o n a s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h , p ó ł 
m il io n a  s a m o c h o d ó w  c ię ż a ro w y c h  i  
c ią g n ik ó w .  60 ty s .  a u to b u s ó w , d w a  
m i l io n y  m o to c y k l i  i  p o n a d  m i l io n  
m o to ro w e r ó w .

A  j a k  t o  w  r o k u  1977 w y g lą d a  n a  
ś w ie c ie ?  O tó ż  n a  w s z y s tk ic h  k o n ­
ty n e n ta c h  s a m y c h  s a m o c h o d ó w  o - 
o s o b o w y c h  je s t  a k t u a ln ie  p o n a d  238 
m il io n ó w  (n a  p o c z ą tk u  n a sze g o  w ie ­
k u  b y ło  ic h  5 ty s ię c y ) .  W  1900 
r o k u  o s o b o w e  s a m o c h o d y  p r o d u k o ­

w a ła  t y l k o :  F r a n c ja ,  U S A  i  W ie lk a  
B r y ta n ia .  S to p n io w o  ro s ła  ro d z in a  
k r a jó w  p r o d u k u ją c y c h  w ła s n e  
(w z g lę d n ie  l ic e n c y jn e )  p o ja z d y ,  
P r a w d z iw y  r o z k w i t  t e j  g a łę z i p rz e ­
m y s łu  d a tu je  s ię  p r a k ty c z n ie  w  la ­
ta c h  1945— 50. P o m ię d z y  r o k ie m  
1950 a 1977 p r o d u k c ja  s a m o c h o d ó w  
o s o b o w y c h  w z ro s ła  3 ,5 - k ro tn le .  Z  
8 m il io n ó w  r o c z n e j p r o d u k c j i  f a ­
b r y k i  i  k o n c e r n y  p r z e s k o c z y ły  w  
ty m  2 7 - le c iu  d o  3a m il io n ó w  sa m o ­
c h o d ó w  o s o b o w y c h . N a jd y n a m ic z ­
n ie js z y  b y ł  1973 r o k .  P rz e w id u je  
s ię , że w  b r .  ś w ia to w a  p r o d u k c ja  
z n a c z n ie  p r z e k ro c z y  d o ty c h c z a s o w ą  
b a r ie r ę  30 m il io n ó w  s a m o c h o d ó w  
o s o b o w y c h .

N a d a l n a jw ię k s z y m  p o te n ta te m  
p r o d u k c y jn y m  są k o n c e r n y  a m e ry ­
k a ń s k ie , k tó r e  łą c z n ie  p r o d u k u ją  
8,5 m il io n a  s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h  
ro c z n ie . N a  d r u g ie  m ie js c e  w  c ią ­
g u  z a le d w ie  o s ta tn ic h  tr z e c h  la t  
w y s fo r o w a ła  s ię  J a p o n ia , k tó r a  a k ­
tu a ln ie  p r o d u k u je  5 m il io n ó w  sa­
m o c h o d ó w  o s o b o w y c h . W  n a s ie n n e j 
k o le jn o ś c i  to :  R F N , F r a n c ja ,  Z S R R , 
W ie lk a  Brytania i  W ło c h y .  S z w a j-

c a r ia ,  c h o ć  p rz e d e  w s z y s tk im  je s t 
im p o r te re m ,  m a  ró w n ie ż  w ła s n ą  
fa b r y k ę ,  k tó r a  w y tw a r z a  ro c z n ie ... 
70 s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h  z n a n e j 
m a r k i  „ M o n te v e r d i ”  ( s to s u ją c  w ła s  
n e j  k o n s t r u k c j i  k a r o s e r ie  i  o b ce  
s i l n i k i ) .  /

W  k r a ja c h  s o c ja l is t y c z n y c h  n a j ­
w ię k s z y m  p ro d u c e n te m  p o  Z S R R  
je s t  P o ls k a , k tó r a  w  t y m  r o k u  d o ­
s ta rc z y  ju ż  300 ty s .  s a m o c h o d ó w  o- 
s o b o w y c h . W  n a s tę p n e j k o le jn o ś c i
p la s u ją  s ię : C S R S ............................. —
(175 ty s . ) .  J u g o s ła -  
R u m u n ia  (70 ty s .) .

W  n a jb a r d z ie j  z m o to ry z o w a n y c h  
k r a ja c h  E u r o p y  z a c h o d n ie j z a re ­
je s t r o w a n y c h  o b e c n ie  je s t  o d  250 
d o  320 s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h  n a  
1000 m ie s z k a ń c ó w . P r z e w id u je  s ię. 
że w  c ią g u  n a jb l iż s z y c h  5 la t  na  
w s z y s tk ic h  k o n ty n e n ta c h  ś w ia ta  
p rz y b ę d z ie  o k o ło  120 m in  n o w y c h  
s a m o c h o d ó w  o s o b o w y c h , a w ię c  
łą c z n ie  z d o ty c h c z a s  e k s p lo a to w a ­
n y m i  (o d lic z a ją c  te  p rz e z n a c z o n e  do  
k a s a c j i)  p o  d ro g a c h  p o ru s z a ć  s ie  
b e d z ie  po -nad 300 m in  ty c h  p o ja z ­
d ó w , (z)

ch ę  d łu ż e j ,  a le  p r a ln ia  b y ła  n ie ­
c z y n n a  i  n ie  w y p r a ła .  N ie  ta k  
d a w n o  b y ła  r e m o n to w a n a  s to łó w ­
k a ,  a le  w  t e j  c h w i l i  to  j u ż  n ie  
w id a ć ,  b o  o d p a d a ją  t y n k i  i  je s t  
g rz y b .  W  ła z ie n k a c h  to  n a w e t  
u r y w a ły  s ię  ś c ia n y  n a d  u m y w a lk a ­
m i.  K a lo r y f e r y  fa k ty c z n ie  n ie  
g r z a ły  p rz e z  p e w ie n  czas, a le  
m ie l iś m y  a w a r ię  k o t ła .  J e ś l i  te ­
ra z  je s t  z im n o ,  to  t y l k o  w in a  p a ­
la c z a . W o d ę  c ie p łą  m a m y  t r z y  ra  
z y  d z ie n n ie  p o  p ó ł  g o d z in y .  T o  z 
p e w n o ś c ią  za  m a ło ,  z w ła s z c z a , ze 
m o ż n a  s ię  m y ć  t y l k o  w  u m y w a l­
k a c h , a le  b o j le r  w  k o t ło w n i  m a  
o k r e ś lo n ą  p o je m n o ś ć . C o d o  m e ­
b l i .  to  z a k u p io n e  z ą s ta ły  s to ły  do  
p o k o ju  n a u k i  i  ś w ie t l ic y ,  a le  d o  
p o z o s ta ły c h  p o m ie s z c z e ń  n ie  k u p u  
je m y ,  b o  ża d e n  g o s p o d a rz  n ie  k u  
p u je  m e b li ,  k ie d y  c z e k a  n a  r e ­
m o n t .  N a  cza s  r e m o n tu  tr z e b a  
z a m k n ą ć  in te r n a t ,  a  n ie  m a m y  
g d z ie  z a k w a te r o w a ć  m ło d z ie ż y . W  
ty m  r o k u  n a sz  in t e r n a t  n ie  b ę ­
d z ie  je szcze  r e m o n to w a n y .

JAK nas poinformował dy­
rektor Technikum Chemiczne­
go Edward Pokora, internat nie 
został ujęty w tegorocznym 
planie remontów. Prawdopo­
dobnie (?) jego modernizacja 
przypadnie na rok 1978. Póki 
co, Komunalne Biuro Projek­
tów ma zaprojektować przebu­
dowę i wystrój wnętrz.

Za dopuszczenie do sytuacji 
jaką zastaliśmy w „domu" 
uczennic Technikum Chemicz­
nego całkowitą odpowiedzial­
ność ponosi Zarząd Ekono­
miczno-Administracyjny Szkół 
w Szczecinie. Obecne warunki 
w internacie nie odpowiadają 
nawet najskromniejszym wy­
maganiom. Także kierownictwo 
internatu trudno usprawiedli­
wić za minima 1 izm w uzupeł­
nianiu i wymianie zdezelowa­
nego sprzętu, za nieprzepro- 
wadzamie bieżących napraw 
oraz nieterminową wymianę 
pościeli. Spółdzielnia „Budo- 
metal”  popisała się za to par­
tacką robotą; niedługo minie 
pierwsza rocznica prac wyko­
nywanych po określonym w 
umowie terminie.

W sprawie internatu Techni­
kum Chemicznego muszą być 
podjęte jak najszybciej kon­
kretne decyzje.

INTERNAT Zespołu Szkół 
Budowlanych przy ul. Unisła- 
wy zamieszkany jest przez 175 
chłopców. Tu również warun­
k i nie są najlepsze, z uwagi na 
rozpoczęty przez KPRB nr 1, 
2 i  3 remont starego budynku. 
Będzie to całkowita moderni­
zacja. Mówi kierownik inter­
natu Czesław Osełka:

—  M IM O  t r w a ją c e g o  r e m o n tu  
n a sz  in te r n a t  ż y je  c o d z ie n n y m , 
n o r m a ln y m  ż y c ie m . M ło d z ie ż  ro z u  
m ie  s y tu a c ję  i  p o m a g a  n a m  w  z i i  
k w id o w a n iu  r ó ż n y c h  k ło p o tó w .  
B a rd z o  p r ę ż n ie  d z ia ła  R a d a  I n t e r ­
n a tu ;  p a n u je  c a łk o w it a  s a m o rz ą d ­
n o ś ć , n a s i u c z n io w ie  w s p ó łp r a c u ją  
z m ło d z ie ż ą  a n a lo g ic z n y c h  s z k ó ł 
w  Z ie lo n e j  G ó rz e  i  W a rs z a w ie . 
D z ię k i t e j  w y m ia n ie  d o ś w ia d c z e ń  
R a d a  I n te r n a tu  o r g a n iz u je  c a ło ­
k s z ta łt  z a ję ć . Z a t r u d n ia m y  r ó w n ie ż  
oso bę  z a jm u ją c ą  s ię  k o o r d y n o w a ­
n ie m  d z ia ła ln o ś c i p r o g r a m o w e j 
m ło d z ie ż y .  W  in te r n a c ie  o r g a n iz o ­
w a n e  są s p o tk a n ia ,  r ó ż n o r a k ie  im  
p re z y ,  k o n k u r s y  — n p .  w  m in io ­
n ą  s o b o tę  b y ła  „ z g a d u j- z g a d u la ”  
n a  n a jle p s z e g o  k ib ic a  s p o r to w e g o . 
O s ta tn io  p o w o ła liś m y  k a b a r e t .  
N a sz  in te r n a t  m a  s w o ją  ga ze tę  
p t .  ,.C e g ie łk a ” , re d a g o w a n ą  p rz e z  
u c z n ió w . M o ż e m y  ró w n ie ż  p o ­
c h w a l ić  s ię  w y n ik a m i  w  n a u c e . 
M ło d z ie ż  m ie s z k a ją c a  w  in te r n a ­
c ie  m a  o  23 p r o c e n t  le p s z ą  ś re d ­
n ią  o c e n  w  s to s u n k u  d o  ś r e d n ie j  
te c h n ik u m .

ALE obok tych blasków, są 
i  cienie. W internacie nie jest 
zatrudniona ani jedna sprzą­
taczka, również w kuchni wy­
stępują kłopoty kadrowe. Na 
razie funkcje te spełniają wy­
znaczani przez kierownika 
mieszkańcy internatu, ale jak 
długo potrwa to „na razie” ? 
Kierownictwo internatu skar­
żyło się również na zbyt małe 
fundusze, które pozwalają je­
dynie na opłacenie gazu, świa­
tła itp., a wyposażenie niektó­
rych pokoi wymaga uzupełnie­
nia.

MIESZKAŃCY internatu 
Technikum Mechaniczno-Ener­
getycznego megą poszczycić się 
wzorowo prowadzoną placów­
ką. W wyremontowanym bu-

dynku mieszka 301 uczniów z 
różnych szkół, m. in. z TM-E, 
Technikum Budowy Okrętów, 
Zasadniczej Szkoły Zawodowej 
Stoczni Remontowej i  grupa 
chłopców z Technikum Che­
micznego. Pokoje internatu są 
wyposażone bardzo dobrze; 
zwycięzcy konkursu we współ­
zawodnictwie na najlepszych 
mieszkańców otrzymali, w  na­
grodę, do swoich sypialni tele­
wizory. Mimo różnych kierun­
ków nauki w internacie panu­
je doskonała atmosfera. Swój 
kolejny program opracowuje 
chór; męski i zespół wokalny 
dziewcząt. Działają również 
grupy „sportowo-turystyczne i 
filmowa. Sprawozdania z osiąg­
nięć poszczególnych grup dzia­
łania znaleźć można w staran­
nie prowadzonych kronikach. 
W internacie odbywają się 
również wykłady Studium Wie­
dzy o Morzu, prowadzonego 
pod patronatem Towarzystwa 
Wiedzy Powszechnej.

Działalność programowa, dba­
łość o sprzęt, budynek i jego 
otoczenie, zasługują tutaj na 
najwyższe uznanie. Pozostają 
jednak dwa zastrzeżenia. 
Pierwsze — dotyczy przyjaz­
dów nauczycieli studiujących 
zaocznie w Szczecinie. Raz w 
miesiącu w soboty i  niedziele 
młodzi mieszkańcy internatu 
opuszczają wraz z pościelą 
swoje pokoje i udają się do... 
świetlicy, gdzie śpią gremial­
nie na materacach i składanych 
łóżkach. Ich pokoje zajmują 
w tym czasie nauczyciele. Czy 
Kuratorium Oświaty i Wycho­
wania nie może znaleźć lepsze­
go rozwiązania? I  sprawa dru­
ga *— to przeciekający dach w 
nie tak dawno remontowanej 
stołówce. Jego uszczelnieniem 
trzeba^się zająć jak najprędzej.

Piotr CYWIŃSKI

DZIŚ 18 kwietnia telewizja wznawia serial pt. J a ­
nosik”  w reżyserii Jerzego Passendorfera wg tekstów 
Tadeusza Kwiatkowskiego. Pierwszy odcinek nosi ty tu ł 
„Pierwsze nauki” . Grają: Ewa Lemańska, Marek Perepecz­
ko (Janosik), Bogusz Bilewski, Witold Pyrkosz, Jerzy Cnota 
i inni.

Na zdjęciu: Ewa Lemańska — ukochana Janosika.
Fot.—CAF

K o m i k s y  —  
c z y n n i k i e m  
kulturotwórczym?

W  A N G O U L E M E  ( F ra n c ja )  o d b y ł 
s ię  c z w a r ty  d o ro c z n y  S a lo n  M ię ­
d z y n a r o d o w y  K o m ik s ó w , P rze z  
t r z y  d n i  m ia s to  ż y ło  k o m ik s a m i.  
O f ic ja ln y  b u d ż e t .S a lo n u ”  je s t  n ie ­
w ie lk i ,  a le  d z ię k i  d o b r o w o ln y m  
s k ła d k o m  osó b  in te r e s u ją c y c h  s ię  
k o m ik s a m i,  m o ż l iw e  b y ło  z o r g a n i­
z o w a n ie  l i c z n y c h  im p r e z  to w a r z y ­
s z ą c y c h : r y s o w n ic y - a m a to r z y  w y ­
s ta w ia l i  p ra c e  w  iz b ie  h a n d lo w e j,  
d z ie c i tw o r z y ły  w  p r a c o w n i ,  z o r ­
g a n iz o w a n e j w  g m a c h u  ra tu s z a , 
p o d  k ie r u n k ie m  p r o fe s o ró w  ry s u n k u .  
M ic  D e J in x , je d e n  z „ w ie lk i c h ”  
ś w ia ta  k o m ik s ó w ,  o f ia r o w a ł  sw e  
p ra c e  m ia s tu .

M u z e u m  m ie js k ie  w  A n g o u le m e  
k o le k c jo n u je  r y s u n k i  „ k o m ik s o w e ”  
— c z ę ś c io w o  d a r y ,  c z ę ś c io w o  z a k u ­
p y ,  w  c z y m  p o m a g a  f r a n c u s k a  d y ­
r e k c ja  m u z e ó w . O tw a rc ie  „ G a le ­
r i i  k o m ik s ó w ” , z a lą ż k a  p rz y s z łe g o  
m u z e u m , s ta n o w iło  je d n ą  z u r o ­
c z y s to ś c i „ S a lo n u ” . M ó w i s ię  o 
s tw o r z e n iu  k a t e d r y  k o m ik s ó w  w  
a k a d e m ii  s z tu k  p ię k n y c h .

Im p r e z a  w  A n g o u le m e  z g ro m a d z i­
ła  w ie lu  tw ó r c ó w  k o m ik s ó w .
W s z y s c y  b y l i  z g o d n i, że k r y z y s  w y ­
d a w n ic z y  t r w a ,  p r o d u k c ja  m a le je .  
O f ic y n a  w y d a w n ic z a  „ D a r g a u d ”
z m n ie js z y ła  l ic z b ę  p o z y c j i ,  a  „ H a ­
c h e t te ”  p r a k ty c z n ie  n ie  z a jm u je  s ię  
k o -m ik s a m i. „ F r a n c e - S o ir ” , je d y ­
n y  d z ie n n ik ,  k t ó r y  d r u k o w a ł  k o m i­
k s y  — p o  20 la ta c h  z a p rz e s ta ł te ­
go . W ie lu  tw ó r c ó w  p rz e k o n a n y c h  
o w a lo ra c h  p e d a g o g ic z n y c h  k o m i­
k s ó w ,  n ie  ch ce  iś ć  n a  ła tw iz n ę ,  le c z  
l ic z ą  n a  m n ie js z e  w y d a w n ic tw a ,  n a  
o g ó ł m a ją c e  w ię k s z e  a m b ic je .

Parafinowe warkocze
dla Amerykanów

J E S Z C Z E  n ie  t a k  d a w n o  p a r a f i ­
n o w ą  ś w ie c ę  u w a ż a n o  za p rz e ż y ­
te k  i  m y ś la n o  o z a n ie c h a n iu  p r o ­
d u k c j i .  T y m c z a s e m  m o d a  r e t r o  
p r z y w r ó c i ła  ś w ie c y  d a w n ą  ś w ie t ­
n o ś ć . S p rz y ja ją c ą  k o n iu n k t u r ę  w y ­
k o r z y s tu ją  Z a k ła d y  P r o d u k c j i  
Ś w ie c  w  S z p ro ta w ie  i  z w ię k s z a ją  
p r o d u k c ję .  W y r a b ia  s ię  ś w ie c e  o 
r ó ż n y c h  k s z ta łta c h ,  k o lo r a c h  i  w ie l ­
k o ś c ia c h  —  o d  8 g r a m ó w  d o  2,5 k g . 
W a r to ś ć  p r o d u k c j i  s ię g a  ju ż  112 
m in  z ło ty c h  ro c z n ie .

C zęść o z d o b n y c h  ś w ie c  id z ie  n a  
e k s p o r t ,  p rz y n o s z ą c  z a k ła d o m  p o ­
k a ź n e  w p ły w y  d e w iz o w e . O b e c n ie  
p r z y g o to w u je  s ię  w  S z p ro ta w ie  240 
ty s .  ś w ie c  w  k s z ta łc ie  w a r k o c z a , 
z a m ó w io n y c h  p rz e z  k o n t r a h e n ta  ze 
S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  o ra z  c ię ż ­
k ie ,  r z e ź b io n e  ś w ie c e  d la  in n y c h  
o d b io rc ó w  z a g ra n ic z n y c h .

Najbardziej deficytowy surowiec.
POD względem ilości opa­

dów znajdujemy się 
wśród krajów europej­

skich na trzecim miejscu od 
końca. Wskaźnik odpływu rzek 
w przeliczeniu na mieszkańca 
jest u nas prawie o połowę 
niższy niż np. w Czechosło­
wacji i  wynosi zaledwie ok. 
43 proc. tego, co przypada na 
1 mieszkańca Francji.

W rezultacie wody brakuje. 
Brakuje je j we wszystkich 
właściwie dziedzinach gospo­
darki — w przemyśle, w rol­
nictwie, w gospodarce komu­
nalnej. Ratujemy się przed jej 
deficytem jak tylko można. 
Mamy nawet opracowane dale­
kosiężne plany zdecydowanej 
poprawy bilansu wodnego kra­
ju. Tyle że ich pełna realiza­
cja wymaga czasu i nakładów, 
idących w setki miliardów zło­
tych, a nadto zgromadzenia od­
powiednich zasobów materia­
łów (m. in. rur), no i  rąk do 
pracy.

Póki co — trzeba wodę 
oszczędzać, gdyż wszystko 
wskazuje na to, że już w nie­
długim czasie stanie się naj­
bardziej deficytowym surow­
cem. Oszczędność w zużyciu 
wody przestała być hasłem czy 
postulatem, jest absolutną ko­
niecznością. Jeszcze niedawno 
woda dla przemysłu była w 
Polsce za darmo. Od wejścia 
w życie nowego prawa wodne­
go za wodę się płaci.

Przemysł to je j główny kon­
sument, ale jako „producent”  
ścieków również je j niszczy­
ciel. Z wód pobieranych na po­
trzeby gospodarki narodowej 
przypada na przemysł ponad 
69 proc., na rolnictwo niespeł­
na 14 proc. i na gospodarkę ko­
munalną ok. 17 proc, W porów­

naniu z rokiem 1970 udział 
przemysłu i  gospodarki komu­
nalnej w ogólnym zużyciu wo­
dy wzrósł, rolnictwa natomiast 
spadł. Oszczędność wody w 
przemyśle to przede wszystkim 
obiegi zamknięte i oczyszczal­
nie ścieków. Z kolei w gospo­
darce komunalnej konieczna 
jest walka z panoszącym się 
marnotrawstwem. Były już pu­
blikowane wyliczenia, ile to m i-

n ie ć ,  t e  w  r a k u  1970 g o s p o d a rs tw  
c h ło p s k ic h  z w ła s n y m  w o d o c ią ­
g ie m  b y ło  u  n a s  n ie s p e łn a  3 p ro c . 
to  m o ż n a  o c e n ić  w ie lk o ś ć  s k o k u ,  
j a k i  w  t e j  d z ie d z in ie  z r o b io n o . P o 
d w o i ła  s ię  ta k ż e  l ic z b a  g o s p o ­
d a r s tw  k o r z y s ta ją c y c h  z  w o d o c ią ­
g u  z b io ro w e g o :  je s t  Ic h  ju ż  p o ­
n a d  480 ty s . ,  c o  s ta n o w i 13,4 p ro c . 
w s z y s tk ic h  g o s p o d a rs tw : w  r o k u  
1970 b y ło  ic h  z a le d w ie  6,5 p ro c . A  
t r z e b a  w ie d z ie ć , że  d z is ie js z y  w o ­
d o c ią g  z b io r o w y  n a  w s i t o  n ie  to  
s a m o , co  b u d o w a n y  je s z c z e  p a rę  
la t  te m u .  M ia n o w ic ie  o d  r o k u  
1974 o b o w ią z u je  za sa d a , że k a ż d e

WODA
w  s s i i a ü
liardów złotych rocznie spły­
wa do kanałów z cieknących 
kranów, nie naprawianych rur 
na skutek zwyczajnego nie­
dbalstwa. Byłoby dobrze, gdy­
by z tych wyliczeń zaczęto 
wreszcie wyciągać wnioski...

J E Ś L I  c h o d z i o  w ie ś , p r z y m u s  
o s z c z ę d z a n ia  w o d y  n a rz u c a  n ie ja ­
k o  s a m a  n a tu ra .  S i ln ie  o d c z u w a ­
n e  b r a k i  w ią ż ą  s ię  z  n ie d o s ta t ­
k ie m  n o w o c z e s n y c h  u rz ą d z e ń  do  
r o z p ro w a d z a n ia  i  p o b o r u  w o d y .  
J e s t to  g łó w n ie  s p ra w a  p ie n ię d z y  
i  m a te r ia łó w .  P o  r o k u  1970 d o k o ­
n a n o  w ie lk ie g o  w y s i łk u  d la  p o le p
s z e n ia  z a o p a trz e n ia  w s i  w  w o d ę .
A k t u a ln ie  t y l k o  2,7 p ro c . go sp o ­
d a r s tw  in d y w id u a ln y c h  p o z b a w io ­
n y c h  Jes t m o ż liw o ś c i k o r z y s ta n ia  
z w o d y .  Z w ię k s z y ła  s ię  n a to m ia s t  
w y d a tn ie  l ic z b a  g o s p o d a rs tw  In d y  
w id u a ln y c h  p o s ia d a ją c y c h  w o d o ­
c ią g i  z a g ro d o w e . W  r o k u  u b . ta ­
k ic h  g o s p o d a rs tw  b y ło  385 ty s .,
co  s ta n o w i ło  o k . 11 p ro c . w s z y s t­
k i c h  g o s p o d a rs tw . J e ś l i  p r z y p o m -

g o s p o d a rs tw o  m a  n a  s w y m  te re ­
n ie  p u n k t  z a o p a trz e n ia  w  w o d ę  
(p rz e z  s to s o w a n ie  tz w .  p rz e łą c z y ) .  
N ie  m u s i s ię  w ię c  la ta ć  z  w ia ­
d r e m  c za se m  n a  d r u g i  k o n ie c  
w s i ,  m a ją c  b o w ie m  tz w .  p u n k t  
p o b o r u  w o d y  u  s ie b ie  w y s ta r c z y  
r o z p ro w a d z ić  ją  g d z ie  p o t r z e b a  — 
d o  d o m u , o b o r y ,  s ta jn i  i tp .

WODA w zagrodzie — poza 
zaspokojeniem osobistych po­
trzeb rolnika i  jego rodziny — 
służy głównie gospodarce ho­
dowlanej. Ale na brak wilgoci 
w  glebie ani studnia, ani wo­
dociąg nie są lekarstwem. 
Tymczasem częste u nas okre­
sy posuchy w  okresach sprzy­
jających wegetacji roślin (maj, 
czerwiec), a i  w  innych mie­
siącach, hamują wzrost wydaj­
ności plonów, obniżają poziom 
wód gruntowych. Była mowa 
na wstępie o mniejszej niż w

innych krajach ilości opadów, 
o niedostatku wody w naszym 
kraju. Otóż problem ten rysuje 
się szczególnie ostro w pasie 
środkowo-zachodnim, obejmu­
jącym m. in. najbardziej towa­
rowe rolniczo województwa, o 
najwyższej kulturze rolnej. Tu 
drogą melioracji niewiele się 
zdziała. Na ogół bowiem są już 
przeprowadzone, a liczba gos­
podarstw wyposażonych w wo­
dociąg przekracza tam 30 proc. 
ogólnej ich ilości. Potrzebne 
natomiast są deszczownie.

Z  D A N Y C H  o p a r ty c h  -na w ie lo ­
le tn ic h  o b s e rw a c ja c h  m e te o r o lo g i­
c z n y c h , p o r ó w n a n ia c h  w y n ik u  
z b io ró w  w  p o s z c z e g ó ln y c h  la ta c h  
I t p .  w y n ik a ,  że  d e s z c z o w n ie  p o ­
w in n o  s ię  z a in s ta lo w a ć  n a  15— 20 
p r o c e n ta c h  g r u n tó w  o r n y c h  i  łą k .  
D o  n ie d a w n a , je ś l i  p o m in ą ć  go s ­
p o d a r s tw a  s a d o w n ic z e  d e s z c z o w ­
n ie  b y ł y  u  n a s  r a r y ta s e m . O b e c ­
n ie  m o ż e m y  n im i  o b ją ć  30 ty s .
h a , w  r o k u  1980 m a  to  b y ć  ju ż
45 ty s .  ha . J e ś li w z ią ć  p o d  u w a ­
g ę , że w  C z e c h o s ło w a c ji,  k t ó r a  m a  
k o r z y s tn ie js z ą  o d  n a s  s y tu a c ję  
w o d n ą ,  o b ję to  d e s z c z o w n ia m i 350 
ty s .  h a , n a  W ę g rz e c h  — 400 ty s . 
h a , a w  R u m u n i i  n a w e t  1,2 m in  
h a , to  na sz  p r o g r a m  b ie ż ą c y  w y ­
d a je  s ię  b a rd z o  s k r o m n y .

C o  p ra w d a ,  n ie  je s t  to  ła tw a  
s p r a w a ,  w ią ż e  s ię  b o w ie m  z  b u ­
d o w ą  z b io r n ik ó w  w o d n y c h .  D o ­
ty c h c z a s  b u d o w a liś m y  je  g łó w n ie  
p o d  k ą te m  p rz e c iw p o w o d z io w y m , 
ż e g lu g o w y m  i  z a o p a tr z e n io w y m  
d la  p r z e m y s łu  1 w  o g ó le  d la  m ia s t.  
R o ln ic t w o  z is tn ie ją c y c h  z b io r n i ­
k ó w  u z y s k u je  r o c z n ie  z a le d w ie  
190 m in  m  s z e ś c ie n n y c h  w o d y .  A  
n a  r e a liz a c ję  p e łn e g o  p r o g r a m u  — 
d o  r o k u  2000 — p o trz e b a  p o n a d  4 
m i l i a r d y  m  sześć, w  s ie c i w s p ó ł­
p r a c u ją c y c h  z b io r n ik ó w  a lb o w ie m  
d e s z c z o w n ie  m uszą  b y ć  s k ą d ś  za ­
s ila n e .. .  W a r to  b y  je d n a k  p r z e j­
rz e ć  m o ż liw o ś c i e w e n tu a ln e g o  ro z  
s z e rz e n ia  p r o g r a m u  z a k ła d a n ia  
d e s z c z o w n i,  b y  z a p e w n ić  d o s ta te k  
n a w o d n ie n ia  w y s o k o to w a ro w y m ,  a 
n a jb a r d z ie j  „ w y s u s z o n y m ”  g o sp o ­
d a r s tw o m .

ta n  B R Z E S K I

Frederick Forsyth

p s v o o i n u
»  w  *  â  t u

Danosbrook Productions Ud 1974 
Tłumaczył: Stefan Wilkosz
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W rezultacie Martin Thorpe przyszedł do Mansona 
z listą, na której figurowały dwa tuziny spółek. Po- 
numerował je od jednego do dwudziestu czterech 
według stopnia ich przydatności.

Na tym jednak nie kończyła się jego praca. Po po­
łudniu był już w gmachu Izby Spółek na City Road.

Wręczył urzędnikowi spis pienoszych ośmiu spółek 
ze swojej listy i  i  opłacił odpowiednią sumę, co da- 
wało mu, jak każdemu obywatelowi, prawo wglądu 
do oficjalnych dokumentów spółek. W oczekiwaniu 
na osiem grubych teczek przejrzał ostatnie ceduły 
giełdowe i  stwierdził z zadowoleniem, że akcje tych 
wszystkich przedsiębiorstw notowane były poniżej 
trzech szylingów.

Po otrzymaniu dokumentów rozpoczął od zbadania 
spraw pierwszej spółki na swojej liście. Potrzebne mu 
były trzy informacje, których nie było na kartkach 
firm y Moodies. Chodziło o właścicieli akcji, ewen­
tualne powiązania finansowe członków Rady Dyrek­
torów z innymi spółkami, a wreszcie o to, czy ostat­
nio n ik t nie zakupił większych pakietów akcji, co 
wskazywałoby na to, że ktoś z C ity zamierza zdobyć 
kontrolę danej spółki.

Kiedy już zamykano Izbę Spółek, Thorpe przejrzał 
zawartość siedmiu z ośmiu teczek. Na następny dzień 
pozostało mu jeszcze zbadanie siedmiuset przedsię­
biorstw. Najbardziej zainteresowała go na razie spół­
ka, figurująca na trzecim miejscu listy. Wydawała 
mu się idealna, po prostu aż za dobra. Dziwił się ty l­
ko, że n ik t inny dotychczas tego nie dostrzegł. Mu­
siała istnieć jakaś ukryta trudność, ale Thorpe liczył 
na swoją pomysłowość. Gdyby dało się tę trudność 
pokonać... byłoby wspaniale!

Simon Endean zatelefonował do mieszkania Shan- 
nona o dziesiątej wieczorem. Wymienili informacje 
o sprawach załatwionych w ciągu dnia. Endean za­
pewnił, że 100 000 funtów zostało już przekazane na 
jego konto szwajcarskie, a Shannon oświadczył, że mo­
że mu wysłać pierwsze 10 000 do Kriedietbanku w 
Brugge na nazwisko Keith Brown.

Po odwieszeniu słuchawki Endean napisał lis t do 
Handelsbanku z poleceniem natychmiastowego prze­
kazania pieniędzy i  żądaniem, ażeby pod żadnym wa-

runkiem nie ujawniono nazwiska właściciela szwaj­
carskiego konta. W teleksowym przekazie należy po­
dać jedynie numer konta. L ist ten wysiał ekspresem 
z urzędu pocztowego na Trafalgar Square tuż przed 
północą.

O godzinie 11.45 w mieszkaniu Shannona zadzioonił 
telefon. Z Monachium mówił Semmler. Shannon po­
wiedział mu, że ma robotę, dla całej paczki, ale że 
nie może przyjechać do Monachium. Polecił Semmle- 
rowi przylecieć do Londynu na szóstą wieczór następ­
nego dnia, obiecując pokryć koszty podróży powrot­
nej, jeżeli Semmler przyjmie jego propozycję. Podał 
też swój adres. Semmler zgodził się przyjechać.

Wkrótce zadzioonił też Langarotti z Marsylii, który 
odebrał na poste restante telegram od Shannona. I  on 
obiecał zgłosić się w mieszkaniu Shannona w Londy­
nie nazajutrz o szóstej.

Najpóźniej, bo dopiero po północy, zatelefonował 
Janni Dupree. On też zapewnił, że natychmiast spa-

tuje manatki i  przyleci samolotem 12 000 kilometrów 
zielących go od Londynu, ale potrzebował na to pół­

tora dnia. Mógł więc znaleźć się w mieszkaniu Shan­
nona dopiero w piątek wieczorem.

Po ostatniej rozmowie Shannon czytał jeszcze przez 
godzinę, a potem zgasił światło. Tak skończył się 
dzień, pierwszy dzień akcji Shannona.

Sir James Manson podróżował zawsze pierwszą kla­
są W środę rano poleciał do Zurichu specjalnym 
lotem dla biznesmenów, w drodze zjadł obfite śnia­
danie. Kiedy uprowadzano go uprzejmie do gabine­
tu dr Martina Steinhofera, dochodziła dwunasta.

Panowie znali się już od dziesięciu lat. W ciągu 
tego czasu bank Zw inęli załatw ił wiele spraw dla 
Mansona i  skupywał dla niego poufnie akcje w sy­
tuacjach, w których ujawnienie jego nazwiska z pew­
nością podniosłoby ich cenę trzykrotnie. Dr Steinho- 
fe r powstał na powitanie znakomitego klienta i  pod­
sunął mu fotel.

Sekretarz przyniósł kawę, cygaro, dwa małe kie­
liszki kirszu i  odszedł. S ir James wyłożył wtedy swo­
ją  sprawę.

(Ciąg dalszy nastąp!)
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Pogoń już na trzecim mtefscia

Leszek Wolski strzela 
jak za najlepszych dni

Tabele i wyniki
I  LIGA

Górnik — GKS Tychy 1:1 (0:0)
Pogoń — Legia 
Ruch — Arka 
Szombierki — ŁKS 
Śląsk — Odra 
Widzew — ROW 
Stal — Lech 
Wisła — Zagłębie

TABELA

2:1 (1:0) 
1:0 (0 :0) 
2:0  (0 :0) 
2:0 (1:0) 
3:1 (2:1) 
2:0 (0 :0) 
1:1 (0:0)

1. ŁKS 31:15 31—17
2. Śląsk 30:16 28—27
3. Pogoń 28:18 30—26
4. Widzew 27:19 39—29
5. Stal 27:19 34—25
6. Górnik 27:19 29—25
7. Zagłąbie 24:22 26—23
8. Szombierki 23:23 26—27
9. Ruch 23:23 27—29

10. Wisła 22:24 27—25
11. Legia 22:24 30—31
12. Odra 20:26 30—30
13. Arka 20:26 21—25
14. Tychy 16:30 22—31
15. ROW 15:31 23—35
16. Lech 13:33 22—40

I I  LIGA 

PÓŁNOC

Gwardia W. —
Concordia 0:2 (0:1) 

Avia — Polonia B, 0:0 
Ursus — Zagłębie 1:0 (0:0) 
Jagicllonia —

Olimpia EL 1:0 (1:0) 
Zawisza —-  Motor 2:0 (2:0) 
Gwardia K . — Bałtyk 0:0 
Lechia —- Arkonia 2:0 (1:0) 
Olimpia P. —

Stoczniowiec 1:1 (0:1)

TABELA

ŁKS przegrał z Szombierkami — to chyba największa nie­
spodzianka ostatniej kole jki. Łodzianie stracili więc dwa punk­
ty a ponieważ Śląsk wygrał mecz — różnica między liderem 
i  wiceliderem wynosi już tylko 1 punkt. Za tym i zespołami 
jest Pogoń. Portowcy po sukcesie nad Legią przesunęli się 
o jedno miejsce wyżej. W czołówce nadal ogromny tłok. Tuż 
za szczecinianami znajdują się bowiem: Górnik. Widzew, Stal. 
Trwa więc zacięta walka o premiowane miejsca.

CIESZY NIE TYLKO 
SUKCES

1 . Zawisza 28:12 24—9
2. Motor 25:14 22—15
3. Zagłębie 24:18 35—22
4. Lechia 24:16 25—13
5. Stoczniowiec. 24:16 17—13
6 . Jagiellonia 22:18 23—21
7. Avia 22:18 15—18
8. Bałtyk 21:19 26—22
9. Gwardia W, 19:21 10—14

10. Arkonia 18:22 31—33
U. Gwardia K. 18:22 21—24
12. Olimpia P, 18:22 22—28
13. Olimpia E. 16:24 19—28
14. Concordia 15:25 19—26
15, Ursus 13:27 15—23
1«. Polonia B. 13:27 10—25

(n a  s k u te k  k o n tu z j i )  W o ls k ie g o . 
T r e n e r  H a jd a s  d o k o n a ł  ro s z a d y  — 
K a s z te la n  p rz e s z e d ł d o  a ta k u ,  w  
k t ó r y m  g r a ł  z n a c z n ie  s ła b ie j  n iż  w  

JAK bardzo zacięta jest wal- p o m o c y  II U n ia  p rz e s ta ła  Już być 
I ra  i*? « n h n t i»  n a jm o c n ie js z ą  fo r m a c ją  p o r to w c ó w .Ka, pi zekonausmy s ię  w SOtKuę L e g ia  o k a z a ła  s ię  t r u d n y m  p rz e -  
W  Szczecinie. Pogoń Z Legią e iw n ik ie m .  W o js k o w i d o  o s ta tn ie g o  
rozegrały bowiem dramatyczny g w iz d k a  n ie  r e z y g n o w a l i  ze  z d o b y -
i ciekawv stoiacv na dobrvm cla Punktu- Wydaje się jednak, że 1 Ciekawy, Stojący na uODrym 23 d j u g0  grali defensywnie a pói-
ilgowym poziomie mecz. Za- niej ich ataki były zbyt żywtoło- 
kończył się on zwycięstwem we, by mogły przynieść sukces, 
onrtnwfńu; 9-t C!p«5-/v l?vłnak TVra bardziej, że portowcy mieli portowcow ¿.i. Cieszy jetina* dobry dzleń w trakcie meczu by-
n i e  ty lko  sukces, nie tylko i o  w ie le  s y tu a c j i  p o d b r a m k o w y c h ,  
ogromnie cenne punkty, ale O b a j b r a m k a rz e  b y l i  w  o p a la c h . 
t o W o  c t v l  I n k i m  m r f -  W ię c e j  je d n a k  o k a z j i  z m a r n o w a l it a k ż e  s t y l  w j a k i m  zespół mer- s z c z e c in ia n ie .  N a s z  m ło d z iu t k i  
skiego klubu odniósł zwycię- S zcze ch  b r o n i ł  n ie p e w n ie  — w y -  
stwo. Pogoń w trakcie ligowej p u s z c z a ł p i łk ę  z r ą k .  K a r d y n a ln y  
n r - / o r w v  n d ? v < ;k a ? 'i  d a w n a  ¿ w io -  b łą d  p o p e łm U  o b r o ń c y  t u ż  p o  ro z -  przerwy o a z y  skaia aawną swie p o c z ę c iu  d r u g ie j  p o ło w y .  W y d a w a ło  
zosc 1 bojowośc. im s ię ,  że  b y ł  s p a lo n y  i . . .  p r z e s ta l i

g ra ć . D ą b r o w s k i  w y k o r z y s ta ł  n ie -  
«  w ię c  s z c z e c in ia n ie  w a lc z ą c  z  p o r o z u m ie n ie  i  s t r z e l i ł  d o  s ia tk i ,  

w ie lk ą  w o lą  z w y c ię s tw a ,  g r a l i  m ą -  N a  szczę śc ie  p o  ty m  g o lu  n a s tą p l-  
d rz e . s k ła d n ie  p r z e p r o w a d z a li  a k c je .  ia  d e k o n c e n t r a c ja  w  L e g i i .  W  m i-  
B y ły  r ó w n ie ż  s z y b k ie  w y p a d y ,  « u t *  p ó ź n ie j , ,  p o  s z y b .a m  w y p a -  
b ły s k a w ic z n e  r a jd y ,  p r z e r z u ty  p i -  d z ,e  . p o r to w c ó w  W o ls k i  z d o b y w a  
ło k .  J e d n y m  s ło w e m  w s z y s tk o  t o  » w y c ię s n ą  b r a m k ę .   ̂
c o  d e m o n s t ro w a l i  p o r to w c y  Je s ie -  P i łk a r z e  e k s t ra k la s y  n ie  m a ją  
n ią . .  O d n o s iło  s ię  je d n a k  w ra ż e n ie ,  czasu  n a  o d p o c z y n e k . W  ś ro d ę  n a -  
że "w  s o b o tę  g r a l i  je s z c z e  le p ie j ,  s tę p n a  k o le jk a ,  k tó r a  m o że  p r z y -  
b a r d z ie j  d o jr z a le .  S ą d zę , że za sa d - n ie s p o d z ia n k i  i  z m ia n y  w  ta-
n ic z y  w p ły w  m ia ło  u s ta w ie n ie  d r u -  b e l i .  P o g o ń  je d z ie  d o  T y c h .  
ż y n y .  K a s z te la n  w  I I  l i n i i  o k a z a ł
s ię  n ie o c e n io n y .  W e s p ó ł z M ik u ! -  I* OGON — LEGIA
s k im ,  K e n s y m  i  S z o s ta k o w s k im  
s ta n o w i l i  d o b rz e  r o z u m ie ją c y  s ię  
k o le k t y w ,  k t ó r y  z n a k o m ic ie  s p e ł­
n ia ł  w y z n a c z o n e  z a d a n ie . T r z e b a  B r a m k i  z d o b y l i :  d la  P o g o n i — 
p o w ie d z ie ć ,  ż e  w  s o b o tę  ś w ie tn ą  W o ls k i  w  36 i  47 m in .  D la  L e g i i  
p a r t ię  r o z e g r a ł L e s z e k  W o ls k i .  D o  D ą b ro w s k i  w  46 m in .  
n ie g o  w ię c  k ie r o w a n o  w ię k s z o ś ć  S ę d z io w a ł B . P io t r o w ic z  w  asy * 
p i łe k .  C h o ć  s n a jp e r  P o g o n i b y ł  ś c ie  s ę d z ió w  l in io w y c h  H . B ie la  i  
d o k ła d n ie  p i ln o w a n y ,  p o t r a f i ł  je d -  Z ,  P y t la ,  
n a k  w y m a n e w ro w a ć  s w y c h  o p ie -  W id z ó w  —  17 ty s . 
k u n ó w  ł - s t r z e la ć  n a  b r a m k ę .  D w a  P O G O Ń  —  S zcze eh —- W a w ro w -  
r a z y  w p is a ł  s ię  n a  i i s t ę  s t r z e lc ó w  s b l ,  M a l in o w s k i ,  K o z ło w s k i ,  M a je w -  
— w  o b u  p r z y p a d k a c h  p o d a n ia  o - ' s k i  —  S z o s ta k o w s k i,  K e n s y .  K a s z - 
t r z y m a ł  o d  K a s z te la n a . S z k o d a , że ie la n ,  M ik u ls k i  — W o ls k i  (o d  62 
W o ls k ie m u  n ie  d o t r z y m y w a ł  k r o -  C z e p a n ), K r z e w ie k i.  
k u  d r u g i  n a p a s tn ik  — K r z e w ie k i,  L E G IA  — S o b ie s k i —  F i l ip ia k ,  
k t ó r y  t y l k o  w  p ie rw s z e j  c z ę ś c i m e -  S m u d a , C m ik ie w ic z ,  S z c z e s z a k , C y p -  
c z u  g r a ł  w z g lę d n ie  d o b rz e . k a  —  D ą b ro w s k i.  D e y n a ,  J .asoń

P O G O N I w  s o b o tę  b r a k o w a ło  N o w a k ,  K w a p is z  (od  48 B ia ła s ) ,  
w ła ś n ie  d ru g ie g o  S trz e lc a . W id a ć  to  
b y ło  w y r a ź n ie  p o  z e jś c iu  z b o is k a

2 :1  (1 :0 )

Kl&sa międzywojewódzka

Stał Stocznia — Mieszko

Sparta — Polonia P. 
Dąb — Grunwald Ch. 
Flota — Świt 
Grunwald P. — Warta 
Noteć — Polonia L.
Stoczniowiec — pauzował 

TABELA

5:0 (2:0) 
1:0 (1:0) 
2:0 (2 :0) 
2:0 (1:0) 
0:1 (0 :0) 
2:1 (1:1)

1. STAL STOCZNIA
24:6 30—2

2. Warta 21:9 23—10
3. Stoczniowiec 21:7 20—14
4. Grunwald P. 19:11 25—16
5. Mieszko 16:12 16—15
6. Sparta 15:15 14—17
7. ŚWIT 14:16 20—23
8. Dąb 12:18 17—19
9. Grunwald Ch, 12:18 18—31

10. Polonia P. 11:17 11—14
11. Polonia L. 11:19 13—20
12. FLOTA 10:20 19—25
13. Noteć 0:24 9—29

KOMUNIKAT
K L U B  Sssąchow y „ M a r a to n ”  za ­

w ia d a m ia  z a in te r e s o w a n y c h ,  że z a ­
p o w ia d a n y  n a  2* b m . ( ś ro d a )  t u r ­
n ie j  s z a c h o w y  o  t y t u ł  m is t r z a  o k r ę ­
g u  s z c z e c iń s k ie g o  ju n - lo ró w  o d b ę ­
d z ie  s ię  19 k w ie t n ia  ( w t o r e k )  w  ło -  

p c * y  *1. M .  B uk* s i* *  ST,

Puchar Polski w boksie

Pięściarze Stali Stocznia 
pokonani na własnym ringu

Z DUŻYM zainteresowaniem liczna rzesza miłośników bok­
su w Szczecinie oczekiwała na występ bokserów Stali Stocz­
nia. Okazją do zobaczenia ich w akcji było spotkanie rozegra­
ne w ramach Pucharu Polski, w  którym to podopieczni tre­
nera Siemińskiego zmierzyli się na ringu WDS z zespołem 
Olim pii Poznań. Mecz ten był rewanżem za porażkę jaką po­
nieśli pięściarze Stali Stocznia w Poznaniu gdzie ulegli swoim 
przeciwnikom 6:14.
N IE S T E T Y  t  t y m  ra z e m  z w y c ię -  u z n a ć  za r a c z e j s z c z ę ś liw e , g d y ż  

s tw o  p r z y p a d ło  w  u d z ia le  g o ś c io m  K .  P ie r w ie n ie c k i  d o  cza su  o d n ie -  
w  s to s u n k u  8:10. T r z e b a  p r z y z n a ć ,  s ie n ią  k o n t u z j i  d a w a ł  s o b ie  ra d ę  
że  ja k  n a  m e c z  b o k s e r s k i  p o je d y -  ze  s w o im  p r z e c iw n ik ie m .  N a  k o -  
n e k  S t a l i  z O l im p ią  b y ł  p r z e p r o -  n ie ć  w a r to  d o d a ć , że s z c z e c in ia n ie  
w a d z o n y  w  Iś c ie  s p r in t e r s k im  te rn -  p r z y s tą p i l i  d o  te g o  m e c z u  o s ła b ię -  
p le ,  g d y ż  t r w a ł  n ie w ie le  p o n a d  g o -  n i  b r a k ie m  A .  K u s k o w s k le g o ,  k tó -  
d z ln ę . N a  t a k i  s ta n  r z e c z y  w p ły n ą ł  r y  p r z e b y w a  n a  z g r u p o w a n iu  k a d r y  
f a k t ,  i ż  n ie  o d b y ły  s ię  t r z y  p o je -  n a r o d o w e j  w  Z a k o p a n e m , 
d y n k i :  w  w a d z e  m u s z e j R . C z e r -  P u n k t y  d la  S t a l i  S to c z n ia  z d o b y l i :  
w lń s k l  z d o b y ł  p u n k t y  w a lk o w e r e m  C z e r w iń s k i  (w a g a  m u s z a ), D o l iń s k i  
~ p o w o d u  b r a k u  p r z e c iw n ik a ,  p o -  ( w .  p ió rk o w a ) ,  G o tk o w lc z  (w . le k -  

. . . . .  -------- ■—*-----------------------— ’ - - ^ ó ł ś t  * • * '  *-d o b n ie  z re s z tą  j a k  b o k s e r z y  Ó l im -  k o p ó łś r e d n la )  t C y w k a  (w . p ó łc ię ż -  
p i l :  G u z ie ła k  w  w a d z e  ś r e d n ie j  i  k a ) .  U *ń
M a z u r  w  w a d z e  c ię ż k ie j.  P o n a d tc  
je d n ą  w a lk ę  w  w a d z e  k o g u c ie j  p o ­
m ię d z y  J . M is ia k ie m  i  M . A n d rz e ­
je w s k im  ( O l im p ia )  u z n a n o  za  m e  
o d b y tą  p o n ie w a ż  b o k s e r  s z c z e c iń ­
s k i  u le g ł  k o n t u z j i  j u ż  w  I  r u n d z ie .
T r z y  w a łk i  z a k o ń c z y ły  s ię  p rz e d  
cz a s e m : 3. B o łz a n  n ie  z d o ła ł p rz e ­
t r z y m a ć  J e d n e j r u n d y  z  s i ln ie  b i ­
ją c y m  M . K o w a le m , K .  P ie r w ie -  
n ie c k i  w  w a d z e  p ó łś r e d n ie j  u le g ł  
w  I I  r u n d z ie  k o n t u z j i  z w ła s n e j  w i ­
n y  w  p o je d y n k u  z  W . F e lk e le m  1 
J .  S ta c h o w ia k  ( O l im p ia ) ,  k t ó r y  p o  
k i l k u  m o c n y c h  u d e r z e n ia c h  n a  p o ­
c z ą tk u  I  r u n d y  z m u s i ł  d o  p o d d a n ia  
s ię  m ło d e g o  A .  S k r z y p c z a k a .  S p o ­
ś r ó d  r o z e g r a n y c h  in n y c h  w a lk  d o ­
b rz e  z a p r e z e n to w a ł s ię  w  w a d z e  
ie k k o p ó łś r e d n ie j  T ,  G o tk o w ic z  (S ta l 
S to c z n ia ) ,  k t ó r y  d z ię k i  o p e r o w a n iu  
c io s a m i p r o s ty m i  o ra z  c e ln y m i k o n ­
t r a m i  p o k o n a ł  je d n o g ło ś n ie  M . R u t ­
k o w s k ie g o .  P o p r a w n y  b o k s  p o k a z a ł 
r ó w n ie ż  b r ą z o w y  m e d a lis ta  M P  B .
G o liń s k i  ( S ta l  S to c z n ia )  z w y c ię ż a ­
ją c  Z .  K o s ic k ie g o .  W  s u m ie  s p o t­
k a n ie  n ie  s ta ło  n a  w y s o k im  p o z io ­
m ie  a z w y c ię s tw o  g o ś c i m o ż n a

Piłka nożna

Szczecin w finale
spartakiady

W  S O B O T Ę  w  P o z n a n iu  o d b y ło  
s ię  s p o tk a n ie  m ię d z y  r e p re z e n ta c ja ­
m i  s p a r ta k ia d o w y m i te g o  m ia s ta  ; 
S z c z e c in a . M e c z  z a k o ń c z y ł s ię  w y ­
n ik ie m  n ie  r o z s t r z y g n ię ty m  0:0. 
P u n k t  z d o b y ty  p rz e z  m ło d y c h  p i ł ­
k a r z y  n a sze g o  m ia s ta  z a d e c y d o w a ł 
o  ic h  a w a n s ie  d o  f i n a łó w  t u r n ie ju  

Y . R E K  s p a r ta k ia d o w e g o .

Szczecińskie sukcesy, porażki i remisy
S O B O T A  1 n ie d z ie l*  p r z y n io s ły  n y  —  p o w ia d a ją  n ie k tó r z y  —  b y  P o z n a ń . S z c z e c in ia n ie  n ie s te t y  p rz e  

s z c z e c iń s k im  s y m p a ty k o m  s p o r tu  w y g r a ć  m is t rz o s tw a ,  n ie  d a  r a d y  g r a l i .  O k a z u je  s ię , że  c h o ć  m a m j 
k o le jn ą  p o r c ję  e m o c ji .  N a jw ię k s z ą  w y t r z y m a ć  p s y c h ic z n ie  g r y  o t a k  d w ó c h  m is t r z ó w  P o ls k i  ( K u s k o w s k i  
ra d o ś ć  s p r a w i ła  k ib ic o m  „ je d e n a s t -  w ie lk ą  s ta w k ę  — m ó w ią  je s z c z e  im - w  n ie d z ie lę  n ie  w a lc z y ł ,  a  C ze rw d ń -

................................................................................... . - -  w y g r a łP o g o n i,  k tó r a  w y g r a ła walkowerem) jako ze.
s z a w s k ą  L e g ią . O d  l id e r a  ta b e l i  t y  m a ją  o c z y w iś c ie  w p ły w  n a  p o -  & pó ł S ta l w edąż je s z c z e  n ie w ie le  m a  
p o r to w c ó w  d z ie lą  Już  t y l k o ,  c z y  te ż  s ta w ę  k a ż d e g o  z e s p o łu . W y d a je  s ię  d o  p o w ie d z e n ia . J e s t w  n ie j  p o  
— ja k  k t o  w o l i  — a ż  t r z y  p u n k t y ,  je d n a k ,  iż  z P o g o n ią  n ie  je s t  w c a le  p r o s tu  z a  m a ło  d o b r y c h  p ię ś c ia rz y . 
C zy  P o g o ń  p o t r a f i  w y p r z e d z ić  g łó w  ta k  t l e .  N ie  t y l k o  d la te g o , t e  w  s o - N ie  p o w io d ło  s ię  te ż  p i łk a rz e m
n e g o  p re te n d e n ta  d o  n a jw y ż s z e j  lo -  L o tę  w y g r a ła ,  le c z  d la te g o , że P o - A r k o n i i ,  k tó r z y  n ie  d o t r z y m a l i  k r o -  
k a t y  l  z a ją ć  Jego m ie js c e ?  —  O to  g o ń  p o  p r o s tu  n ie  je s t  s ła b a . k u  g d a ń s k ie j ’ L e c h i i .  P o ra ż k a  z

y t f n ^  k tó r e  z a d a je  s o b ie  w ie lu  z e s p ó ł p o r to w c ó w  ( w  o b e c n y m  c z w a r tą  d r u ż y n ą  I I  a g i  w  n ic z y m  
, , ,  s k ła d z ie )  d o  te j  c h w i l i  z r o b i ł  to ,  c o  s z c z e c iń s k im  p i łk a r z o m  n ie  u w ła -

N ie  d a  s ię  u k r y ć  iż  m a m y  z e s p ó ł n is  u <ja t0  s ię  ż a d n e j,  c zę s to  b a r -  cza - z  10 lo k a ty  w  ta b e l i  (18 p in ) ,  
m l0 < Iy '_  D ie ja k o  d o p .e r o  _ w  « b u d o -  d o ś w ia d c z o n e j,  p o p r z e d n ie j t r u d n o  b y ć  je d n a k  z a d o w o lo n y m .

r e p re z e n ta c j i  m o r s k ie g o  k lu b u .  Z b y t  b l is k o  b o w ie m  d o  n a jb a rd z ie j  
O b e cn a  P o g o ń  je s t  w ię c  w  te j  z a g ro ż o n y c h  s p a d k ie m  o u ts id e ró w ’ , 
c h w i l i  (3 m ie js c e  p o  23 m e c z a c h  I  N ie  u s a ty s fa k c jo n o w a n e  są  c h y b a  
Migi) d u ż o  le p s z a  o d  w s z y s tk ic h  p o -  »akźe k o s z y  k a r k i  C z a rn y c h , k tó r e  
p r z e d n ic h  P o g o n i.  M a m y  ze s p ó ł, i ia  s z c z e c iń s k im  tu r n ie ju  w y g r a ły  
k t ó r y  d o b rz e  s ię  r o z w i ja ,  a że c z a -  t y l k o  je d e n  m e cz . (Js)

N ie  m a  z re s z tą

w ie ” . J e s t o n  z a  m a ło  d o ś w ia d c z o -

Pływanie

Rekord Polski
na basenie WDS
P R Z E Z  d w a  d n i  120 z a w o d n ic z e k  

i  z a w o d n ik ó w  w z ię ło  u d z ia ł  w  m ię ­
d z y n a r o d o w y c h  m is t r z o s tw a c h  K S  
S ta l  S to c z n ia  d z ie c i w  p ły w a n iu .  
P lo n e m  t y c h  d o b rz e  z o r g a n iz o w a ­
n y c h  i  s p r a w n ie  p r z e p r o w a d z o n y c h  
z a w o d ó w  b y ło  u s ta n o w ie n ie  je d n e ­
g o  r e k o r d u  P o ls k i  w  k a t e g o r i i  d z ie ­
c i .  J e g o  a u to r k ą  je s t  B o g u s ła w a  
G o lis z e w s k a  (S ta l S to c z n ia ) ,  k tó r a  
d y s ta n s  200 m  s t. m o ty lk o w y m  p rz e ­
p ły n ę ła  w  cza s ie  2.47.0. P o z a  ty m  
r e k o r d o w y m  w y n ik ie m  u z y s k a n o  
Jeszcze s z e re g  d o b r y c h  r e z u lt a tó w .  
W ś ró d  d z ie w c z ą t  n a  w y r ó ż n ie n ie  
z a s łu g u ją  cz a s y  o s ią g n ię te  p rz e z : 
D . F ta k o w s k ą  (S ta l S to c z n ia )  n a  
400 m  s t.  d o w . —  5.02,2, B . J o e n l-  
c h e n  (P o c z d a m ) n a  50 m  s t.  g rz b .
— 0.45,0 o ra z  A .  W ię k  ( L u b l in ia n -  
k a )  n a  50 m  s t.  k la s .  —  0.48,9. N a ­
to m ia s t  w ś ró d  • c h ło p c ó w  n a j le p s z e  
w y n i k i  u z y s k a l i :  L .  K u k a w k a  ( L u ­
b l i n  i  a n k  a )  n a  400 m  s t. d o w . — 
5.44,8, T . B ie l iń s k i  <SZS T c z e w )  n a  
58 m  * t .  k la s . —  8.47,2, M . N o w a k  
(L e c h  P o z n a ń )  n a  200 m  s t. k la s .
—  3.13,8 o ra z  R . H a s e  ( S ta ł  S to c z ­
n ia )  n a  50 m  s t.  m o t .  —  0.43,t .  N a j ­
le p s z ą  z a w o d n ic z k ą  m is t r z o s tw  u -  
z n a n a  z o s ta ła  D . B in k o w s k a  (S ta ł 
S to c z n ia )  a L . K u k a w k a  ( L u b i in ia n -  
k a )  u z y s k a ł  to  m is i« «  w ś ró d  e h ło p -  

e ó w . (J k i

so m  p rz e g ry w a . 
ta M c b  c o  p e r m a n e n tn ie  z w y c ię ­
ża ją .

W a lk a  o  d o b re  lo k a ty  jc a t  w  ty m  
se z o n ie  w y ją tk o w o  t r u d n a .  K o le jk a  
d o  m is t rz o w s k ie g o  t y t u łu  l i c z y  6 
d r u ż y n .  Ż a d n a  z n ic h  n ie  je s t  
z e s p o łe m  w y b i ja ją c y m  s ię  p o ­
n a d  p o z o s ta łe  t a k  j a k  o n g iś  L o g ia  
c z y  G ó r n ik .  K a ż d a  z t y c h  dan iżyn  
m o że  w ię c  s ta n ą ć  n a  n a jw y ż s z y m  
p o d iu m . P o g o ń  o c z y w iś c ie  te ż . M a  
sza n se  n ie  m n ie js z e  o d  p o z o s ta ły c h  
r y w a l i .

B a c z n y m  o b s e rw a to ro m  o b e c n y c h  
m is t r z o s tw  n ie  u s z e d ł z a p e w n e  u -  
w a d z e  f a k t ,  że  w  d o ty c h c z a s o w y c h  
r o z g ry w k a c h  k a ż d a  z 6 c z o ło w y c h  
d r u ż y n  p rz e ż y w a ła  o k re s o w e  s p a d k i 
fo r m y .  T a k  b y ło  r ó w n ie ż  z  P o g o ­
n ią . C z y ż b y  w ię c  p o r a ż k a  Ł K S  z 
S z o m b ie r k a m i i  r e m is  (u  s ie b ie )  n ie  
p o k o n a n e g o  w io s n ą  G ó rn ik a ,  b y ły  
z a p o w ie d z ią  o b n iż a n ia  s ię  fo r m y  
ty c h  z e s p o łó w ?

*  *  •
P O D O B N IE  ja k  p i łk a r z e  m o rs k ie g o  

k lu b u  n a  u z n a n ie  z a s łu ż y ły  ta k ż e  
p d łk a r k i  P o g o n i.  3 p u n k t y  w  m e ­
cz a c h  w y ja z d o w y c h  t o  je s t  coś . S ą­
d z im y ,  że n ie  b y l  t o  p r z y p a d k o w y  
z b ie g  © k o O te n o ś d , le c z  e f e k t  o s ią g ­
n ię c ia  p rz e z  d r u ż y n ę  w y ż s z e j f o r ­
m y . M o ż e  t o  w ię c  k o n ie c  fa ta ln e j  
g r y ,  k tó r a  a p o g e u m  o s ią g n ę ła  w  
m e c z a c h  z  w a r s z a w s k im  A Z S ?

S y m p a ty c y  b o k s u  e m o c jo n o w a li  s ię  
w c z o r a j  m e czo m  o> P u c h a r  P ofcski 
n o o t ię d E y  Stealą S to c z n ia  i  O fe n p łą

3 punkty
piłkarek Pogoni

B A R D Z O  d o b rz e  s p is a ły  s ię  I -  l i ­
g o w e  p i ł k a r k i  rę c z n e  P o g o n i w  k o ­
le jn y c h  s p o tk a n ia c h  m is t r z o w s k ic h ,  
k tó r e  s to c z y ły  o n e  w  G d a ń s k u  *  
ta m te js z y m  S ta r te m  W  s o b o tę  P o ­
g o ń  w y g r a ła  15:14 (7:8 ), u z y s k u ją c  
n a jw ię c e j  b r a m e k  —■ 4 z r z u tó w  
G a n o w s k ie j.  W c z o r a j n a to m ia s t ,  w  
s p o tk a n iu  re w a n ż o w y m , p a d ł r e m is  
14:14 (8:6), N a js k u te c z n ie j ,  w  zesp o­
le  s z c z e c iń s k im  r z u c a ły :  M a z u re k  
i  R u s e k , k tó r e  z d o b y ły  p o  3 b ra ­
m e k .

T a k  w ię c  z w y p r a w y  d o  G d a ń ­
s k a  s z c z e c iń s k a  „ s ió d e m k a ”  p o w r ó ­
c i ła  z  t r z e m a  p u n k t a m i.  O b y  ta k  
d a le j. . .

W  in n y c h  s p o tk a n ia c h  o d n o to w a ­
n o  k i l k a  n ie s p o d z ia n e k .  N a jw ię k ­
szą b y ła  p o ra ż k a  w lc e l id e ira  A Z S  
W ro c ła w  w  r e w a n ż o w y m  m e c z u  z  
C ra c o v ią  (14:22). N ie o c z e k iw a n ie  te ż  
s to łe c z n y  A Z S  z w y c ię ż y ł  w c z o r a j  
(18:17) c z w a r tą  d r u ż y n ę  ta b e l i  A K S  
C h o rz ó w . Ü S Í

I  L IG A
PIŁKAREK RĘCZNYCH 

Start — Pogoń 14:15 i 14:14 
AZS W-wa — AKS 16:19 i  18:17 
Cracovia

AZS Wr. 21:22 i 22:14 
Ruch — Sośnica 24:16 i  18:16 
AZS T. — Skra 17:18 i  15:21

TABELA
1. Ruch 51:5 565—394
2. Skra 43:13 513—442
3. AZS Wr. 37:19 533—458
4. AKS 32:24 446—404
5. Sośnica 25:31 406—418
6. Pogoń 23:33 425—477
7. Cracovia 20:36 444—446
8. Start 19:37 370—433
9. AZS W-wa 18:38 369—493

10. AZS T. 12:44 415—521

R O L F  N A U M E IE T E R  ze S z w a jc a ­
r i i  je s t  a u to re m  in te r e s u ją c e g o  u r z ą  
d z e a ia  p o z w a la ją c e g o  z a ró w n o  na  
n a u k ę  Jazd y  n a  n a r ta c h ,  ja ik  te ż  
t r e n in g  w  o k re s ie  m ię d z y  s e z o n a m i. 
J e s t to  d r e w n ia n y ,  le k k o  w k lę s ły  
„ t a le r z ”  z  u c h w y ta m i.  J e ź d z i s ię  
p o  n im  n a  m a ły c h  p r z y c z e p ia n y c h  
d o  b u tó w  d e s e c z k a c h  z  c z te re m a  
s ta lo w y m i k u lk a m i  na  k a ż d e j.  K u l ­
k i  te  o b r a c a ją  s ię ' w e  w s z y s tk ic h  
k ie r u n k a c h ,  s tą d  m o ż liw o ś ć  w y k o ­
n y w a n ia  w s z e lk ic h  c h a r a k te r y s t y c z ­
n y c h  d ła  n a r c ia r s k ic h  z ja z d ó w  r u ­
c h ó w  n ó g  o ra z  re s z ty  c ia ła .

N A  Z D J Ę C IU :  n a r c ia r s k i  „ t a le r z "  
z a s tę p u je  o ś n ie ż o n e  zb o cze .

( C A F -C a m e ra )
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PONIEDZIAŁEK,
18 KWIETNIA

DZIŚ:
¡¡Bogusława, Apoloniusza 

JUTRO:
Adolfa, Tymona

POGODA
ZACHMURZENIE zmien­

ne, przelotne deszcze. Tem­
peratura do 8 st. Wiatry u- 
miarkowane zachodnie i  
północno-zachodnie.

D Z I§  w  S z c z e c in ie  c iś n ie n ie  
w y n o s i o k o ło  1917 m il ib a r ó w  
<762,8 m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  
w z ro s t  c iś n ie n ia .

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  —  te l.  425-25 i  
446-46 —  g. 7—21.

P U N K T  IN F O R M A C J I  T U R Y S T Y ­
C Z N E J  —  J e d n o ś c i N a r o d o w e j 50 —

P R O G R A M  I

W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ F a r s a  m ro c z ­
n y c h ”  g . 19.30; M U Z Y C Z N Y  — „ C ó r ­
k a  i l e  s trz e ż o n a ”  g . 19; P O L S K I 
—  „ P r z e d w io ś n ie ”  g . 19.

D E L F I N  ( te l.  468-73) —  „ C z ło w ie k  
z  m a r m u r u ”  g . 8.30, 12. 15.30, 19, 
22.15 —  p o i. ,  1. 15 ( o o n le d z ia łe k  i  
W to r e k ) ;  D R U Ż B A  ( te l .  356-05) — 
„ N e d  K e l ly ”  g . 15.30, 18 — U S A , 
i .  15; w to r e k :  g . 15.30, 18, 28.15; 
K O S M O S  ( te l.  380-03) — „ K a r ie r a  
n a  z le c e n ie ”  g . 9, 11.15, 13.30, 16 — 
f r . ,  1. 18; K o n f r o n ta c je  78 —  g. 
18.15, 20.30 —  cz. I I  ( p o n ie d z ia łe k  i  
w to r e k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) — 
„ M a g ic z n y  k a m ie ń ”  g . 16 — N R D ; 
„ G e h e n n a ”  g . 18, 20 —  p o i. ,  a rc h .,  
1. 12 ( p o n ie d z ia łe k  ł  w to r e k ) ;  C O - 
L O S S E U M  ( te l.  458-18) —  „ U ś m ie c h ”  
g . 9, 11.15, 13.30, 16, 20.30 —  U S A , 
1. 18 ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  P O ­
L O N I A  ( te l.  221-834) —  „ T rz ę s ie n ie  
z ie m i”  g. 15.30, 18, 20.30 — U S A . 
1. 15 — p a n o ra m , ( p o n ie d z ia łe k  i  
w to r e k ) ;  P IO N IE R  ( te ł .  475-02) —  
„ Z a g u b io n y  f l e c i k ”  g . 17; „ L e n in  
w  P o ls c e ”  g . 15 —  p o i. ;  „ M o to d r a -  
m a ”  g . 18, 28 —  p o i . ;  „ O d d z ia ł ”  g. 
22 —  U S A , p a n o ra m .; w to r e k :
„ K o w b o j  i  In d ia n ie ”  g. 10, 17; „ L e ­
n i n  w  P o ls c e ”  g . 11, 13, 1S; „ J a d ą  
g o ś c ie  ja d ą ”  g. 18, 20; „ O d d z ia ł ”  
g . 22; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „ O d ­
d z ia ł ”  g. 18. 20 —  U S A , 1. 15 — 
p a n o r a m .;  1 M A J  (Ż y d ó w c e )  —  „ B i ł  
l y  J a c k ”  g . 17. 19 —  U S A , ł.  15; 
B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  —  „ P a ­
p ie r o w y  K s ię ż y c ”  g. 19 —  U S A , 
I .  -  15; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  —  
„ O jc ie c  C h rz e s tn y ”  g . 19 _  U S A . 
1. 18 —  cz. I I ;  Z A T O K A  (N o w e  
W a r p n o )  —  „ G d z ie  s ię  p o d z ia ła  
s ió d m a  k o m p a n ia ”  g. 18 —  f r . ;  
G R Y F  ( G r y f in o )  —  „P rz e p ra s z a m , 
c z y  t u  b i ją ? ”  —  p o i. ,  i .  18; W I ­
S Ł A  (G o le n ió w )  —  „ G o d z in y  g r o ­
z y ”  —  a n g . ,  1. 15: „ Z w y c ię z c a ”  — 
ra d ź .,  p a n o ra m ., 1. 12; „ T r ę d o w a ­
t a ”  — p o i. ,  1. 12; I N A  ( S ta rg a rd )  
—  „ T e r r o r  M e c h a g o d z il l i "  —  ja p . ,  
p a n o ra m .

R E P E R T U A R  K I N  n a  p o d s ta w ie  
in f o r m a c j i  O P R F .

N IE C Z Y N N E .

K O L E J O W A  —  te l.  460-23; P o c ią g i 
p r z y je ż d ż a ją c e  —  934; P o c ią g i o d ­
je ż d ż a ją c e  —  933.

U S Ł U G I —  te l.  428-14 i  473-15 — 
g. 8—19.

P R O G R A M  I

15.25 N U R T . 16 O b ie k ty w .  16.20 
D z ie n n ik  ( k o l. ) .  16.30 P r .  f i lm o w y  
„ M u n ło  i  i n n i ” . 17 „ Z w ie r z y n ie c ”  
( k o l. ) .  17.55 B a lla d a  o  d r z e w ie . 17.45 
R a d y , in fo r m a c je ,  o p in ie .  18.10 F i lm  
T V P  „ J a n o s ik ”  ( k o !. ) .  19 D o b ra n o c , 
d z ie n n ik  ( k o i. ) .  20.30 T e a t r  T V  — 
„ O b ło m o w ”  ( k o l. ) .  22.25 C a m e ra ta  
( k o l. ) .  23 D z ie n n ik  ( k o l. ) .

P R O G R A M  I I

15.30 J . n ie m ie c k i.  15.55 „ S p o tk a j ­
m y  s ię  je s z c z e  r a z ” . 16 R e p . z I I I  
m ię d z y n a r o d o w y c h  z a w o d ó w  w  lo t ­
n ia c h  „ L o t n ie ”  ( k o l. ) .  16.36 „ K a r t k i  
z a lb u m u ” . 17.10 R e p . „ B r a m a  n a  
P a c y f ik u ” . 17.20 G w ia z d y  n a d  T a j ­
gą . 17.55 T r y b u n a ł  w y o b ra ź n i .  18.40 
K r o n ik a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 19 
D o b ra n o c , d z ie n n ik  ( k o l. ) .  20.30 Z  
c y k lu  „ S e n ty m e n ty ”  ( k o l. ) .  21.20
P r o g r a m  r o z r y w k o w y  „ K u l i s y  m a ­
g i i ”  ( k o l. ) .  21.35 P r .  r o z r y w k o w y  
„D a m a  z Ł a z u c z k ą ”  ( k o l. ) .  22 „24 
g o d z in y ”  ( k o l. ) .  22.10 O p o w ie ś c i s ta r ­
szeg o  p a n a  „ G o le n ie ”  ( k o l. ) .  22.15 
„ P r a w d y  1 le g e n d y " .  22.50 Z  c y k lu  
„ S t .  H a d y n a  o p o w ia d a ” . 23.15 
N U R T .

W T O R E K  

P R O G R A M  I

6 T V  T e c h n . R o ln ic z e . 6.30 S z k o ła  
ś re d n ia .  7.30 F i lm  R F N  „ N ie  ze 
m n ą  m a d a m e ”  ( k o !. ) .  9 J .  p o ls k i 
d la  k la s  V I .  16 J . p o ls k i  d la  k la s  
I I  l ic .  12 H is to r ia  d la  k la s  V I I I .  
13,45 i  14.30 T V  T e c h n ik u m  R o ln ic z e . 
16 O b ie k ty w .  18.20 D z ie n n ik  (k o l.) .
16.30 S tu d io  T V  M ło d y c h .  17.15 R ep . 
f i lm o w y  „ T o k io ” . 17.40 T e le tu r n ie j  
„ K ó łk o  i  k r z y ż y k ” . 17.5S In te r s tu -  
d io .  18.25 „ W  S ta r y m  K in ie ” . 18.50 
R a d z im y  r o ln ik o m .  19 D o b ra n o c , 
d z ie n n ik  ( k o l. ) .  20.30 F i lm  ra d ź . — 
„ P o c ią g  s a n i ta r n y ”  — cz. 3 (k o l.) .  
21.40 S p o tk a n ie  z m e d y c y n ą . 22.10 
L i s t y  i  p o l i t y k a  ( k o l. ) .  22.45 D z ie n ­
n ik  (k o l.) .

P R O G R A M  I I

15 .1. a n g ie ls k i.  15.35 T e a t r  T V  — 
„ O b ło m o w ” . 17.25 F i lm  T V P  „ Z a k lę ­
t y  d w ó r ”  ( k o l  ). 18.20 M a m  p o m y s ł 
( k o ! . ) ,  18.40 K r o n ik a  P o m o rz a  Z a ­
c h o d n ie g o . 19 D o b ra n o c , d z ie n n ik  
( k o i. ) .  20 30 W to r e k  m e lo m a n a . 21.30 
„24  g o d z in y ”  ( k o l. ) .  21.40 L o ż a . 22.20 
M a la r s tw o  1 f i l m  (k o l. ) .  22.55 J .  n ie ­
m ie c k i.
U W A G A :  T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p r o g r a m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.35 J . a n g ie ls k i.  16.40 D la  k la s  
V I I I  „ L a t o  — p o c z ą te k  be z  k o ń ­
c a ” . 18.25 W ia d o m o ś c i.  18.30 T e le -  
te k a .  19 G im n a s ty k a .  19.10 S p o r t .
19.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  
20 „ T y  l  t w ó j  o g r ó d ” . 20.30 K r o n i ­
k a . 21 F r .  f i l m  T V  „ P r z y g o d y  C h e -  
v a l ie r a  d e  L a g a r d e re ” . 22.30 „ C z a r ­
n y  k a n a ł ” ; k r o n ik a .

W T O R E K

8.55 J .  a n g ie ls k i.  8.30 F iz y k a  d la  
k l .  I X .  9.55 K r o n ik a .  10.33 K o m e d ia  
f i l m .  „ W c z a s o w ic z ” . 11.50 C z a r n y  k a ­
n a ł .  15.35 J . a n g . 16.05 J . r o s y js k i .
16.50 S ta d io n . 17.35 O r k ie s t r y  d ę te .
18.25 W ia d o m o ś c i.  18.30 T V  e x o re s s . 
19 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  
19.10 C h e m ia  dLa k la s  V I I .  19.50 P o­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j.  20 „ P o ­
n ie w a ż  je s te ś  t y l k o  p a s tu c h e m ” .
20.30 K r o n ik a .  21 K o m e d ia  „ T r ę ­
b a c z ” . 22.30 O b ra z  p rz e z  te le fo n .  
23.15 K r o n ik a .

(n a  f a l i  1382 m )

W IA D O M O Ś C I:  15, 16. 18, 19, 28, 21,
22, 0.01.

15.05 L i s t  z P o ls k i.  15.70 Z  p o ls k ie j  
f o n o te k i .  15.35 J a n  P ta s z y n -W ró -  
b le w s k i  p rz e d s ta w ia . 16.08 U  p r z y ­
ja c ió ł.  16.11 P r o p o z y c je  d o  L is t y  
P r z e b o jó w ,  16.30 A k tu a ln o ś c i  k u l ­
tu r a ln e .  16.35 „ Z  d u A v c h  i  m a ły c h  
p ł y t " .  16.55 H u ta  „ K a t o w ic e ”  m a  
g ło s . 17.00 R a d io k u r ie r .  17.20 Z n a n e  
s n ó łk i  a u to rs k ie .  17.40 G w ia z d a  i n ­
s t r u m e n tu .  18.33 P rz e b o je  n o n -s to p . 
19.15 W a rs z a w s k a  O r k .  P R  i  T V .  
19.40 L a u r e a tk i  fe s t iw a l i :  S lo v e n s k a  
P o p e v k a . 30.05 N a u k o w c y  — r o ln i ­
k o m . 20.20 K a ta lo g  w y d a w n ic z y .  
20.25 D ź w ię k o w y  p la k a t  r e k la m o -  
w v .  20.35 K o n c e r t  ż v c z e ń . 21.05 K r o ­
n ik a  s o o r to w a . 21.15 . .P io s e n k a  n ie  
Jes t m i  o b c a ” . 21.45 z  a r c h iw u m  
ja z z u . 22.20 T u  r a d io  k ie r o w c ó w  
22.23 W  r y t m ie  c h a r le s to n a . 22.30 
P r o o o n u le m y  i  z a r 'ra s z a m v . 22.45 
M ln ł - r e c i t a i  H . K u n ic k ie j .  23.00 M i­
n ą ł  d z ie ń , 23.15 M u z y k a  n a  e s t ra ­
d a c h  ś w ia ta . 0.11 P r o g r a m  n o c n y  
z  O ls z ty n a .

P R O G R A M  I I

(n a  f a l i  230 m  i  U K F  67,52 M H z )

W IA D O M O Ś C I:  13 30. 18.30, 21.30,
23.30; S E R W IS  R Y B A C K I :  18.25,
0 .01.

13.50 K o n c e r t  z n a g r a ń .  c h ó r u  P R  
i  T V  w  K r a k o w ie .  14.10 W ie c e j,  le ­
p ie j ,  n o w o c z e ś n ie j.  14.25 M a la rs tw o  
t  m u z y k a . 15.00 Z a w s z e  o  15.00. 15.40 
.Tan S e h a s tia n  B a c h . 16.10 L e n  ro ś ­
l in a  o p ła c a ln a .  16.20 K a ta lo g  w y ­
d a w n ic z y .  16.25 „ R o d z in n y  t o r  p rz e ­
s z k ó d ” . 16.33 M e lo d ie  i  m u s ic a l i .  
16 40 P A W . 16.55 N a sze  s n ra w y . 17.00 
P ie ś n i i  ta ń c e  ś w ia ta .  17.20 R e o o r -  
ta ź  l i t e r a c k i  — „ L e k a r z  r. K a m ia n -  
k i ” . 17.40 „ N o w e  n a g r a n ia  r a d io ­
w e ” . 18.40 Z a p ra s z a m y  d o  m y ś le ­
n ia .  19.00 I I  s y m fo n ia  h - m o l l  — 
A . B o ro d in a .  19.30 N o ta tn ik  k u l t u ­
r a ln y .  19.40 A r c y d z ie ła  k a m e r a l is t y ­
k i .  20.20 M u z y k a .  20.30 Z  o p e ro w e j 
tw ó r c z o ś c i S t. M o n iu s z k i.  21.40 K o ­
re s p o n d e n c ja  z z a g r a n ic y .  21.55 
T e a t r  P R  „ D o  ju t r a ? ” . 22.35 „ H o r a -  
m a g e ’a  B e n ja m in  B r i t t e n ”  —  s y m f. 
op . 69. 23.40 „ S w in g  in a c z e j” .

P R O G R A M  I I I

( U K F  65.96 M H Z)

13.50 P a m ię tn ik  *  t r z e c h  m ó rz  1 
je d n e g o  o c e a n u . 14.80 L u d w ig a  
B e e th o v e n a  o p e ra  o  m n ie .  15 10 W  
k r ę g u  Jazzu . 15.30 O d p o w ie d z i z 
r ó ż n y c h  s z u f la d .  15.45 „W io s e n n a  
p rz y g o d a ”  16 00 R o z s z y f r o w u je m y  
p io s e n k i.  18.20 Z  k o m p o z y to rs k ie j  
t e k i  N e i la  D ia m o n d a . 16.45 N asz  
r o k  77. 17.05 M u z y c z n a  p o c z ta  U K F  
17.40 P a m ię ta j  o  s o b ie . 18.00 M u z y -  
k o b r a n ie .  18 30 P o l i t y k a  d la  w s z y s t­
k ic h .  18.45 D w ie  bossa  n o v y .  10.00 
C o  w ie c z ó r  o o w ie ś ó . 19.35 O p e ra  
ty g o d n ia .  19.50 „ L u d z ie  i d rz e w a ”  
2O.60 „ M s s z v n a  s n ó w ” . 20.10 K o n ­
so n a n s e  i  d y s o n a n s e . 20.50 60 m i­
n u t  n a  g o d z in ę . 21.50 N ie m e n  ś o ie -  
w a  L e ś m ia n a . 22.08 G w ia z d a  s ie d ­
m iu  w ie c z o ró w .  22.15 T r z y  k w a ­
d ra n s e  ja z z u  23.00 N o w e  t o m ik i  
p o e ty c k ie .  23.05 C zas  re la k s u .

P R O G R A M  I V

( U K F  68,78 M H z )

13.50 D la  s z k ó ł ś re d n ic h  — w y c h .  
m u z y c z n e . 14.25 ,W  J e z io ra n a c h ” . 
15.05 „ Z  p ie rw s z e j r ę k i ” . 15.30 T e a t r  
P R  „ P a n  W o ło d y jo w s k i” . 16.05 . Z  
e s t ra d y  w a r s z a w s k ie j P W S M . 16.40 
P A W . 17.00 M u z y c z n y  p ro g r a m  s te ­
re o . 17 40 K o n c e r t  ż y c z e ń  —  ..O d 
t y c h  co  na  m o r z u ” . 18.25 J . n ie m ie c  
k i .  18.40 T y g o d n io w y  p rz e g lą d  a u ­
d y c j i  o ś w ia to w y c h .  19.00 O  z d r o w ie  
c z ło w ie k a .  19.15 J . r o s y js k i .  19.30 
P r o g r a m  s te re o fo n ic z n y  — w a rs z a w  
s ik i. 20.33 L e o p o ld  S to k o w s k i w  
P o lsce . 22.15 P r ą d y  i  p o g lą d y . 22.35 
M is t r z o w ie  n a s t r o ju .

S Z P IT A L E

C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7; 
W E W N . — A r k o ń s k a ;  C H IR ,  — I I I  
P o m o r z a n y  4- Z d u n o w o ;  P O Ł O Ż ­
N IC T W O  —  P io t r a  S k a r g i ;  N E U R O ­
L O G IA  — A r k o ń s k a ;  D E R M A T O ­
L O G IA  —  P o m o rz a n y .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7 —  g.
19— 7; D O R O S Ł Y C H  — a l. W o js k a  
P o ls k ie g o  72 —  g. 19—7; N A D  O D R Ą  
18 — g. 15—8; S T O M A T O I.O G IC Z -  
N A  —  W o js k a  P o ls k ie g o  72 —  g .
20— 7.

A P T E K I

W IE L K A  17 ( d o d a tk o w o  o d t r u t k i  ł  
t le n )  —  te i.  372-75; A L .  W O J . P O L ­
S K IE G O  17 —  te ł.  352-01: A L .  W O J . 
P O L S K IE G O  134 —  te l.  749-00; S T Ó Ł  
C Z Y N , N /O d rą  20 —  te l.  23-94-22; 
P O D J U C H Y . P L .  W O L N O Ś C I 5 — 
te l.  61-28-20.

d a m . S ta r g a rd  S zcz . a l.  
Ż o łn ie r z a  27B/11, te le fo n  
54-51 w e w . 86-17, od  
g o d z . 16. 6262-G
G A S T R O N O M IC Z N Y  r o  
że n  z  te r m o s ta ta m i do  
k ie łb a s e k ,  s z a s z ły k ó w  — 
s p rz e d a m . T e i .  383-64.

6304-0
P E R Ł Y  s p rz e d a m . Ś lą ­
s k a  48/3. 6312-G

W A L IZ K O W Y  tr a n s fo r ­
m a to r  s p a w a ln ic z y  t y p u  
E T l , ,b ” -125 o  n a p ię c iu  
*20V s p rz e d a m . T e le fo n  
758-89, p o  g o d z . 1«.

6285-G
P R A L K Ę  S H L , s ta n  d o ­
b r y  — ta n io  s p rz e d a m . 
T e l.  711-46 p o  16.

6275-G
W Z M A C N IA C Z E  F o n ic a , 
T e lo s , M e lo m a n , s p rze ­
d a m . J a g ie l lo ń s k a  9/2.

6267-G
W Ó Z E K  s p a c e ro w y  p ro d . 
N R D  s p rz e d a m . M a te jk i  
14/11. 6288-G

S P A C E R Ó W K Ę  p r o d u k ­
c j i  N R D  o ra z  k a s k i  i  m i­
ga cze  m o to c y k lo w e  — 
s p rz e d a m . T e l .  230-005.

D O R O Ż K Ę  k o n n ą  — 
s p rz e d a m . W ia d o m o ś ć : 
u l .  K o b y la ń s k a  65.

6265-G
P U D E L K I  —
R u g ia ń s k a  73/10.

P A S Y  b e z p ie c z e ń s tw a  do  
Z a p o ro ż c a  ty p u  SS5 lu b  
958, s p rz e d a m . Ł o k ie tk a  
193/23. 5966-G

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  w ła s n o ­
ś c io w e  2 p o k o je ,  k u c h ­
n ia ,  c . o . e ta ż o w e , o g ró ­
d e k  p r z y d o m o w y  z g a ­
ra ż e m , n a  G u m le ń c a c h  
s p rz e d a m . W  r o z l ic z e n iu  
m ie s z k a n ie  s p ó łd z ie lc z e  
M -4 , c h ę tn ie  z  g a ra ż e m . 
O fe r t y :  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  6263.

P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  Z 
c . o . d la  d w ó c h  s a m o t­
n y c h  osó b . O f e r t y :  B iu ­
r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  —  
© 68.
M IE S Z K A N IE  w  S łu p ­
s k u  z a m ie n ię  n a  m ie s z ­
k a n ie  w  S z c z e c in ie . — 
S z c z e c in , te l.  23-23-1«, p o  

0279-G

M IE S Z K A N IE  s p ó łd z ie l­
cze  w  C h o s z c z n ie , I  p ię ­
t r o ,  2 p o k o je  z k u c h n ią ,  
ła z ie n k ą , b a lk o n e m , c .o ., 
te le fo n ,  z a m ie n ię  n a  r ó w  
n o rz ę d n e , m o że  b y ć  k w a

W s z y s t k i m ,
którzy okazali pomoc i  współczucie 
w ciężkich chwilach i  wzięli udział 
w smutnych uroczystościach pogrze­
bowych w dniu 9.04.1977 r. naszej 
najukochańszej Żony, Matki i  Córki

śp.
KRYSTYNY GÓRAK 

serdeczne podziękowania 

składa
pogrążony w głębokim smutku

MĄŻ, DZIECI I  RODZINA

Cechowi Rzemiosł Różnych 
oraz wszystkim, którzy wzięli udział 

w ceremonii pogrzebowej 
śp.

WŁADYSŁAWA JAGIEŁŁY 
serdeczne podziękowanie 

składa
SYN I  SIOSTRZENICA

te ru n k o w e ,  w  S z cze c i­
n ie .  P ie c e  w y k lu c z o n e .  
W ia d o m o ś ć : u L  N a ru s z ę  
w ie ż a  10b/8.

M IE S Z K A N IE  d w u p o k o -  
Jo w e , c . o ., z a m ie n ię  n a  
d w a  o d d z ie ln e  m ie s z k a ­
n ia :  p o k ó j  z  k u c h n ią ,  
c .o ., i  p o k ó j .  U l .  M . Re 
ja  7/8. 6309-G

M IE S Z K A N IE  s p ó łd z ie l­
cze  M -4  t r z y p o k o jo w e  w  
Ś w in o u jś c iu ,  z a m ie n ię  
n a  p o d o b n e  w  S zcze c i­
n ie .  O fe r t y :  B iu r o  O g ło ­
szeń  S z c z e c in  6311. 
M A Ł Ż E Ń S T W O  b e z d z ie ­
tn e  p o s z u k u je  p o k o ju .  — 
T e l .  231-235, p o  g o d z . 1«.

6313-0
S A M O D Z IE L N E  m ie s z k a  
n ie ,  d w a  p o k o je ,  k u c h ­
n ia ,  ła z ie n k a , c . o . —  na

r o k  w y n a jm ę .  O fe r t y  —  
B iu r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in  
6314.

S Ł A W N O  — d w a  p o k o ­
je ,  k u c h n ia ,  ła z ie n k a ,  
c .  o  e ta ż o w e , te le fo n ,  I  
p ię t r o ,  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  w  S z c z e c in ie . —  
S z c z e c in , te l.  82-21-14.

6313-G
Z G U B Y

S K R A D Z IO N O  psa r a s y  
c o c k e r -s p a n ie l,  w  b ia ło -  
c z a rn e  ła t y .  P o s ia d a  m e ­
t r y k ę  ze Z w ią z k u  K y n o ­
lo g ic z n e g o . K t o k o lw ie k  
w ie d z ia łb y  o  m ie js c u  p o  
b y t u  p ro s z ę  d z w o n ić  te l.  
239-328, p o  g o d z . 1« lu b  
o d p r o w a d z ić  za  w y s o k im  
w y n a g ro d z e n ie m . —  U L  
S to lc z y ń s k a  166/1, E w a  
Ja n s s o n . 8816 -0

BIURO OGŁOSZEŃ 
TELEFON 394-34

S T U D E N T  u c z y  m a te m a  
t y k i ,  f i z y k i ,  te l .  23-10-86, 
g o d z . 19—20. 6278-G

K O R E P E T Y C J E  m a te m a  
t y k a .  f i z y k a .  T e l .  88-591, 
p o  1«. 6290-G
M G R  in ż .  u d z ie la  k o r e ­
p e t y c j i  z m a te m a ty k i ,  
m e c h a n ik i .  U l .  M a ło p o l­
ska  3/8. 6300-Cr

M A T R Y M O N IA L N E

P A N I  m a te r ia ln ie  n ie z a ­
le ż n a , d o m a to rk a ,  be« 
n a ło g ó w , p o z n a  p a n a  w  
w ie k u  50—57 la t .  d o m a ­
to ra ,  be z  n a ło g ó w , m i łe ­
g o  u s p o s o b ie n ia . C e ! m a ­
t r y m o n ia ln y .  O fe r t y  —  
B iu r o  O g ło s z e ń  S z c z e c in

K A W A L E R  la t  43, r z e ­
m ie ś ln ik ,  p o z n a  p a n ią  w  
o d p o w ie d n im  w ie k u  w  
c e lu  m a t r y m o n ia ln y m .  
O fe r t y :  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  «268.

R Ó Ż N E

P O G O T O W IE  te le w iz y j ­
n e . J a n k o w s k i ,  te le fo n  
22-80-09. 6371-0

C Y K L IN O W A N IE  b e z o y  
ło w e  p o d łó g  i  p a r k ie ­
tó w .  la k ie r o w a n ie .  Z g ło  
s z e n ia : K o w a lc z y k ,  u l .  
S LA nca ł ld /2 ,  te le fo n  
22-58-20. 6306-G

K U P N O

Z E G A R Y  s z a fk o w e , ja k
r ó w n ie ż  m e c h a n iz m y  i  
s z a f k i  z d e k o m p le to w a ­

n e . k u p u ję  na  c z ę ś c i. —  
K  W n ik a  s ta ry c h  ze g a ­
r ó w .  S z c z e c in , K r z y w o ­
u s te g o  62. 6256-G

G IT A R Ę  e le k t r y c z n ą ,  
k la w is e t  (m o g ą  b y ć  u -  
s z k o d z o n e )  k u p ię .  T e l.  
aSl-638. 6307-G

S P R Z E D A Ż

Y O I.K S W A G E N A  1500 U
m u z y n a  —  s p rz e d a m . U l .  
W ą s k a  9/38, te l.  22-10-87.

7986-0
O P E L  R e k o rd  I I  1S00 r o k  
1974 (36 000 k m )  p o  w y -
o a d k u  s p rz e d a m  w  ca ­
ło ś c i lu b  n a  c zę śc i. O - 
f e r t y :  B iu r o  O g ło s z e ń  — 
S z c z e c in  6284.
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*

ogłasza zapisy
do klas pierwszych
ZASADNICZEJ SZKOŁY BUDOWLANEJ 

na rok szkolny 1977/78 w następujących zawodach:

okres nauki

murarz 2 lata
betoniarz-zbrojarz 2 lata
malarz budowlany 2 łata
monter wewnętrznych instalacji budowlanych 3 lata
mechanik-kierowca 3 1 a
mechanik maszyn budowlanych 3 lata
elektromonter 3 lata

Kandydaci do szkoły są przyjmowani w wieku 15—16 lat na 
podstawie ukończonej szkoły podstawowej.

Kandydatom zamiejscowym szkoła zapewnia internat.

Bliższych danych u d z i e l a  sekretariat w  godz. 8—15.

1345-K
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„Kurier“ na al. Wyzwolenia

ZNAK! ZAPYTANIA
PRZEBUDOWA śródmiejskiej arterii od dłuższego czasu do­

biega końca, którego jednak nie możemy, się jakoś doczekać. 
Ostatnio tempo prac znowu osłabło i  choć do zrobienia po­
zostało rzeczywiście niewiele, n ik t z przedstawicieli general­
nego wykonawcy nie potrafi precyzyjnie określić terminu za­
kończenia modernizacji.
NAJWAŻNIEJSZYM w tej 

chwili zadaniem jest przywró­
cenie komunikacji tramwajo­
wej na trasie przez pl. Hołdu 
Pruskiego. Na dobrą sprawę 
„czwórka”  i  „dziesiątka”  mo­
głyby już kursować tędy, gdyż 
ułożono i podłączono nowe to­
ry, zainstalowano też sieć trak­
cyjną. Nie zakończono jednak 
niektórych prac, m. in. budowy

Oryginalna wystawa 
„Dany“

SZKLANY hall przy al. Wy­
zwolenia, łączący stary i nowy 
budynek ZPO „Dana”  — słał się 
znakomitą ekspozycją szytej tu 
odzieży. Manekiny ubrane w 
ładne sukienki, spódnice, kostiu 
my i  bluzki, przyciągają wzrok 
przechodniów. Ludzie często w 
tym miejscu się zatrzymują i 
z ciekawością oglądają bardzo 
pomysłową wystawę. Ta rewia 
mody „Dany”  i  nam się bardzo 
podoba. <d)

Recital organowy 
w Zamku

J U T R O , 19 b m . o  g o d z . 19 w  S a li 
k s . B o g u s ła w a  w  Z a m k u  o d b ę d z ie  
s ię  r & c i ta l  o r g a n o w y  J u l ia n a  D e m ­
b o w s k ie g o , la u re a ta  w ie lu  n a g ró d  
m . in .  I  n a g ro d y  n a  O g ó ln o p o ls k im  
K o n k u r s ie  Im p r o w iz a c j i  F o r te p ia n o ­
w e j  w  G d a ń s k u  w  1972 r . ,  i  I  n a ­
g r o d y  n a  k o n k u r s ie  Im p r o w iz a c j i  
O r g a n o w e j w  W e im a rz e  w  1975 r .

W  p r o g r a m ie  u s ły s z y m y  u t w o r j  
n a s tę p u ją c y c h  k o m p o z y to ró w :  D
B u x te h u d e ,  J .  F . D a n d r ie u , J . S. 
B a c h a . C . F . E . B a c h a  C . F ra n c k a  
i  J . A la in a .

S p rz e d a ż  b i le tó w  w  k a s ie  Z a m k u  
w  g o d z . o d  10 d o  18.

Kronika wypadków
D Z IŚ  n a d  r a n e m  ze s p ó ł r e a n im a ­

c y jn y  p o g o to w ia  r a tu n k o w e g o  w y ­
je ż d ż a ł n a  P o m o rz a n y , g d z ie  w  je d  
n y m  z m ie s z k a ń  s tw ie r d z o n o  z g o n  
1 3 -m ie s ie czn e g o  d z ie c k a . D z ie c k o  w  
n o c y  k a p r y s i ło  i  r o d z ic e  z a b r a l i  je  
d o  s ie b ie  n a  ta p c z a n , p o  c z y m  ca ­
ła  t r ó j k a  u s n ę ła . O k o ło  g o d z . 5 m a t 
k a  o b u d z iw s z y  s ie  s tw ie r d z i ła  iż  
d z ie c k o  n ie  o d d y c h a : n a jp r a w d o p o ­
d o b n ie j  p o d c z a s  s n u  z a d u s iło  s ie  
w c ią g n ię tą  n a  tw a r z  p o d u s z k ą .

R Ó W N IE Ż  d z iś  r a n o ,  o k o ło  godz. 
6 n a  u l .  Ś lą s k ie j 40 w  b l iż e j  n ie ­
z n a n y c h  o k o lic z n o ś c ia c h  w y p a d ł 
lu b  w y s k o c z y ł o k n e m  z n  p ię t r a  
( w y ja ś n i  to  d o c h o d z e n ie  m il i c y jn e )  
7 7 - le tn i F ra n c is z e k  Z . ,  k t ó r y  p o ­
n ió s ł  ś m ie rć  na  m ie js c u .

S Z C Z E C IŃ S K A  m i l i c ja  d ro g o w a  
o d n o to w a ła  m in io n e j  s o b o ty  4 d ró b  
n e  k o l iz je  — n a to m ia s t  n ie d z ie la  
m in ę ła  .b e z w y p a d k o w o ” . N a  te re ­
n ie  w o je w ó d z tw a  n a to m ia s t  w y d a ­
r z y ło  s ię  k i l k a  k r a k s ,  w  ty m  je d n a  
ś m ie r te ln a .  O k o ło  g o d z . 21 w  D a r -  
g o m y s 'u  n ie d a le k o  Ł o b z a  p i ja n y  
m o to c y k l is t a  2 0 - le tn i " e n o n  W . z 
p o b l is k ie j  w s i Z e lm o w o  ro z w in ą ł  
n a d m ie r n a  s z y b k o ś ć  i  u d e r z y ł  w  
d rz e w o . Z e n o n  W . p r z y p ła c i ł  ż y ­
c ie m  w ła s n ą  le k k o m y ś ln o ś ć . Jeg o  
p a s a ż e r, 2 2 - !e tn i S ta n is ła w  Sz. p rz e ­
b y w a  w  s z p ita lu .  N o c ą  z s o b o ty  na  
n ie d z ie le  w  R a d z is z e w ie  g m . G r y f i ­
n o  m a ły  „ F ia t ”  n r  r e j .  M G  5415 
p r o w a d z o n y  p rz e z  p i ja n e g o  k ie r o w ­
cę J e rz e g o  Z . u d e r z y ł  w  b e to n o .v y  
s łu p . . M a lu c h ”  z o s ta ł r o z b it y ,  a je ­
g o  p a sa że ra  K a z im ie rz a  K .  z a b ra ło  
p o g o to w ie .

W  A R E S Z C IE  m i l ic y jn y m  o c z e k u ­
je  na  r o z p ra w ę  są d o w ą  w  t r y b ie  
p rz y s p ie s z o n y m  2 4 - le tn i W ie s ła w  A . , 
m ie s z k a n ie c  u l .  N ie d z ia łk o w s k ie g o .  
W ie s ła w  A .  p o b i ł  p o  p i ja n e m u  k o n ­
s u m e n ta  w  k a w ia r n i  „ A g a w a ” , (ap )

peronów na dwóch przystan­
kach.

P O W O L I p rz e b ie g a  p rz e k ła d a n ie  
c h o d n ik a  1 n a w ie r z c h n i  je z d n i na  
a l.  N ie p o d le g ło ś c i ( p o  s t r o n ie  D o ­
m u  O d z ie ż o w e g o ). W  u b ie g łą  so­
b o tę  p ra c ę  tę  w y k o n y w a ły  t y lk o  
d w ie  b r y g a d y  z K P R I .  P o z o s ta ­
ły c h  b r u k a r z y  s k ie r o w a n o  d o ... p o ­
rz ą d k o w a n ia  z a p le cza  b u d o w y  na  
u l .  U n is ła w y .  J e s t ta m  r z e c z y w i­
ś c ie  d u ż y  b a ła g a n  i  t o  o d  do ść  
d a w n a . D la  d y r e k c j i  K P R I  po ­
r z ą d k i  o k a z a ły  s ię  n a g le  z a d a n ie m  
p r io r y te to w y m  i  z a t ru d n io n o  p r z y  
n ic h  d z ie s ię c iu  fa c h o w c ó w  (8 b r u ­
k a r z y ,  c ie ś lę  i  m e c h a n ik a ) .

W ia d o m o  te ż  że  d o  k o ń c a  k w ie t ­
n ia ,  j a k  p ie r w o tn ie  p la n o w a n o , n ie  
u d a  s ię  p o ło ż y ć  a s fa l tu  n a  a l.  W y ­
z w o le n ia  i  o b u  p la c a c h . R o b o ty  te  
m a ją  s ię  ro z p o c z ą ć  w  ś ro d ę , c o  je s t  
k o le jn y m  te r m in e m .  W a r to  w ie ­
d z ie ć . że tr z e b a  u ło ż y ć  d w ie  w a r ­
s tw y  m a s y  b i tu m ic z n e j  n a  18 ty s .  
m e t r ó w  k w .

UKŁAD drogowy pl. Żołnie­
rza Polskiego nabrał już osta­
tecznego kształtu i  doskonale 
widać wszystkie jego niedosko­
nałości. Jest ich sporo. Pisaliś­
my już o zwężeniu wylotu ul. 
Obrońców Stalingradu. Teraz 
zwracamy uwagę na przejścia 
dla pieszych. Obawiamy się bo­
wiem dużego bałaganu, a nawet 
niebezpiecznych sytuacji.

Do przejścia przez al. Wy> 
Zwolenia na wysokości „Roksa­
ny” , jak też od „Jubilera”  do 
„Cepelii” , nie można mieć za­

strzeżeń. Natomiast fatalnie po­
myślano przejście przez al. Jed­
ności Narodowej i al. Niepod­
ległości, przez które będziemy 
chodzić w najszerszym miejscu. 
Dlatego też zresztą na środku 
ustawiono sygnalizację świetlną 
tzw. pośrednią. Oba potoki pie­
szych spotykają się na niewiel­
kiej wysepce, pomniejszonej je­
szcze o trawniki. Można sobie 
wyobrazić, co tam się będzie 
działo w godzinach szczytu. W 
dodatku dalsze przejście nie 
jest już regulowane światłami, 
podobnie jak ruch samochodów 
wyjeżdżających z ul. Obrońców 
Stalingradu i al. Jedności Na­
rodowej.

W Y D A J E  s ię , że  p r o je k ta n c i  
s k o m p lik o w a l i  rze cz  w  Is to c ie  p r o ­
s tą . n a r z u c i l i  ro z w ią z a n ie  k tó re g o  
ż y c ie  n ie  b ę d z ie  c h c ia ło  z a a k c e p ­
to w a ć . P rz e c ie ż  z d ą ż a ją c  d o  s k le ­
p ó w  (s p o ż y w c z e g o , w a rz y w n e g o  i  
„ P e w e x u ” ) k a ż d y  b ę d z ie  w o la ł 
p r z e jś ć  tu ż  o b o k  p o m n ik a ,  a n ie  
d ro g ą  z n a c z n ie  d łu ższą .

T r u d n o  n a m  p o w ie d z ie ć , c z y  m o ż ­
n a  to  Jeszcze z m ie n ić ,  c z y  te ż  t a k i  
u k ła d  p o z o s ta n ie . J e d n o  le s t p e w ­
n e : m a m y  d o  c z y n ie n ia  z  k o le jn y m  
p rz y k ła d e m  b r a k u  w y o b ra ź n i .  Z  
t y c h  p r z y k ła d ó w  n i k t  ja k o ś  d o  t e j  
p o r y  n ie  w y c ią g n ą ł  w ła ś c iw y c h  
w n io s k ó w . ( ja s )

KABEL wysokiego napięcia 
wije się niczym wąż mor­
ski. By go przenieść przez 
ulicę, trzeba było aż dzie­
więciu robotników.

Foto: Zb. Jodkowski

TĘDY będziemy przecho­
dzili przez al. Jedności Na­
rodowej. A przecież przej­
ście dla pieszych z równym 
powodzeniem mogło być 
(tak jak dotychczas) tuż 
przed pomnikiem.

Jedna zabawka -
dwie ceny

S P O R E G O  ć w ie k a  w b i ła  w  g ło w y  
k l ie n to m  C h e m ic z n a  S p ó łd z ie ln ia  
P r a c y  „ B e te s c a ”  z  B ia łe g o s to k u . 
J e j  w y r ó b :  b ie d r o n k a  ło p o c ą c a  
s k r z y d ła m i — m a  d w ie  c e n y  i  o b ie  
no szą  w s z e lk ie  z n a m io n a  a k tu a ln o ś ­
c i  (m a rz e c  b r .) .  J e d n a  w id n ie je  
na  w ie c z k u  p u d e łk a  i  o p ie w a  na  
45 z ł. D ru g ą  p r z y le p io n o  na  za ­
b a w c e , w y ra ź n ie  w y b i ja ją c  63 z ł. 
W  e fe k c ie  k l ie n c i  n ie  w ie d z ą  i le  
n a p r a w d ę  p o w in n i  z a p ła c ić . 
G o rz e j,  że n ie  «bardzo te ż  o r ie n tu ją  
s ię  e k s p e d ie n tk i (c o  m ie l iś m y  m o ż ­
n o ść  p o d p a trz e ć  w  „ S w ie c ie  D z ie c ­
k a ” ) . C z e k a m y  n a  w y ja ś n ie n ie  te g o  
d y le m a tu .. .  (w y s )

S i ł a  z ł e g o « . .
M A J Ą  n a  c o  n a rz e k a ć  m ie s z k a ń ­

c y  u l.  Z a k o le  n a  O s ie d lu  A r k o ń -  
s k im .  M im o  iż  m in ę ły  ju ż  p e łn e  
t r z y  la ta  o d  w p ro w a d z e n ia  s ię  
p ie rw s z y c h  lo k a to r ó w ,  w  p o b liż u  
n o w y c h  b lo k ó w  ża d n a  la m p a  n ie  
r o z ś w ie t la  c ie m n o ś c i,  d o k u c z a  b r a k  
p u b lic z n e g o  te le fo n u ,  n ie  m a  te ż  
c h o d n ik a .

L u d z ie , k t ó r z y  b y w a ją  w  ty c h  
s tro n a c h  rz a d z ie j — s k r ę c a ją  n o g i, 
p rz e d z ie ra ją c  s ię  p rz e z  o k ro p n e  
b ło to ,  a b y  o d s z u k a ć  p o tr z e b n y  a -  
d re s . T ru d n o ś c i  m a ją  te ż  le k a rz e  
p o g o to w ia  ra tu n k o w e g o ,  s p ie szą cy  
z p o m o c ą  c h o ry m .

C zas z a te m  n a jw y ż s z y  w p r o w a ­
d z ić  na  A r k o ń s k im  n o w e  p o r z ą d k i.  
M ie s z k a ń c y  c z e k a ją  n a  z m ia n y  z 
n ie c ie r p l iw o ś c ią !  (w y s )

Dziś rano w Szczecinie
CHLEB ZA PÓ2NO

JEDYNYM sklepem spożyw­
czym otwartym od godz. 6 na 
Wzgórzu Hetmańskim jest Sam 
przy ul. Legnickiej. Tu najwcześ­
niej mogg mieszkańcy tej części 
Pomorzan zaopatrzyć się w mle­
ko i chleb. Pierwsi klienci z re­
guły czekają 5—10 min. na świe 
że pieczywo. Samochód dostaw­
czy z Chlebem i bułkom! zajeż­
dża bowiem pod sklepowy ma­
gazyn równocześnie z pojawie­
niem się nabywców. Pięć minut 
to niby niewiele ale dla ludzi 
spieszących rano do pracy to 
chwile bardzo cenne. Dzisiejsze 
go ranka, niestety, chleb zjawił 
się na pólkach znowu z kilkumi­
nutowym opóźnieniem.

Jeszcze dłużej czekają na 
świeże pieczywo klienci sklepu 
przy ul. 9 Maja 11. Dziś jeszcze 
w kwadrans po otwarciu sklepu 
nie było świeżego Chleba na 
półkach.

NA GŁÓWNYM — LEPIEJ

ODWIEDZILIŚMY o godz. 7 
Dworzec Główny. Ostatnio bo­
wiem dochodziły nas wieści o 
niewytłumaczalnych opóźnieniach 
ważnych pociągów (nie ma ani 
zawiei śnieżnych oni siarczystych 
mrozów). Ten tydzień zaczął się 
na szczecińskiej stacji nieco le­
piej. Stosunkowo niewielkie opóź 
nienia (po 10 minut) miały po­
ciągi dalekobieżne: pospieszny 
z Przemyśla (6.13) oraz osobowy 
z Warszawy (5.55). Punktualnie 
przybyły pociągi z Kołobrzegu 
7.05 i Trzebieży (7.08). Nato­
miast jeszcze na godzinę przed 
planowym przybyciem zapowia­
dano około kwadransa opóźnie­
nia pospiesznego ze stolicy.

Punktualnie o 7.30 odbił z 
Dworca Morskiego wodolot „Syl 
wia” . Do Świnoujścia zabrał dziś 
na swym pokładzie ponad dwu­
dziestu pasażerów. Na drugi wo­
dolot o godz. 15 nie sprzedano

jeszcze ani jednego biletu. Pięk­
ne słońce wróży jednak, że i na 
ten rejs nie zabraknie chętnych.

W NOWEJ MINI-PRZYCHODNI

OD czterech dni na Osiedlu 
Przyjaźni w zaadaptowanych po­
mieszczeniach wieżowca przy ul. 
Santockiej działa nowa mini-przy 
chcdnia dziecięca. Dziś o godz. 8 pierwszą pacjentką była 9-let­
nia Anna K.

— Typowo wiosenne schorze­
nia — anginy, zapalenia gardła, 
oskrzeli. Przyjmuję dziennie oko­
ło 35 dzieci. Wielkie ło udogod­
nienie dla rodziców małych dzie­
ci. — Nie muszą z chorymi ma­
leństwami chodzić lub jeździć 
autobusem na ul. Waryńskiego 
— mówi lekarka Anna Babis.

Przychodnia jest niewielka, ale 
przytulnie urządzana. Wszyscy 
mali pacjenci są rejestrowani i 
przyjmowani na bieżąco, (łow)

Gdzie (szybko) 
odnowić tablice 
rejestracyjne?

O  Z L E J  ja k o ś c i  p o w ło k  la k ie r n i ­
c z y c h  s a m o c h o d o w y c h  ta b l ic  r e je ­
s t r a c y jn y c h  w ie d z ą  n a j le p ie j  po ­
s iad a cze  s a m o c h o d ó w . C o  n a j ­
m n ie j  ra z  d o  r o k u .  lu b  n a w e t  czę­
ś c ie j.  s ta je m y  p rz e d  p ro b le m e m  o d ­
n o w ie n ia  z n a k ó w , k tó r e  s ta ły  s ię  
n ie c z y te ln e . P r z y p o m in a ją  n a m  
r ó w n ie ż  o ty m  m il ic ja n c i,  k tó r z y  
n ie  t y l k o  k a ż ą  s p o jrz e ć  n a  z a ­
r d z e w ia łą  b la c h ę , a le  i  n ie ra z  s ięg ­
n ą ć  p o  p o r t fe l.

P o  ta k im  p rz y p o m n ie n iu  p o s ta n a ­
w ia m y  ta b l ic ę  o d m a lo w a ć . J e s t to  
z a je c ie  n ie s k o m p lik o w a n e ,  a le  cza­
s o c h ło n n e . T rz e b a  z a o p a trz y ć  s ię  
w  s z c z o tk ę  d r u c ia n ą ,  o d rd z e w ia c z , 
fa rb ę  p o d k ła d o w ą ,  fa rb ę  c z a rn ą , 
b ia łą ,  p ę d z le , ro z p u s z c z a ln ik .  O k a ­
z u je  s ię . że sz c z o te k  d r u c ia n y c h  
b r a k ,  f a r b y  są w  d u ż y c h  p u s z k a c h , 
a p ę d z le  n ie  ta k ie ,  j a k ic h  b y ś m y  
s o b ie  ż y c z y l i .

A  m o że  is tn ie je  z a k ła d .  k t ó r y  
e k s p re s o w o  o d n o w i n a m  ta b l ic e ?

Z  p y ta n ie m  ty m  z w ró c i l iś m y  s ię  
d o  W y d z ia łu  K o m u n ik a c j i  U rz ę d u  
M ie js k ie g o .  O d p o w ie d z ia n o  n a m , 
że ta b l ic e  r e je s t ra c y jn e  n a le ż y  o d ­
n o w ić  w e  w ła s n y m  z a k re s ie . D o ­
b rz e . Z  in f o r m a c j i  u s łu g o w e j u z y ­
s k a l iś m y  d w a  a d re s y  — S p ó łd z ie ln i 
„ O r n a m e n t ”  i  p r y w a tn e g o  z a k ła d u  
p r z y  u l .  K r z y w o u s te g o  66.

S p ó łd z ie ln ia  „ O r n a m e n t ”  o d n o w i 
ta b l ic e  w  c ią g u  c z te re c h  d n i,  a 
r z e m ie ś ln ik ,  k t ó r y  z a s trz e g a  s o b ie  
a b y  d o s ta rc z y ć  m u  ta b l ic e  o d rd z e -  
w io n e  i  oczyszczo n e  d o  g o łe j b la ­
c h y , o d n o w i je  w  c ią g u  d w ó c h  d n i.  
P y ta m y  co  r o b ić  z sa m o c h o d e m  w  
c ią g u  ty c h  d n i?

C z y  n ie  m o ż n a  b y  z o rg a n iz o w a ć  
e k s p re s o w e g o  p u n k t u  m a lo w a n ia  
ta b l ic ?  P rz e c ie ż  in w e s ty c ja  ta k a  
n ie  b y ła b y  d u ż a  — t r o c h ę  fa rb ,  
s p rz ę tu  i  s z a b lo n y  d o  z n a k ó w . M o ­
że m ó g łb y  z a d b a ć  o  z o rg a n iz o w a n ie  
ta k ie g o  p u n k t u  W y d z ia ł K o m u n ik a ­
c j i ,  k t ó r y  n ie  m o g ą c  p o ra d z ić  so­
b ie  ze z n a le z ie n ie m  s o lid n e g o  w y ­
k o n a w c y  n ie  rd z e w ie ją c y c h  t a b l ic ,  
p o w in ie n  p r z y n a jm n ie j  d b a ć  o w y ­
d a w a n e  z n a k i  z łe j  ja k o ś c i.  A  m o ­
że  W y d z ia ł H a n d lu ,  P rz e m y s łu  i  
U s łu g  m ó g łb y  z o b o w ią z a ć  je d e n  
lu b  k i l k a  rz e m ie ś ln ic z y c h  z a k ła d ó w  
la k ie r n ic z y c h  d o  s z y b k ie g o  ś w ia d ­
cz e n ia  t a k ic h  u s łu g  n a  z a sa d z ie  po ­
g o to w ia ?  (J a N )

Notatnik szczeciński
+  W E  W T O R E K , 19 b m . o godz. 

13, w  s a l i  k o n fe r e n c y jn e j  P K Z  ( w  
z a c h o d n im  s k r z y d le  Z a m k u )  o d b ę ­
d z ie  s ię  w y k ła d  d o c . d r  in ż .  R y ­
s z a rd a  P re g ie la .  d y r e k to r a  In s t y tu ­
tu  M a s z y n  M a te m a ty c z n y c h  w  K a ­
to w ic a c h .  T e m a te m  w y k ła d u  're ­
d z ie  „ K o m p u te r y z a c ja  z a rz ą d z a n ia  
w  je d n o s tk a c h  a d m in is t r a c j i  i  gos­
p o d a r k i  s o c ja l is ty c z n e j” .

♦  Z A R Z Ą D  W o je w ó d z k i T o w a rz y  
s tw a  W ie d z y  P o w s z e c h n e j w  Szcze­
c in ie  za p ra sza  n a  s p o tk a n ie  z d r  
B o g d a n e m  F r a n k ie w ic z e m  n t .  
„O b o z y  h i t le r o w s k ie  n a  P o m o rz u  
Z a c h o d n im  w  la ta c h  1939— 1945” . Z e ­
b r a n ie  o d b ę d z ie  s ię  19 b m  o  g o d z . 
17 w  K D K  „ S ło w ia n in ”  p r z y  u l  
K o rz e n io w s k ie g o  2.

*  *  *

♦  O D C Z Y T  p t .  „ A k tu a ln e  m o ż l i ­
w o ś c i w y k o r z y s ta n ia  fo s fo g ip s ó w  w  
b u d o w n ic tw ie ”  w y g ło s i p r o f .  d r  in ż .  
T o m is ła w  M a ty s z e w s k i z P o l it e c h ­
n i k i  S z c z e c iń s k ie j,  w e  w to r e k  o  
g o d z . 18 w  s ie d z ib ie  P o ls k ie g o  
Z w ią z k u  In ż y n ie r ó w  i  T e c h n ik ó w  
B u d o w n ic tw a  p r z y  a l.  W o js k a  P o l­
s k ie g o  99.

Sprzedaż lodówek „POLAR-TS135” z bonifikatą -  zyskasz 400 zł
w sklepach branżowych Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Handlu Wewnętrznego w Szczecinie


